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Seimowa komisja budżetowa 


zmniejszyła fundusz dyspozycyjny M. S. Z. 


Napad wilków pod Słanisiawowem. - 70-letni starzec pod- 
palaczem. - Prezes „Selrobu” aresztowany. 


Duże podolskie zające bez skórki szt. 5— polaca F-a ZAKOPAN: u! Akademicka 24. - Leona Sapiehy 25. 


M. S, WEWN. PROJEKTUJE USTAWĘ | f= = Ez = A k. G . i od wypadku. Zjazd ten będzie po- 
o fundnszu emeryłalnym dla praco- | * BOY =. ać | święcony sprawie budownictwa ta- 
wników komunalnych. | nich mieszkań dla ubezpieczonych i 
(Telefonem od naszego korespondenta.) pracowników nmysłowych. Plan o- 
pracowany przez min. Prystora prze 
widuje, że na cel tego budownictwa 
przeznaczą zakłady ubezpieczeń ze 
swych środków „125 miljonów zł. w 
ciągu 5 lat. Obeenie chodzi o urucho 
mienie na rok pierwszy kwoty 3% 
miljonów zł. Delegaci zakładów u- 
bezpieczeń przedstawią na tym zjeź- 
dzie plan budowy i Kolejność finan- 
sowamia akcji budowlanej. W zjeź- 
dzie weźmie udział min. Prystor. 
— 0 
WYJAZD EMIGRANTÓW DO PERU. 


(Telefonem od naszego korespondenta.) 


Warszawa, 25 stycznia. (st) Min. 
spraw wewn. opracowuje tekst projek- 
u ustawy o powszechnym funduszu 
emerytalnym dla pracowników komu- 
nalnych. W związku z tem zwróciło 
się do wojewodów, aby przed 1 marca 
Ladeslali kwestjonarjuszo, które win- 
ny chjąć wszyslkich slałych i niesta- 
iych pracowników samorządowych. 
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U P. PREZYDENTA PAŃSTWA. 


(Teletonem od naszego korespondenta.) 


Warszawa, 25. slycznia. (st). W 
poniedzialek, dnia 27. bm. p. Prezy- 
dent Rzplitej powraca do Warszawy ze 
Spały i w (ym dniu popoludmu podej- 
mować będzie na Zamku herbatką 
zwycięską drużynę polską, która na 
międzynarodowych zawodach w Ame- 


Warszawa, 25 stycznia. (st) Dnia 
6 marca wyjeżdża z Polski do Peru 
pierwszy transport emigrantów, którzy 
osiądą na terenie koncesji polskiej. 
Ogółem. wyjeżdża 150 osób. Koloniści 
otrzymają. większe tereny w cenie po 
5 dol. za ha. 
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SPORTOWCY NA HERBATGE 
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ryce zdobyła puhar narodów. Oprócz - < 

członków drużyny polskiej z pułk. Dre- TRAGEDJA STARUSZKI. 

szerem na czele, obecni będą rówinicż (Do artykułu na stronie $-tejy. 

przedstawiciele polskich organizacyj 

sporłowych. s 
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40 TYS. ROBOTNIKÓW ROLNYCH Bud: Wa tanich mieszkań 

WYJEDZIE DO NIEMIEC. p 
Warszawa, 25 stycznia. (AW) Do BEDZIE PRZEDMIOTEM OBRAD U DELEGATÓW ZAKŁADÓW 

robót rolnych w Niemczech ma wyje- UBEZPI ECZEŃ, Precyzyjny zegarek 

chać na wiosnę z Polski około 40.000 (Telefonem od naszego korespondenta.) światowej marki 

robotników. Lalem przewidywany jest Warszawa, 25 stycznia (Z). W | kich działających w Polsce zakładów | do nabycia w pierwszorzędnych 

powy kontyngent. dniu 3 lutego odbędzie się w War- | ubezpieczeń długoterminowych t. j. | magazynach zegarmistrzowskich i 
4 cą szawie zjazd przedstawicieli wszyst- ubezpieczeń pracowników na starość jubilerskich. 6313 
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Pod niewłlaści- 
wym adresem. 


Lwów, 26 stycznia. 

Obrady "omisji budżetowej nad po- 
szczególnymi resorlami nasuwają spo- 
To poważnych zastrzeżeń. Mimo nao- 
gól spokojniejszego tonu dyskusji, mimo 
częstych oświadczeń, że taka lub inna 
poprawka nie posiada „charakteru po- 
litycznego', że radykalne często skre- 
ślenia „nie należy uważać za votum 
nieufności”, trudno byłoby obronić te- 
zę, że działalność komisji idzie po czy- 
stej linji współpracy. Przeciwnie. Nie- 
które akly tej komisji, szczególnie w 
zakresie (unduszów  dyspozycyjnych, 
muszą bodaj na zewnątrz robić wraże- 
nie złej woli, woli utrudniania prac 
rządn. 

Typowego przykładu dostarczy tu 
dyskusja nad budżetem Min. S. Zagr. 
Od lal słyszymy skargi na miedostate- 
czną dotację zewnętrznych potrzeb 'te- 
go resortu. I skargi są słuszne. Propa- 
ganda wroga nam operuje sumami, idą 
cemi w krocie miljonów. Utrzymywa- 
ne śą specjalne agencje, wydawane 
specjalne publikacje, wydzierżawiane 
świalowe czasopisma. Sama tylko nie 
miecka propaganda rewizji granic 
wschodnich działa środkami większy- 
nii od naszej łącznej kwoty w budże- 
cje M. S. Zagr. Nasza kontrakcja nie 
może przeciwstawić się tej ofenzywie 
z dosłateczną siłą, nie może tem bar- 
dziej, że równocześnie musi działać w 
kierunku, jakiego obce państwa nie 
znają. One pracują nad umocnieniem 
wpływów, nad przeforsowaniem w' o- 
pinji pewnych poglądów, gdy polska 
propaganda wciąż jeszcze nie wyszła 
z zadań elementarnych. | tak, jak 
kupować i budować musimy gmachy 
poselstw i konsulatów, lak samo kupo- 
wać i budować musimy za granicą kre 
dyt moralny, zaufanie do państwa, a 
przedew'szysłkiem znajomość państwa. 
Jako curiosum podaje się, że kupcy, a 
nawet urzędnicy obcy nie wiedzą czę- 
sto, że Polska istnieje, ani jakie po- 
siada granice. Nad usunięciem takich 
dziwolągów pracuje w pierwszym nzę- 
dzie Min. Spraw Zagr. 

l oto temu Ministerstwu obcina się 
fundusz dyspozycyjny i fundusz pro- 
pagandowy. W trudne położenie wsła- 
wia się ministra, którego zasługi około 
sprawy polskiej za granicą są znane ił 
bezspornie uznane. Czy większości ko- 
misyjnej zdawało się, że przez taką 
uchwałę, niepopularną, nierzeczową, 
odda się przysługę państwu? 

Podobne epizody z dyskusji budże- 
łowej dają asumpt części prasy „pro- 
rządowej“ do coraz to energiczniejsze- 
go nacisku na rząd i premjera, by zer- 
wał ze swą „kompromisową taktyką” 
i uderzył w ton bojowy. Nie przeczy- 
my, że taktyka stronnictw, lekkomyśl- 
na i zaczepna, dostarcza tym  „skraj- 
nym“ efektownych argumentów. Ale— 
tylko efektownych. 

Pójście na rękę hasłom skrajnym 
nie wymaga żadnego wysilku. Że stro- 
ny pren:jera wystarczyłoby tu kilka 
słów ze słownika p. Świtalskiego, aby 
cały gmach współpracy  rozsypał się 
w gruzy. To też nie pod tym adresem 


trzeba apelować o zmianę taktyki, 
lecz pod adresem Sejmn. 
Tu jest klucz sytuacji. Tm ciągle 


jeszcze czeka swej kolei rewanż prof. 
Bartlowi za jego dobrą wolę. Tu są za- 
ległości większe, niż po stronie rządn. 

Możliwe, że są w Sejmie stronnic- 
twa, które umiar obecnego rządu uwa- 
żają za słabość. Mylą się. Trzeba im 
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dla zbadania sprawy podsłuchu telefonicznego 


(Telefonem od naszego korespondenta). —, 


Warszawa, 25 stycznia (Z). Na 
dzisiejszem posiedzeniu Sejmu, któ- 
re rozpoczęło się o godz. 4.15 popol. 
Marszałek zawiadomił, że sady doma 
gają się wydania 19 posłów, m. i. po 
sła Artura Hausnera ze Lwowa. 


| 


Wniosek komunistycznej frakcji pol 
skiej o odmówienie rządowi zaufania 
upadł olbrzymią większością. 

Poseł Dąbski referował usięp w 
sprawie dodatkow. kredytu o uregu- 
lowanie zaległych nałeżytości z tytu 


2 obrad komisji konstytucyjnej. 


PODKOMISJA ROZPATRZY MOŻLIWOŚĆ FRAGMENTARYCZNYCH ZMIAN 
KONSTYTUCJI. 


Warszawa, 25. 
Sejmowa komisja konstytucyjna pnzy- 
stąpiła na dzisiejszem posiedzeniu do 
obrad nad wnioskiem nagłym iw spra- 
wie rewizji art. 25 komstytucji, przeka- 
zanej przez Sejm uchwaią z dnia 15. 
stycznia br. 

Sprawozdawca poseł Komarnicki 
(KI. Nar.) podkreśla, że nagłość wmio- 
sku zoslała przez Sejm uchwalona, w 
konsekwencji czego musi być on zała- 
twiomy, a sprawozdanie o nim złożone 
Sejmowi przed załatwieniem innych 
wniosków w sprawie rewizji komstyłn- 
cji. W danym wypadku chodzi o usu- 
nięcię wątpliwości co do czamm trwania 
sesji budżetowej Sejmu. W sprawic tej 
odmienne jest stawowieko Sejmu i Rzą- 
du, a to połwicndza, zdaniem raleran= 
ta, konieczność uregulowania tej kwe- 
stji. Celem wniosku jest zaprowadzenie 
ładu przez ściślejsze współdziałanie 
Rządu z Sejmem. 

Wiceminister sprawiedliwości Skóciz- 
kowski oświadcza, że między poję- 
ciem zmiany i rewiejj powinna zacho- 
dzić istotna różnica, Z chwilą, gdy 
przystępujamy do rewizji całokształtu, 
nie możną ograniczać się do spraw 
iragmentarycznych. Rzecz musi być 
traktowana w łączności. 

Poseł Bagiński (Wyzw.) proponuje 
pawołanie podkomisji, złożonej z 5 
członków, któraby rozważyła zasadni- 


stycznia. (PAT). | czo zagadnienie możności fragmenta- 


rycznych zmian Konstytucji. 

Głos zabierali jeszcze posłowie: 
Pilsudski, Bittner, Słnoński, oraz refe- 
rent pos. Kamamniciki, poczem przy- 
stąpiono do głosowania: 

Przyjęto wniosek posła Bagińskiego, 
by wybrać podkomisję, któraby rozpa- 
trzyła możliwość fragmeniarycznych 
zmian konstytucji, poczem przyjęto dal- 
szy wniosek posła Strońskiego, że pod- 
komisja rozpatrywać ma także meritam 
wniosków Klubn Narodowego i innych. 
W skład podkomisji weszli: posłowie: 
Niedziałkowski, Graliński, Komarnicki, 
Dębski, Podoski. Przewodniczyż podke- 
misji będzie poseł Makowski, zastępcą 
poseł Piłsudski. 

Z kolei przystąpiono do dalszej dy- 
skusji nad wnioskami o rewizji konsty- 
tucji. 

Zabrał głos poseł Pieracki, podkre- 
ślając wspólna cechę wniesionycn proje- 
kłów, a mianowicie, że wszystkie stoją 
na stanowisku reformy ustroju parla- 
mentarnego i nigdzie nie ma nowy. ani 
o zmianie ustreju republikańskiego, ani 
o zmniejszeni parlamentaryzinu, ant na 
wet kontroli parlamentu nal rziyly u; 
następnie mowca omawia śroł:i 1:71a- 
wy struktury parlamentarnej. Na tem o- 
brady komisji przerwano, 

Następne posiedzenie we 
godzinie 10, rano. 


wtorek o 


Minister kühn przejedzie przez Lwów 


Warszawa, 25 stycznia (st). Jutro 
t. j w niedzielę 26 b. m. przejeżdżać 
będzie przez Lwów min. komun. 
Kiihn w towarzystwie przedstawicie 


UDAJĄC SIĘ DO ZALESZCZYK. 


(Telefonem od naszego korespondenta.) 


li prasy i gości zaproszonych, uda- 
jąc się na otwarcie mostu na Dnie- 
strze pod Załeszczykami, 


Transakcje zbożowe Bantu Rolnego 


z koncernem Scheuera 


WSITĘPEM DO POLSKO-NIEMIECK IEJ REGULACJI EKSPORTU ŻYTA. 


* Maagi i ! 

Warszawa, 25. stycznia. (Z). Pań- 
stwowy Bank Rolny zawamł z koncer- 
nem Schr:era umowę w sprawie sprze- 
daży większej partji żyta z rezerw zbo- 
żowych. Gdy dostawa tego żyta zosta- 
nie dokonana, podejnie Państwowy 
Bamk Rolny zakupy na rynku we- 


to wyiłumaczyć, trzeba je przekonać, 
że idą drogą, która odpowiada inien- 
cjom pewnych czynników wrogich Sej- 
mowi ż demokracji. 


| 


ot nusźcgo korespondenta i 


wnętrznym celem nzupełnienia swych 
rezerw. Tramsalkcja ta jest wstępem do 
porozumienia między czynnikami pol- 
skimi i niemieckimi co do wspólnego 
regulowania eksportu żyta. Alkoja ta 
zmierza do podniesienia cen ną żyło 
zarówno na rynku wewnętrznym, jak 
i na rynkach eksportowych. Tramsalk- 
cji tej towarzyszyć będzie wymiana 
not między rządem Polski a Niemiec, 
stwierdzających współdziałanie obu 
pańztw w kierunku wspólnego uregu- 
lowanżia eksportu żyta, 


łu wykonanych robół przy budowie 
nowej sali sejmowej i hotelu sejmo- 
wego. Kredyt 350 tys. zł. Izba uchwa 
liła. Następnie poseł Krzyżanowski 
referował ustawę o dodatkowych kre 
dytach za czas od 1 kwietnia 1929 do 
1. marca 1930. (O kredytach tych pi- 
saliśmy już kiłkakrotnie). Niestety 
z powodu bezrobocia rzad w ostat- 
niej chwili przedłożył nowy wniosek 
o wyasygnowanie dalszych 15 miljo- 
nów zł. 

Referent prosi o uchwalenie nsta- 
wy oe dodatkowych kredytach z popraw 
ką 15 milj. 

Poseł Potoczek (Piast) omawia cięż- 
kie położenie drobnego rolnictwa. Po- 
seł Dąbski proponuje odesłanie wnio- 
sku o 15 milj. zł. do komisji względnie 
gdyby go Jzba przyjęła o dodanie, że 
15 milj. zł. przeznacza się nie tylko 
na pomoc dla bezrobotnych miast ale 
ài wsi. W głosowaniu przyjęto popraw- 
ki komisji, odrzucono wniosek posła 
Dąbskiego o odesłanie do komisji wnio 
sku rządowego, nalomiast przyjęto 
wmiosek o dodanie słów: wsi i miast. 
Ustawę przyjęło w drugiem czytaniu. 

Następnie poseł Krzyżamowski o- 
mawiał ustawę, upoważniającą mini- 
strą skarbu do wypuszczenia trzecjej 
serji premjowej pożyczki dolarowej. 
Termin wykupu serji drugiej wypada, 
1. lutego 1931 r. Ustawę o mowej dola- 
rówce przyjęto w drugiem i tmzeciem 
czytaniu. Następnie omawiano na- 
głość mmiosku PPS. o zbailanie aprawy 
istnienia podsłuchu telieżonicznego. — 
Sprawę tę referawał pos. Prager (PPS), 
który przedsławiił szereg zarzutów pod 
adresem Min. poczł i tel, oraz wnio- 
sek o wybór nadzwyczajnej komisji 
śledczej. 

Zabrał głos min. poczt i tal. Boer- 
ner, który na początku swego przemó- 
wienia stwierdził, że podsłuch jest wy- 
kluczony, 

Poseł Dąbski: Niech pan przyjdzie do 
mego telefonn, to ja pana pouczę, jak się 
podsłuchuje. 

Min. Boerner: Nie może się nie dziać 
w moim resorcie, e czembym ja nie hył 
powiadomiony. 

Poseł Hartglas (Koło żyd.): Zatera za 
pańską wiedzą żydom odmawia się po 
sady. 

Min. Boerner powtarza z trybuny sej- 
mowej jeszcze raz swoje wywody pra- 
sowe i oświadczenia, złożone na komisji 
i stwierdza, że podsłuch oficjalny nie ist 
nieje. Wszelkie naruszenie taja pnicy 
służbowej byłoby jak najsurowi:j Fora- 
ne. Minister powołuje się na swoją przy- 
sięgę służbową, złożoną wohes Prezy- 
denta Rzplitej. 

Po przemowie Ministra magłość wnio- 
aku w sprawie powołania nadzwyczaj- 
nej komisji Śledczej uchwalono  olbrzy- 
mią większeścia. Wniosek odesłano do 
komisji prawniczej. Następne rposiedze- 
nie odbędzie się w przyszłym tygodniu. 


Radjostnchawki 


„BIAŁY TROJKĄT* 


specjalnie do DETEKTORÓW 
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Lwów, Sykstuska 14. 
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Sejmowa kom. budżetowa 


zmniejszyła fundusz dyspozycyjny MS.Z. 
Bank Gospodarstwa Kraj. w ogniu Krytyki. 


(Telefonem od naszego korespondenta). 
wskazane wstawienie pozych tej do | za paszport ulgowy w celach przemy- 


Warszawa, 25. styczmia. (Z). Dzi- 
siaj przedpolłudniem toczyły się w dal- 
szym ciągu obrady komisji budżetowej 
Sejmu. Przystąpiono odrazu ido dalsze- 
go ciągu budżetn Min, pracy. Głosawa- 
no nad poszczególnemi pozycjami, W 
preliminarzu jest pozycja 18 milj. na 
dopłaty do zabezpieczenia ma wypa- 
dek bezrobocia, oraz pomocy dla bez- 
robotnych. Do tej pozycji był wniosek 
p. Pramsowej o asypgnowamie dodatko- 
wych 25 milj., oraz wniosek posła Sty- 
pińskiego o asygnowanie dodatkowych 
24 milj. Min. Prystor sprzeciwił się o0- 
bn tym wnioskom, wnosząc w imieniu 
rządu poprawkę o (dodatkowych 15 
milj. zł. Poseł? Wymzykowski uważał, 
że takie stawianie sprawy pmzez rząd 
jest sianiem paniki w społeczeństwie. 
Poseł? Rosmarin przeciwnie uważał za 


budżelu. Poseł Rybarski kwestjomował 
pokrycie tago wydatku i proponował 
odłożenie sprawy do trzeciego czyta- 
nia. Po przemówieniach kilku innych 
posłów 'wicemin. Grodyński zapewnił 
w imieniu rządu, że pokrycie mię 
znajdzie. 

Pnzewodniczący Byrka nie godzi się 
ma odroczenie sprawy do trzeciego czy- 
tamia i poddaje wnioski pod głosowa- 
nie. Wniosek p. Prausuwej i p. Stypiń- 
skiego zastały odrzmcone, wniosek rzą- 
du o preliminowamiyu. dodatkowych 15 
milj. zł. zostaje przez komisję przyjęty. 

Po krótkiej przerwie przystąpiono 
do głosowania nad budżetem M. S. Z. 
Przed głosowaniem zabrał głos min 
Zaleski, 


Pouczająca historja pewnego kałamarza. 


Oświadczył on, iż musiał wczora; 
wyjść z komisji i nie mógł odpowie- 
dzieć na pewne rzeczy. 

Co się tyczy łączenia w jedną po- 
zycję pewnych wydatków budżetowych 
w urzędach zagranicznych, to zrobio- 
no lo ze względu na wygodę tych pla- 
cówek. Pozycje były małe a operowa- 
nie niemi na wielką odległość przed- 
stawiało trudności. Z mego własnego 
doświadczenia — mówi Minister — 
opowiem panom, że jak byłem posłem 
w Rzymie, kupiłem kalamarz i zakwa- 
lifikowalem to, jako wydatek biurowy. 
Po kilku miesiącach otrzymałem ra- 
chnnek z powrotem z tem, że kałamarz 
nie jest wydatkiem biurowym lecz in- 
westycyjnym. Przeprowadzałem kore- 
spondencje, motywując swoje stanowi- 
sko, ale po jakimś czasie musiałem 
ustąpić, poprawić książki i przenieść 
kałamarz z jednego konta na drugie. 

Poseł Rataj: Rozumiemy teraz wy- 
sokość wydałków biurowych... 

Poseł Rosmarin: Korespondencja 
kosztowała więcej, niż kałamarz. 

Min. Zaleski: Ale na tem nie jest 
koniec. NIK stanęła ma mojem pierwot 
nem stanowisku i trzeba było napowrół 
przenieść z inwestycji na wydatki biu- 


rowe, 

Poseł Byrka: To są koszta przenie- 
sienia. 

Min. Zaleski: Rzecz la jest daleko 
łatwiejsza, jeżeli chodzi o centralę, 
ale inaczej, jeżeli chodzi o placówki. 
Każdy argument musi jeździć tam j z 
powrotem. 

sas.ępnie Minister zajmuje się pe 
zycjami skreślenia, nie rozumiejąc, 
jaki te skreślenia mają cel. M. in. Mi 
nister mówi o 50 tys. zł. przeznaczo- 
nych na stypendja dla urzędników. 
i które mają być skreślone. Niektó- 
rzy urzędnicy jeszcze nie są tak wy 
szkoleni, aby zmniejszać ilość tych. 
którzy się pragną douczyć. 

Poseł Dąbski (Str. Chł.). Niektó 
rzy powinni keńczyć gimnazja. Prac 
nę też zapytać p. Ministra, jak się 
będzie zapatrywał na moje wnioski. 
które zamierzam zgłosić do trzeciego 
czytania. Mianowicie o zniesienia le 
gacji w Egipcie, Grecji, konsulatu w 
Użhorodzie oraz zapytuję, jak się 
przedstawia sprawa konsulatu w Du 
blinie. 

Następnie przemawiał refereni 
poseł Czapiński. Po tych przemówie- 
niach przystąpiono do głosowania. 


Fundusz dyspozycyjny M. S. Z. 
zmniejszony o 3 milj. zł. 


Przyjęto wnioski referenta posła 
Czapińskiego © skreślenie 100.000 
złotych z „podróży służbowych. 5.000 
zł. ze środków lekomoeji, 10.000 zł. 
z pomieszczeń i 50.000 zł. z wydatków 
biurowych, oraz o podwyższenie o 
50.000 zł. pozycyj na wydawnictwa, 
przy wstawieniu jednocześnie nowej 
pozycji „wydawnietwe dokumentów 
politycznych“. Przyjęto wniosek re- 
ferenta o skreślenie 5.000 zł. ze sty- 
pendjów, wniosek posła Korneckiego 
o skreślenie 4000 zł. z różnych wy- 
datków w biurze Komisarza Gene- 
ralnego w Gdańsku. wniosek referen 
ta o skreślenie 50.000 zł. na konsulat 
w Sydney, — wreszcie przystąpiono 
do funduszu dyspozycyjnego. 

Wniosek posa Palijiwa (Kl. Ukr.) 
o skreślenie całego funduszu dyspe- 
zyeryjnego został odrzucony. 

Wniosek referenta i posła Kornec 
kiego o skreślenie z funduszu dyspo- 


zycyjnego 3 milj. zł., z których 1 milj. 
zł. miałby być wydzielony jako no- 
wy paragraf: „fnndusz reprezentacyj 
ny“ rozdzielono. Najpierw 18 głosa- 
mi przyjęto wniosek o zmniejszeniu 
funduszu dyspozycyjnego o 3 milj. 
zł. następnie 20 głosami uchwalony 
został wniosek e przeznaczenie miljo 
na zł. na fundusz reprezentacyjny. 
Wobee tego wyniku głosowania min. 
Zaleski opuścił salę i udał się do Pre 
zydjum Rady Min. 


Znizenie opłat 
paszportowych. 


Z kolei komisja przystąpiła do spra- 
wy paszportów. 

Wicemin. Gradlyński oświadczył, że 
w nagbliższym czasie ukaże się rozpo- 
rządzenie zniżające opłaty za normal- 
ny paszport z 250 zł. na 100 zł, za 
wielokrotny paszport z 750 — 250 zł., 


słowych i handlowych na 25 zł., za 
wiełołkrotmy handlowy na 150 zł. Za 
ulgowy ma kształcenie się, poratowa- 
nie zdrowia, lub udział w zjazdach na 
20 zł, wielokrotny ulgowy na 100 zł. 
Pabi emigracyjne pozostają nadal 
bezplatne. Pazatem zniesione będą 
wszelkie dodatkowe opłaty prócz stem- 
plowych za blankiety. Przewidziame 
są rówmież imne uproszczenia. 

Poseł Rataj apeluje o ukrócenie 
formalistyki. Poseł Wyrzykowski do- 
maga się uporządkowania stesunków 

w komisarjacie rządu. Opisuje katusze, 
które pnzechodzą ci, którzy starają się 
o paszporty ulgowe zdrowotme. Pasz- 
porty na studja zależne są od Mim. o- 
światy, a tam jest jakaś pani zam- 
knięta na 10 spmstów, do której mie 
można się dostać. 

Poseł Kwapiński domaga się, 
rozporządzemie było wydane w „gu 
miesiąca, 


j 


COGNAC: 


NAJLEPSZY FRANCUSKI 


Min. Matuszewski oświadcza, że 
będzie wydane wcześniej. 
Poseł Diamand zapytuje, czy pa- 


szponty na studja będą wydawane ma 
cały czas studjów. Przytaczając różne 
przykłady szykam , wspomina © tem, 
że córce jego, którą jest doktorem che- 
mý, odmówiono ulgowego paszportu w 
celach namkowych, a gdy w tej spra- 
wie zapytywał, powiedziano: „Czemuż 
nie zaznaczyła w podaniu, że jest pań- 
ską córką”. Mowca proponuje dalej 
zniżemie opłaty do 50 zł. Wicemin. 
Grodyński wyjaśnia, że paszporty dla 
młodzieży akademickiej są na cały o- 
kres stndjów, lecz muszą być co pół 
roku odnawiane za opłata 20 zł. 

Poseł Rybarski przytacza fakt ode 
mówienia paszportów delegacji akade- 
mickiej, przyczem w komisarjacie rzą- 
du odpowicdziano, że z powodów po- 
litycznych nie wydadzą tym akademi. 
kom paszportów ulgowych. 

Poseł Rosmarin opowiada, że aka- 
demikowi, który miał już paszport za- 
graniczny, odmówiono przedłużenia 
dlatego, że przeniósł się na inny wy- 
dział, 


Takie rozporządzenie... i już. 


Gdy zaś mowca interwenjował w 
Min. oświaty, to mu jakaś panienka 
odpowiedziała, że takie razporządze- 
nie... i już. Jest rzeczą miesłychanĄ, re- 
gulowanie zapomocą paszportów kwe- 
siji przeludnienia w tym czy innym 
zawodzie. 

Poseł Wyrzykowski: To barbarzyń 
stwo! 

Poseł Rosmarin: W pismach zagra- 
nicznych zaczynają ogłaszać składki 
na paszporty dla studjującej młodzie- 
ży z Polski. To jest kompromitacja. 
W imieniu tej młodzieży prosi o uwol- 
nienie jej od takiej opieki Min. oświa- 
ty i domaga się, aby wykazanie się in- 
deksem zagranicznego uniwersytetu 
wystarczało do uzyskania paszportu. 

Poseł Kozłowski (BB) nie jest za 
gwałtowną zmianą i obniżeniami. — 
Rzeczywiście wydawanie paszportów 
jest bardzo binrokratyczne. Mowca o- 
powiada o stosunkach we Lwowie. 

Poseł Dąbski: W wydawaniu pa- 
szportów panuje u nas duch policyj- 
ny. 

Poseł Rozmarin: Pewna chora pa- 
ni wyjechała kilka lat temu do Szwaj- 
carji i tam siedzi w Davos, zapłaciła 
normalny paszport, gdyż nie miała 
podstawy do ulgowego. Obecnie wróci- 
ła do kraju, i żądają od niej, aby za- 


Działalność Banku 


Następnie przystąpiono do refera 


tu posła Rybarskiege e Banku Gosp. 


Kraj. 

Swego czasu postawiony został na 
komisji wniosek w sprawie zbadania 
całokształtu gospodarki Banku Gosp. 
Kraj. przez osobną komisję. Wniosku 


tego nie przeprowadzone a upoważ-. 


niono jedynie posła Rybarskiego do 
zbadania działalności Banku w zakre 
sie znacznie mniejszym. 

Poseł Rybarski omawia dział kre 
dytu długoterminowego, a następ- 
nie oświadcza: „Bank powinien ogra 
niczyć swoją działalność i okazywać 
w niej pewną wstrzemiężłiwość. Tym 
czasem zaznacza się tendencja brania 
różnych zadań, nawet i takich, które 


eee R aee e eaer. 


płaciła 4.500 zł. dlatego, że nie odma=« 
wiała paszportu! Kwotę tę ma wyrów= 
nać do dni 14-tu. Gdzie mieszkamy? 

Poseł Diamant: Proszę, aby wybra- 
no komisję psychjatrów, ażeby to zba- 
dała. 

Dyrektor departamentu Min. spraw 
wewn. Weissbrot w imieniu Ministra 
spraw wewn.: Oświadczam, że o ile 
chodzi o świadectwa kwalifikacyjne, 
jestem gołów je znieść. Ministerstwo 
opracowuje obszerne rozporządzenie 
w sprawie paszportów i wszelkie mos 
żliwe ułatwienia będą stosowane, 

Poseł: Diamand: Czy rząd 
dzi się na paszporty jednoroczne? 
Przedstawiciel rządu: Tak. Prezes 
Byrka: Proponuję przyjęcie wniesku 
p. Rataja. przyczem wyrażone tu ży: 
czenia powinne być dyrektywą dla 
rządu, jak ma stosować swój okólnik, 
Chodzi o usunięcie utrudnień i o wy 
dawanie paszportów normalnych jed 
nerocznych. 

Najważniejszem jest to, że ustawa 
pozostaje nadał w komisji. Nie przy- 
chodzimy nad mią do porządku i bę 
dziemy czuwali nad wykonaniem te- 
go rozporządzenia. W chwili odpo- 
wiedniej będziemy mieli możność 
wprowadzenia tej ustawy znowu na 
porządek dzienny. 


Gosp. Krajowego 
nie mają charakteru bankowego. Tak 
np. Bank udziela subwencje z kosz- 
tów handlowych instytucjom przez 
siebie finansowanym. Poseł Krzyża- 
nowski: Z zysków? Poseł Rybarski: 
Nie, z kosztów handlowych. Są to nie 
raz drobne rzeczy. Firma produkują 
ca zapalniki do granatów i mająca 
kapitału zakładowego zaledwie 30 
tys. zł. otrzymuje od Banku stałą sub 
wencję miesięczną 750 zł. 

Głos: Towarzystwo 
ności. * 

Poseł Rybarski: Towarzystwo. bę: 
dące również w 91 proc. własnością 
rządn, otrzymało na badanie możliwo- 
ści eksploatacyjnych w Nieźwiskach, 
nie pożyczkę, lecz subwencję w Wy#0- 


zgo- 


dobroczyn- 


Str. 4 


kości 250 tys. zł. 

Czasem subwencje w sposób han- 
dlowy itrzymują i Ministerstwa. Min. 
robót publ. olrzymała subwencje 60 
tys. zł. na wynagrodzenie za prace 
przy konkursie na opracowywanie ty- 
pu mieszkań. Są to pozycje nie mające 
absolutnie żadnego związku z działal- 
nością Banku. Bank zorganizował eks- 
pedycję szoferów dla zhadania terenów 
emigracyjnych. Koszta lcj ekspedycji 
wynosiły w grudniu 1928 r. 19.639 do- 
larów. Nado dawano subwencje u- 
<zestnikom tej ekspedycji. 


Projekt spółki koloni- 
zacyjnej. 


Wreszcie. było w plamie ulworzenie 
spółki kołonizacyjnej, do, której Bank 
mial przysląpić ze 150.tys. dol, ale to 
nie doszło do. skutku. Są dalej. udzie- 
lame czasem kredyty dla osób i insty- 
tacyj, 


nic nie mających wspólnego z | 


| 


| 
| 
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„GAZETA PORANNA“ z dnia 27 siycznia 1930. 


celami banku, Natrafiłem na kilka ła- | 
kich wypadków. I tak na koniec lute- 
go 1929 r. Federacja b. obrońców oj- 
Czyzny była dłużna Bankowi 40 tys. 
zł., komitet organizacyjny zjazdu więź | 
niów politycznych 3 tys., red. Woj- 
ciech Stpiczyńtski 35 tys., „Gazeta Za- 


 chodnia 10 tys., Poznański Związek 


sirzelecki 1.013 zł, zarząd główny 
Związku Ziemian 438.895 zł., red. Stpi- 
<«zyński w r. 1928 — 19.620 -zł. 

Stwierdzam, że z celami Bankn nic 
to niema wspólnego. 

Go do dzialalności kredytowej, to 
Bank nie powinien rozszerzać zamad- 
lo pewnych rodzajów kredytów, które 
są zbyt ryzykowne. Najbardziej inte- 
re3ującym jest dział finansowania 
przedsiębiorstw prywatnych i publicz- 
nych. 

Czasem decyzja Banku nie byłu o- 
parta na formalnej zgodzie resortów, 
która jest potrzebna. 


Sprawa firmy Jarot. 


Zladałem sprawę firmy Jarot. Tu- 
taj mowca dotyka sprawy, która w 
prasie — warszawiskuej znadazła już 
wczoraj oświetlenie, unianow.icie spól- 
ki, której udziaławcem jest b. kami- 
sarz rządn w Warszawie Jarwizewicz. 
Jest to  spólke. przetworów chemicz- 
nych w Rudniku mad Sanem. Kapitał 
zakładowy przypada. obecnie na Bank 
Gosp. Kraj. 1 miljon, a na Bank Zie- 
imiański pół miljona zł., «pólca zało- 
żona w październiku 1928 t., miała 
kapitalu zakladowcgo 18 tys. zł. Praw 
da, przy przejęciu przez Bamk skreślo- 
no 300 tys. zł. z ich pratensji do spół- 
ki. alk sposób przeprowadzania tego 
finansowania był nieprawidłowy, gdyż 
ekspertyza nie była dokładma. Okazały 
się braki w urządzenin techniicznem. 
Bilans, na podstawie którego nastąpi- 
ło przejęcie, nie zawierał szeregu po- 


zycyj. 

Pose] Hołyński: kio będzie 
krzywdzany? 

Min. Matuszewski: Spólniey. 

Poseł Rybanski: Jeśli mie spełnili 
swych zobowiązań. — Nasitęjrnie poseł 
Rybaeski przechodzi do kosztów han- 
dlowych Banku. Omawia wysokie pen- 
sje dyrektorów, stwierdza, że wydatki 
ra prcrzyandę i ogłczzenia sięgały 200 
tys. zł. i mają czasun charakter sub- 
wancji dla prasy określonego kierunku 
rządowego. Fundusz dyspozycyjny pre- 
zesa Banku na r. 1929 w sumas 50 tys. 
żł. został podwyższony uchwałą Rady 
nadzorczej ma 150 tys. Uchwała zo- 
stała zatwierdzona przez ministra 
skarba. Uważam, że tak pojęty fun- 
dusz w takiej wysokości jest rzeczą 
niewłaściwą. 


p Q- 


Jak rozdzielano subwencje ? 


Z czystego zysku Banku w r. 1928 
wydano 450 tys., a w r. 1929 1,346 
tys. na subwencje indywidualne, na 
poszczególne działy administracji 
państwowej, na dział naukowy, filan 
tropijny, sportowy, artystyczny a tak 
że polityczne. W r. 1928 otrzymały 
po 6 tys. Teatr Polski i Teatr Praski, 
Teatr w Poznaniu 2 tys. zł. „Federa- 
cja połskich związków obrońców oj- 
czyzny 5 tys. zł. Regjonalny komitet 
wojewódzki 3 tys. zł., Związek pracy 
obywatelskiej kobiet 8.600 zł., Gene- 
rałny sekretarjat Ligi mocarstwowe 
go rozwoju Polski 2 tys. 

Posel Wyrzykowski: ..który wy- 
dał odezwę przeciw Sejmowi. 

Poseł Rybarski: Nadto pisma zna 
nego kierunku „Droga“ 5 tys. zł. 
„Ziemia radomska“, gdzie kandydo- 
wał prezes Banku, 2 tys. zł, „Prze- 
glad wołyński“ 1.500 zł. „Ziemia Lu- 
bełska* 1.000 zł. „Życie nowogródz- 
kie“ 2 tys. zł, „Opinja w Kielcach“ 
2 tys. zł. 

W r. 1929 otrzymały Federacja 
polskich związków obrońców ojczy- 
zny 165 tys., Związek strzełców iu 
tys. Związek legjonistów 5 tys., 
„Przegląd Wołynia“ 2 tys., „Liga mo 


carsiwowego rozwoju Polski“ 2.500 
zł. 

Poseł Polakiewicz: Czy „Sokół“ 
dosłał? 


Poseł Rybarski: „Sokół“ nie nie 
dostał. Natomiast otrzymało towarzy- 
stwo dla popierania wiedzy regjonal 
nej 105 tys. 
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Poseł Wyrzykowski: „Co to jest? 
Poseł Diamand: Regjony to są okrę- 
gi wybercze. (Wielka wesołość). 

Poseł Rybarski: Związek okręgo 
wy T. S. L. we Lwowie 1 500 zł. Dla 
porównania przytaczam Instytut sze 
rzenia praktycznej wiedzy przemysł, 
wej 125 tys. zł. Poseł Stroński (K! 
Nar.): Bardzo praktyczna wiedza. 
(Wesołość). Poseł Rybarski: Instytut 
szerzenia praktycznej wiedzy rolni- 
czej 75 tys. zł. 

Centralny Związek Kółek rolni- 
czych 2 lys. Stowarzyszenie „Dom 
ludowy" (na czele stoi poseł Jaworow 
ski (BB) 25 tys., Robotnicza organiza- 
cja „Samopomoc“ 5 tys. Pytałem o ten 
Dom ludowy, odpowiedziano mi, że w 
tej sprawit: przychodził poseł Jaworo- 
wski, a w sprawie robotniczej organi- 
zacji „Samopomoc“ p. Prauzowa, 


Propozycje p. Rybar- 
skiego. 


Mowca przytacza jeszcze szereg 
pozycyj i stawia rezolucję, wzywającą 


rząd, by upoważnił NIK do przeprowa- 


dzenia kontroli Banku Gosp. Kraj. Po- 
nieważ dzięki skreśleniomn różnych po- 
zżycyj przy rozdziale czystego zysku 
Banku można będzie uzyskać pewne 
oszczędności, które pozwolą na powię- 
kszenie przewidywanego dochodu dla 
skarbu o 450 tys. zł., mowca propomu- 
je podwyższyć odpowiednie pozycje 
budżetu i stawia rezolucję: 

„Sejm wzywą ministra skarbu, by 


Dziś w niedziele, dnia 26. bin. » godz. 11.30 wielki poranek w Kinie „.KOPER- 
NIK“, na krórym wyświetisin obieserje w całości gigantyczny film pt. 


Hr. MONTE AE Ceny misise zniżone. 


przy zatwierdzanie bilansu rocznego i | wencji na cele polityczne i społeczne, 
buiżein Banku Gosp. Kraj. uwzględnił j: a także oszczędności w wydatkach na 


potrzeby powiększenia rezerw Banku i 
wpłat do skarbu czystego zysku Banku, 
co się da osiągnąć przez nsewyzyskane 
uprawnienia Banku to rozdziału sub- 


Głosowanie nad budżetem Min. Poczt. i Tel. 


ność spadnie na panów. Mimo to po: 
wyższy wniosek posła Trampezyjskiego 
przyjęto. Skreślono także 225 tys. zl. ua 
zabezpieczenie personelu na wypadck nu 
cii gazowej. 

Zabrał głos Min. skarbu Matuszewski. 
udzielając wyjaśnień z punktu widzenia 
swego resortu. Następnie przystąpiono 
do dalszej rozprawy nad  ziala'nescia 
Banku Gosp. Kraj. Wyjaśnień udzielił 
również min. Matuszewski. który stwier- 
dził, że kategorja przykładów wymienio. 


fundusz dyspozycyjny, ogłoszenia i 
propagandę, oraz na inne cele w |lzia- 
le kosztów handlowych" 


Późnym wieczorem odbyło się dal- 
sze posiedzenie kwemisji budżetowej. 
Przed głosowaniem nad budżetem 
Mim. poczt posłanka Jaworska (BB) 
sprostowała ustęp przemówienia posła 
Żuławskiego, dotyczący rzekomo przez 
nią wypowiedzianej opinii o p. Szmaln 
ze Lwowa. P. Żuławskiego posłanka 
Jaworska spotkała w pociągu, oskawżał 
się on na stosunki w lwowskiej Kasie 
chorych. P. Jawonska słuchała wmul- 


czeniu, bo się na tych sprawach nie > 

T nych przez posla Rybarskiego ma me 
znała i (o milezenie p. Żuławski wziął A OJ i ję s 
tyle zabarwienie gospodarcze, ilo peli- 
widocznie za potwierdzenie, przeciw a: ć y i » 
R sotauce, tyczne. Minister przyznał, że możo nit 

czemu obecnie mówczyni waży a AG 
z p } dość jest przygotowany da połemiki, bo 


Gios na ławach BB.: Cóż ranowie 
to? 

Poseł Diamand (PPS): Zniesien:y lan 
cios. 

Następnie przemawiał min. Boerner, 
który udzielał wyjaśnień co l» poszcze- 
gółnych zakwestjonewanych pazycyi. Mi- 
nister sprzeciwił się skreślenin 3) tys. 
zł na podróże służbowe i przesiedleaia | 
w zarządzie centralnym, gdyż przesie- | 
dłenia te sa w związku z awansami, 
Zmniejszenie tych pozycyj Wo | 
awansowanie urzedników. | 

| 
| 
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na s A „AR 1 
zajmował sie bardziej stroną gospedarezą 


Banku. niź momentami  poliżycznejn!. 
Minister udzielił całego szeregu wy- 
jaśnień. 


OSTRZEZENIE!? 


m lylko dobre się naśladuje i fałszuje 
j Dlatego musisz chroniąc się przed 
y bezwartościowemi naśladownictwami 


i | żądać wyraźnieznanych od dziesiątek lat 
NĄ czekoladek przeczyszczających 


Poseł Wyrzykowski: Niech awansilią 
na miejscu. 

Min. Boerner: To niemożliwe. Jak mi 
te sumę skreślicie, to nie bedę mógł a- 
odpowiedzial- 


Nr. rej. M. S. W. 1199. 
Na każdej tabletce znajduje się napis 
| Darmol 3}. Brad dy. że 


- M Do nabycia we wszystkich aptekach! 
wansować urzędników i 


Man. Zaleski nie wycdągnie 


konsekwencyj 


Z UCHWAŁY KOMISJI BUDŻETOWEJ ZMNIEJSZAJĄCEJ FUNDUSZ 
DYSPOZ YCYJNY. 


(Telefonem od naszego korespondenta). 


Warszawa, 25 stycznia (Z). Dziś ; ne momenty polityczne, które prze- 
przedpołudniem do Prezydjum Rady | mawiają za zwiekszeniem funduszu 
Min. do Premjera Bartla przybył | propagandowego. 
ilin. spraw zagran. Zaleski bezpośre Pod tym kątem widzenia Minister 
dnio po posiedzeniu komisji budżeto | „spraw zagran. dla przeprowadzenia 

wej i przedstawił Premjerowi wytwo | pewnych swych cclów jest nawet go- 

rsoną sytuację w związku ze skreśle- | tów, wbrew dotychczasowemu zwy- 
niem 2 milj. funduszu dyspozycyjne- | czajowi, poddać większą częśc swoich 
funduszów kontroli NIK. W kołach 
parlan entarnych toczą się na ten te- 
| mat ożywione rozmowy. Koła parla- 
| mentarne mie zamierzają min. Zale- 
| skiemu czynić specjalnych trudności. 


e—a 


go M. $. Z. Korespondent Wasz do- 
wiaduje się, że min. Zaleski nie za- 
mierza wyciagnąć konsekwencyj. W 
kołach politycznych sądzą, że stano- 
wisko Sejmu zostanie jeszcze podda- 
ne rewizji tem bardziej. że sa powazż 


Czytelnicy MIĘDZYNARODOWY KARTEL PA. 
„Gazety Porannej” RAFINOWY 
mkonstytuował się w Paryżu. 

Berlin, 25 stycznia. (AW) Według 
wiadomości, nadeszłych z Paryża, zo- 
stał ukonstytuowany miedzynarodowy 
kartel parafinowy, do którego weszły 
najpoważniejsze firmy angielskie, ame 
rykańskie, francuskie i polskie, kon- 
trolujące około 65 proc. prodakcji świa 
towej. Kartel ma na celu między in- 


otrzymają zupełnie bezpłatnie broszurę 
z opinja lekarzy całego świata, jak moż- 
na zupełnie wyleczyć się z reumatyzmu, 
kataru kiszek, artretyzmu, choroby ne- 
rek, niemocy płciowej, rozstroju nerwo- | 
wego i bezsenności. Listy należy adreso- | 
| 
| 
| 


wać w języku polskim 
Mr. D. ANDRAL Dep. 24, 81 Rue 
Turbigo. Paris. 1191 


Z PREMJERA DYREKTOREM TEA- nemi skontyngentowanie sprzedaży 
TRU. przez reglamentację środków sprzedaż- 
nych. 


Warszawa, 25 stycznia. (st) Ostat- 
nio w Kownie zaczęły krążyć pogłoski 
że Waldemaras nie wyjedzie zagrani- 
cę, lecz ma obiąć stanowisko dyrekto- 
ra Teatru państwowego. 


Popierajcie Ligę 
morską i rzeczną! 
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NA WIDNOKRĘGU 
POLITYCZNYM. 


Dobre rady dla poczci- 
wego rządu. 


Lwów, 2€. stycznia. 


Prof. Bartel) posiada — według 
opinji pewnej grupy swych przyjaciół 
.— dwie kardynalme wady. Po pienw- 
sze, że najnieporzebniej w świccie opu- 
ścił Lwów, by żująć miejsce dobijają- 
cego właśnie do dnely p. Świłalskiego, 
a po drugie, że popełniwszy ten nie- 
lakl, „trwomi* cały zapas siły, aulo- 
rylotu i powagi, nagromadzony przez 
swego poprzednika, Zamiast z trybuny 
odczyławej grzmieć na Sejm, woli spę- 
dzać w tym Sejmie pracowite dnie. 
Zamiast grozić, komenuje. Zamiast 
strzelać — buduje jakieś mosty. Wo- 
góle i on i ludzie, których sobie do- 
brał, są za cisi, za pokorni, za ustę- 
pliwi. 


Przyjaciele, pamiętający lepsze cza- 


sy, są tom oczywiście do żywego Za- 
niepokojeni.  Przestrzegają, malują 
straszne skutki „ustępstw. Już pra- 
wie zaczynają uroczyście obmywać 


ręce. Jeszcze Sejm jak Sem; miech so- 
bhie myśli, że zwycięża. Ale co powie 
kraj? 

Takim troskom daje smętny wyraz 
„Kurjer Poranny". Pisze: 


„Najniowąjltpiwwiej togo rodzaju 
przemówienia, jak te, które wygłosił 
w komisji -— wedding  oliajalnych 
sprawozdań — p. kierownik ministe- 
rium sprawiedliwości, którego osobi- 
sły zacności i poczciwych inłemcyj 
nikt nie może kweshjenmować, obniża- 
ja w praktyce autorytet rządu i na- 
wet w systemie przedmnajawym 'tru- 
dne były do pontyścema. Ale zadzi- 
wiać także musi brak jasnego i sta- 
nowczego przeciwstawiania się zło- 
śliwym skreślenion, jprzedsiębranym 
wihręw poslulatom rządu w komisji 
także odnośnie do innych resortów, 
nie wyłączając naiważniejszago, ja- 
kiem jest budżet minieterjaum spraw 
wojskowych. 

Jeżeli istotnie rząd nie przywią- 
zuje wagi do takich czy innych po- 
stulatłów cytrowych, można. byłcby 
źrozumieć, że deklaruje dobrowolmie 
zgodę na ich skreślenie przed: giłoso- 
waniem; trudno jednak nie odnieść 
wrażenia, że rząd broni postulałów 
w „walce“ do upadłego, że w głoso- 
waniu zoslaje „pobily“ i że wobec 
tej „klęski“ kapituluje bez żadnych 
dalszych komstkiwemeyj wahoc decy- 
zji oligarchów sajnrowych, Sytuacja 
wytwarza się wtedy taka, że wpraw 
dzie rząd nie ma istotnie zamiaru 
kłaść opozycji „na dwie łopatki, ale 
że upozycje, które ten zamiar mia- 
ły — w swojem przynajmniej prze- 
konaniu — (lriumlalnie ten zamiar 
przeprowadzają. | mniejsza o to, co 
o tan myślą w Sejmie: gorzej, 
że tak to wygląda i na zewnątrz... 

Widzieluśuny, jak skutecznie je- 
dno Świetne i silne  przernówienie 
p. kicrownika ministerjum skarbu 
rozbiło odrazu zamach p. Rybar- 
skiego i towarzyszy na pogorszenie 
konstytucji i na wprowadzenie ma 
nowo obrad sejmowych *w porma- 
nencji, jak było za dobrych czasów 
marszalkostwa pp. Prąampczyńskiego 
i Rataja przed przelomem majowym. 
Jesteśmy najgłębiej przekonani, że 
jest lo jedymy ton i styl, w jakim 
rząd winien przemawiać w obromie 
swego stanowiska nie tylko w rze- 
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Chcesz hyojenicznie Się odżywiać 


pamiętaj o „Hygjenie“. 


Lwów, 26 stycznia. 

) Dobre, hygjenicznie przyrzą- 
ad jadlo, jest podstawą zdrowia, a 
więc najważniejszym czynnikiem w 
naszem życiu. W dzisiejszych cza. 
sach, gdy wiedza poczyniła takie po- 
stępy w zakresie hygjeny środków spo 
żywczych, gdy wykryto wilaminy i ich 
znaczenie dla organizmu, sztuka ku- 
charska musiała ulec * bardzo daleko 
idącym modyfikacjom i reformom, 
wierny już bowiem. że nietylko to od- 
grywa rolę w odżywiamiu, co się je, 
ale w jaki sposób jest ta potrawa przy- 
rządzona. 

Dla osób, posiadających własne 
ognisko dótewe. dostosowanie się do 
wymogów nowoczesnej sztuki odży- 
wiania nie przedstawia większych 


Jak jest za 


Kałary kiszek i inne zaburzenia w 
systemie trawienia przekonywują czę- 
stokroć dopiero po niewczasie, że za 
kulisami nie wszystko przedstawiało 
się tak w porządku, jak to było można 
wnosić z fasady. 

Jedynie sumiennie prowadzone 
przedsiębiorstwo restauracyjne daje za 
tem rękojmię, że gość nie struje się je- 
dzeniem, że przepisy hygjeny Są na: 
leżycie przestrzegane. 

Bywalcy znanej i cieszącej się za- 
szczytną sławą restauracji „Hygjena” 
przy ul. Trzeciego Maja 10, mogą z ca- 
lem uznaniein potwierdzić, że odno- 
śnie do tego lokalu gastronomicznego 
można zaslosować zasadę „nomen 


BÓLE 


REUMATYCZNE 
ARTRETYCZNE 
NEWRALGICZNE» 


USMIERZA 


BALSAM 


BENGALSKI 


ZNIECZULA Jac Y 
„Fr Karpiński warszawie Spale. 
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trudności. Każda rozsądna gospodyni 
umie wprowadzić w swojej kuchni 
zdobyle teoretyczne wiadomości. Go- 
rzej rzecz przedslawia się dla osób 
samotnych, lub tych, które praca za- 


wodowa zmusza do stołowania się po- | 
że dzisiaj, | 


za domem. Zdawałoby się, 
zwłaszcza we Lwowie, w lakim wy- 
padku ma się tylko „embarras de ri- 
chesse“ — kłopot w wyborze między 
tylu a tylu od najświetnicjszych do 
najskromniejszych jadłodajniami. 

A jednak smutne doświadczenie 
licznych osób, stołujących się w re- 
stauracjach, dowodzi, że nie jest to 
sprawa tak łatwa, bo niewiadomo, ja- 
kie ingrendemcje składają się nawet na 
ponętnie na pozór przedstawiaiące się 
potrawy. 


kulisami ? 


omen“. Restanracja „Hygjena” rzeczy- 
wiście wierna swojemu miann, prze- 
dewszystkiem kładzie nacisk na hy- 
gieniczne przyrządzanie potraw, jak 
również na przestrzeganie «czystości 
nietylko w samym lokalu restauracyj- 
nym, podlegającym bezpośredniej kon- 
troli klijenteli, ale i tam, za zasłoną, 
w tajemnem laboratorjum sztuki ga- 
stronomicznej. 

Dzięki tym zaletom, jakoteż sma- 
cznemu przyrządzaniu potraw, restan- 
racja „Hygiena” cieszy się coraz licz- 


niejszą frekwencją, bo kto raz spróbu- 


je tej kuchni, staje się już zadomo- 
wionym bywalcem i poleca ją swoim 
znajomym. Nic dziwnego zalem, że 
sympatyczne, wytwornie urządzone 
sale restauracyjne „Hygjeny" są prze- 
pełnione gośćmi, a w godzinach obia- 
dewych i wieczornych panuje w niej 
nastrój tak pogodny i wesoły, że zdo- 
łałby uleczyć nawet chronicznego hi- 
pochondryka. -- Bo cóż może wply- 
nąć bardzicj na dobry humor, jak 
smaczne jadło, do którego ma się zau- 
fanie, że nie tylko nie zaszkodzi, ale 
wzbogaci nasz organizm o odpowie- 
dnią ilość witamin i innych tym po- 
dobnych cennych substancji. 


GÓRĄ „HYGJENA* 


A zatem Czylelnicy nasi wykrzy- 
kną zapewne górą „Hygjena”, dowie- 
dziawszy się, że ta, tak dobrze reno- 
mowana od szeregu lat restauracja o- 
fiarowała dla laureatów konkurso- 
wych „Gazety Porannej“ dwie ponęt- 
ne premje, a mianowicie dwa abona- 
menty na obiady i kolacje na przeciąg 
15-tu dni. Na kogokolwiek padnie ta 
wygrana, z pewnością nie omieszka z 
całą przyjemnością z niej skorzystać, 
zwłaszcza, że będzie mógł wybrać we- 
dług upodobania swoje najulmbieńsze 
potrawy z nader urozmaiconego za- 
wsze jadłospisu, A więc laureaci tych 
nagrćd otrzymają lak na obiad, jak na 
kolację cztery dania, składające się 
z zupy, przysławki, mięsa, leguminy i 
komnpolu. Jak już wyżej wspominamy, 
w zakresie tym można wybrać naj- 
wytwiormiejsze smakołyki, a co do dań 
mięsnych, to zarówno można otrzymać 


[ER - ENE OOE K.. WEN IE NG wi 


czach wielkich, ale i małych, ba 
niema takiej rzeczy małej choć waż- 
nej, któraby nie mogła pociągnąć za 
sobą wielkich następstw". 

Otóż lo: tom i styl. Prof. Bartel jest 
widoczmie laikiem w polityce. Uprawia 
jakiś zabójczy romantyzm, gdy naj- 
łatwiej byłoby poprostu — rozpędzić 
i zlikwidować. 

Podobnego zdania jest również 
lwowskie „Słowo Polskie“. I ono dało 
wiczoraj w długim traktacie wstępnym 
przyjazną radę, aby — nie bawić się 
w kompromisy i wogóle w jakiś lega- 
lizm. Bo 

„społeczeństwo zdaje sobie do- 
brze sprawę z tego, że nie można 


| 


przestrzegać zawsze i wszędzie for- 
malnie obowiązującego prawa... i 
równocześnie tworzyć nową, treść 
ustrojową“. 

Społeczeństwo, © którem równo- 
cześmie pisze „Slowo“, że jest „zmę- 
czone i zdezonjeniowane”, — nie chce 
kompromisu, nie chce porozumienia, 
, które — znów zdaniem „Slowa“ 
byłoby „jednoznaczme z porażką głów- 
nej idei Rewoluaji Majowej”. 

Cale szczęście, że interpretacja 
„tommalnie obowiązującego prawa“ za- 
leży od innych czynników, niż grupka 
„Słowa Polskiego", i że organ tem re- 
prezentuje wszystko inne — prócz 
opinii publiczneń 


rodzaje slanowiące zwykle menu prze 
cięlncgo stołu, jak cielęcina, wołowi- 
na i wieprzowina w najróżnorodniej- 
szem przyrządzoniu, jak też dania 
będące w dzisiejszych ciężkich cza- 
sach rzadkością, jak ryby, drób, dzi- 
czyzna. 

W leguminach również według u- 
podobania laurcala stoją do jego dys- 
pozycji smacznie przyrządzone gospo- 
darskie pierożki, kluseczki w najroz- 
maitszych odinianach, jak wytworne 
słodkie leguminy i wykwintne kom- 
poty. 

To tej apeiylnej dysertacji wraca- 
my do wymienienia wszystkich na- 
gród, składających się na nasze pre- 
mje konkursowe: 


Spis premij konkursowych 


1) Wspaniały błękitny lis, dar firmy 
futrzanej Š. Fisch, przy ul. Hetmań" 
skiej 24, 

2) Collier z prawdziwego tchórza, 0- 
fiarowane również przez tę firmę. 

3—14) Tuzin prześlicznych kombita- 
cyj jedwabnych z magazynu firmy arty- 
kułów  bieliźniarskich M. Beyer i Ska, 
przy ul. Legjonów 1. 

15—19) 5 bonów na pół tusina arty- 
stycznych zdjęć gabinetowych w dwóch 
pozycjach w artyst. Zakładzie fotogr. 
Hennera (właśc. L. Jäger) ul. Koralni- 
cka 4. 


20—25) 3 abonamenty na 6 zabiegów 
kosmetycznych w Instytucie piękności 
Haliny Sładowskiej przy ul. Akademi- 
ckiej 21, oraz 3 komplety środków n- 
piększających najlepszej marki paryskiej 
„Cedib*, ofiarowanych również przez po 
wyższa firmę. 

26) Wspaniały tweed na kostjum wie- 
senny, dar „magazynu towarów bławat- 
nych Antoniego Uwiery, przy nl. Hali- 
ckiej 10. 


27) Wytwormy materjal suknie 
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z crepe mongol imprime, równie ofiaro- 
wany przez powyższą firmę. 

23 i 29) 2 przepiękne szale batikowa- 
ne z crepe georgette, ofiarowane przez 
Ra S. Kistryn, przy ul. Ilalickiej 20. 
i 21. 

30—34) 4 artystycznie rzeźbione ka- 
sety zakopiańskie, napełnione czekolad- 
kami, oraz jako piąta premia dwa wy- 
kwintne torty, ofiarowane przez znaną 
cukiernię „Pszczółka, Rynek 3%. 

35—39) 1) torebka srebrna ręczna, 2) 
artystycznie wykonany klosz platerowa- 
ny na ciasta, 3) koszyk z plateru na cu- 
kry i czekoladki, 4) platerowa cukierni- 
ca, ozdobnie wykonana. — Wszystkie po 
wyższe premje ofiarowane przez znaną 
Fabrykę i Magazyn biżuterji, srebra sto- 
łowego i zegarków Władysława Buszka, 
przy ul. Akademickiej 6. 

'40 i 41) Dwa najwytworaiej:sze kape- 
lusze wiosenne, znanego zaszczytnie ma- 
gazynu St. Tomaszewskiej, przy ui. Aka- 
demickiej 4. 

42) Nader wytworny jedwabny szla- 
fruk damski, podbity watalina, iiar pier- 
wszorzednego Magazynu konfekcji lam- 
skiej, Jakóba Posamenta, ul. Akademi- 
cka 2. (Hotel George'a). 

43 i 44) Dwa kosze win, z których 
każdy zawiera 1 butelkę litrowa koni»- 
ku franeuskiego marki Martel, 3 butelki 
wina francuskiego Haute Sauterne i 1 
butelkę szampana francuskiego,  oliaro- 
wane przez Hurtownię win i wódek przy 
ui. Kołłątaja 2., Franciszka Moszkowicza, 
znanego zaszczytnie we Lwowie z licz- 
nych imprez przemysłowca. 

45 i 46) Dwa passepartout, każde na 
dwie osoby, do kina „Oaza“, uprawnia- 
jace do całorocznego wstępu na każdy 
program. 

47 i 48) Dwa kosze, każdy zawierają- 
cy po 12 majwykwitniejszych konserw 
ry bnych (sardynki, byczki, szproty w oli 
wie itp), gomółki sera Eidamera, oraz 
po dwie flaszki najprzedniejszych krajo- 
wych win owocowych, dar jednego z naj 
starszych lwowskich hańdlów delikate- 
sów Kazimierza Maksymowicza, ulica 
Sokoła 1. 

49) Trwała ondulacja w pierwszo- 
rzędnym Zakładzie fryzjerskim dla pań 
„Grand Salon de Coiffure pour Dadies, 
Maison „Max“, Koralnicka 8. 

50 i 51) Dwie premje 
przez znana i najłepřej renomowaną u 
publiczności Restauracje „Hygjena“ przy 
ul. 3-go Maja l. 10., a mianowicie: dwa 
abonamenty na obiady i kolacje ua prze- 
ciąg dni piętnastu. Wygrywający ma pra 
wo do wyboru z karty według upodoba- 
nia najwytworniejszych dań w następa- 
jącym składzie: zupa, przystawka, danie 
mięsne, legumina lub kompot. 

52 i 53) Dwa kosze najwytworniej- 
szych likierów Baczewskiego i Bolsa za- 
wierające każdy po 5 litrowych butelek, 
dar znanej zaszczytnie firmy Władysław 
Kozłowski, Handel delikatesów i win 
oraz pokoje do śniadań i restauracja przy 
ul. Gródeekiej 1. 85. 

54 i 55) Wspaniała waza ackoracyjna 
znanych na cały świat holenderskich ar- 
tystyeznych wyrobów fajansowych marki 
Delfft, oraz 2) wykwintny porcelanowy 
Serwis do kawy i herbaty ua 6 osób „Alt 
Wien“, dar jednego z najbogaciej zaopa- 
trzonych we Lwowie składów szkła i por 
celany firmy Aleksander Onyśko przy ul. 
Halickiej 1. 20. 

56, 57 i 58) Trzy premje ofiarowane 
przez znaną zaszezytnie, pierwszorzędną 
Pracownię luksusowego obuwia męskie 
go i damskiego Juljana Janczyszyna przy 
ul. Zimorowicza |. 3. Na premie te skla- 
daja się: 1) para butów sukieanych do 
polowania. 2) damskie pantofelki luksu- 
sowe i 8) wykwitne półbnciki męskie. 

58) 6 tomów tryłogji Nienkiewicza 
(„Ogniem i mieczem, Potop“, „Pan 
Wołodyjowski*) w przepięknej oprawie 
dar powszechnie znanej Pierwszej Zwią- 
zkowej pna estorel przy ul. Boularda 
2, tel. 57—23 

60) Stylowa francuska peruka dam- 
ska rococo, przedstawiająca wysoką war- 
tość, dar lata mnei Wytwórni pe- 
ruk teatralnych i re utowych firmy: Jan 
Stawiarz, fryzjer męski i damski, peru- 
rę i charakteryzator, pl. Bernardyński 

„1 


ofarewane | 


Dr. ŚWITALSKIEJ. 


Centrala: Lwów, Gródecka 3. 


Mój krem liijowy usuwa liszaje i zmarszczki. Przedsta- 
wicielstwo: Periumerja pod „Czarnym Psem“. 
Kopernika 19. 


Sapichy 19. 


Grupa adwokatów warszawskich 


ZAPROTESTOWAŁA PRZECIW PR ZYJĘCIU B. MINISTRA CARA DO 
IZBY ADWOKACKIEJ. 


(Telefonem od naszego korespondenta.) 
Warszawa, 25 stycznia (Z). Wobec | sędziowską, uzależnił sędziów od wła 


zgłoszenia przez b. min. sprawiedli- 
wości Stanisława Cara, podania do 
Rady adwokackiej w Warszawie o 
wpisanie go na listę członków atwo 
kackich, grono członków Izby adwe 
kackiej zgłosiło do rady protest o- 
bszernie umotywowany szeregiem 
zarzutów stawianych p. Carowi jako 
wiceministrowia następnie jako mi- 
nistrowi sprawiedliwości. Motywy te 
wskazują, iż b. min. Car podważył 
swojem postępowaniem nietykalność 


| 


dzy wykonawczej, okazał bezezyn- 
ność w wykrywaniu przestępstw na 
osobach pp. Nowaczyńskiego, Mosto- 
wicza, posła Ździechowskiego, nie o- 
głosił uchwały Sejmu, uchylającej de 
kret prasowy, a wreszcie wbrew 
prawu objął urząd generalnego ko- 
misarza wyborczego. Pod protestem 
znajduje się kilkadziesiat podpisów 
z adw. Czajkowskim, Kijeńskim, Ro- 
dziewiczem i Fabianem na czele. 


Boliwia proteste przeciw oskarżeniom 


TRWA ONA WIERNIE PRZY PRZYJĘTYCH ZOBOWIĄZANIACH, 


Genewa, 25. stycznia. (PAT). Wazo- 
raj wieczorem nadeszła za pośredni- 
ciwem posła boliwijskiejo w Rzymie 
odypowiejiź Boliwii na onegpdajszy tele- 
gram sekretarjatu generalnego, zawie- 
rający treść komunikatu posła para- 
gwajskiego w Paryżu. Rząd boliwijski 
protestuje przeciwko oskarżeniom Pa- 
ragwajn, podkreśla, że pozostaje wier- 
ny aktowi pojednawczemu, pedpisane- 
mu w Waszyngtonie, oraz zapewnia. 
że pozostaje zawsze wiemy rokkowa- 


| 
| 
| 
| 


| 


niom podjętym z tytułu przynależności 
do Ligi Narodów. 

"lreść tej depeszy została natych- 
miast zakomnnikowana członkom Ra- 
dy, 4 przedewszystkiem urzędującemu 
przewodniczącemu Rady ministrowi 
Załeskiemu, W dalszym ciągu oczeki- 
wane są odpowiedzi na dalsze depesze 
sekrełarjatu generalnego, oraz wiado- 
mośki o stanie rzeczy w prowincji 
Chaco, 


Konferencja morska w Londynie 


ODBYWA SIĘ W PRZY JAZNEJ ATMOSFERZE. 


Londyn, 25. stycznia. (PAT). Dele- 
gaci na konferencje morską starają się 
wyjaśnić i uzgodnić różne sporne kwe- 
ste w drodze bezpośrednich rozmów. 
Taułlien, który odstąpił od zamiaru 
powrotu do Paryża z końcem bieżące- 
go tygodnia oświadczył, że jet bardzo 
zadowolony z postępów konferenefśi. 
Wczoraj wieczorem przyjął on człon- 
ka delegacji amerykańskiej Morrowa, 
a dziś odwiedzi Grandiego. 

Według Agencji Reutera, dotych 
czasowe narady konferencji morskiej 


wskazują, że stanowisko stron, bio- 
rących udział w ikonferencji są o wie 
le bardziej zbliżone, niż to pierwot- 
nie przypuszezone. Jak sądzą, osta 
tnie rozmowy, które najbardziej in- 
teresowały Francję i Włochy dotyczy 
ły żądania włoskie zrównoważenie 
sił morskich Włoch z siłami najpotęż 
niejszego państwa kontynentalnego. 

Ze źródeł konipetentnych dono- 
szą. że konferencja odbywa się obec 
nie w atmosferze jak najzupełnie 
przyjaznej. 


Przed wyborem miss Polonii. 


PANNA BATYCKA NA PIERWSZEM MIEJSCU. 


Lwów, 26. siyczmia. 

(—. Jak się dowiadujemy, jedna 
z czołowych kandydatek na Mis Polo- 
nje, Iwowiamka pma Krystyna Hóflin- 
gerówna otrzymała zaproszemie do 
przybycia do Warszawy celem osoki- 
stego sławłenia się przed jury, która 
we wtorek dokona wyboru Miss Polo- 
nji z pośród 15 kamdydatek. Pna Höf 
lingerówna dziś rano wyjechała do 
Warszawy, dokąd przybędzie wieczo- 
rem. 


Warszawa, 25 stycznia (Z). 


| 


dniu dzisiejszym ukończone zostało 
ostateczne obliczanie głosów. Rezul- 
tat przedstawia się następująco: 1) 
p. Batycka 5.691 głesów, 2) p. Hóflin 
gerówna 4.604 gł. 

We wtorek wybrane głosami kan 
dydatki staną przed jury, która osta 
tecznie rozstrzygnie losy konkursu. 

s — OI 


POPIERAJCIE LIGĘ 
MORSKĄ I RZECZNĄ. 


BAL PRASY —, 


MARSZ. PIŁSUDSKI U PREM. BARILA 
(Telefonem od naszego korespondenta). 

Warszawa, 25. stycznia (Z) Dziś w 
południe przybył do Prezydjum Rady 
Min. Marsz. Piłsudski i odbył półtora go- 
dzinna konferencję z Premjerem Bart- 
lem. Do wizyty Marsz. Piłsudskiego w 
Prezydjum Rady Min. przywiązują w ko- 
łach politycznych duże znaczenie. 


U ludzi AE na żołądek, kisz- 
ki i przemianą materji, stosowanie natu- 
ralnej wody gorzkiej Franciseka-Józela 
pobudza prawidłowość funkcji narządów 
trawienia i kieruje odżywcze dła orga- 
nizmu soki do krwioobiegu. Opinie wy- 
bitnych lekarzy specjalistów wykazują, 
że woda Franciszka- Józefa jest niezmier- 
nie pożyteczna także i przy zwapnieniu 
naczyń krwionośnych (przy arterjoskle- 
rozie). Żądać w aptek. 9423 
EIN Ce. c: OE Czy A RAJA EE TT 
SENAT OBRADOWAĆ BĘDZIE W 

ŚRODĘ. 
(Telefonem od naszego korespondenta.) 

Warszawa, 25 stycznia (Z). Ple- 
narne posiedzenie Senatu odbędzie 
się w środę 29 b. m. o godz. 4 popołu 
dniu. Na porzadku dziennym: pro- 
jekt ustawy w sprawie zmiany usta- 
wy 6 przyzmawaniu darów z łaski, 
projekt ustawy 6 upoważnieniu Mini 
stra skarbu do lokowania gotowizny 
w papierach wartościowych, projekt 
ustawy 6 zmianie rozporządzenia Pre 
zydenta w sprawie wydawania Dzien 
nika ustaw Rzplitej. Ta ostatnia spra 
wa dotyczy znanej sprawy dekretu 
prasowego, 


prog, 


A 

TREŚĆ MEMORJ. PRZEDSTAWICIELI 

samorządu 6-ciu niemieckieh prowincyj 
wschodnich. 

Berlin, 25. stycznia (PAT) Cała pra- 
sa dzisiejsza ogłasza treść memorjału, 
złożonego onegdaj przez: przedstawicieli 
samorządu 6-ciu niemieckich wvrowineyj 
wschodnich na ręce prezydenta Rzeszy, 
ministrów rządu Rzeszy i rządu pruskie- 
go oraz prezydentów Reichstagu i Sej- 
mu pruskiego,. wyrażając rządowi pru- 
skiemu i rządowi Rzeszy uznanie za do- 
tychczasową pomoc na rzecz riemieckiej 
prowincji wschodniej i podkreśla, iż z 


powodu wytyczenia granie po przegranej: 


wojnie, wschodowi Niemiec zagraża nie- 
bezpieczeństwo utraty narodowego sta- 
nu posiadania. Memorjał wyraża szereg 
postulatów w sprawie tej pomocy. 
PE wz 
MIĘDZYNARODOWA KONFERENCJA 
W KRAKOWIE. 
ustaliła rozkład jazdy pociągów towar. 
ruwionem ou naszego b oiecspondenta.) 
Warszawa, 25 stycznia. (st) W Kra 
kowie zakończyła obrady: międzynaro- 
dowa konferencja rozkładów jazdy po- 
ciągów towarowo - pośpiesznych i da- 
lekobieżnych trazytowych. Na konfe- 
rencji tej ustalono rozkład jazdy pocią- 
gów powyższych na głównych polskich 
szlakach tranzytowych. Przy układa- 
niu szczegółów rozkładu jazdy udało 
się przyśpieszyć na niektórych linjach 
tranzytowych przewóz towarów o 8 i 
więcej godzin. W celu zaznajomienia 
sfer przemysłowych polskich i zagra- 
nicznych o czasie i kierunku przesyłek 
wagonowych, Min. komunikacji posla- 
nowiło wydać książkę rozkładu jazdy 
pociągów towarowych pośpiesznuch i 
dalekobieżnych tranzytowych. 
—r 


Nr. 9112 


Na marginesie. 


Co i jak się przemyca, 


Lwów, 26 stycznia. . 

Bardzo interesujące uwagi na te- 
mat przemytnictwa, kwitnącego na 
wszystkich naszych granieach, daje 
onegdajszy „Kurjer Warszawski“. Au- 
tor tych uwag był w tem położeniu, 
że... sam musial się przemycać na Li- 
twę Kowieńską wraz z żoną, dwoj- 
giem drobnych dzieci, 70-letnią służą- 
cą i jedenastu kuframi. Miał na Li- 
twie mająteczek, a nie miał paszportu, 
ani wiz. Zapłacił tedy wileńskim „wła 
dzom przemyłniczym' i odtąd nie po- 
trzebował troszczyć się niczem. Człon 
kowie organizacji przeprawili go z 
wszelkiemi wygodami przez granicę, po 
ciągiem do Kowna, taksówką do hote- 
lu i furmankami do majątku. Do tak- 
sy za przemyt należały również nocle- 
gi, koszta utrzymania, wszelkie bile- 
tyt a. 

Skoro można w ten 
wieźć liczną rodzinę, można łeż i tło- 
wary. lo też zawrotnych cyfr sięga 
szmnugiel tytoniu, spirytusu, jedwabi, 
futer, koronek, medykamentów. Samej 
saclraryny skonfiskowano w r. ub. 
37.800 kg., co daje równowartość 15 
miljonów kg. cukru. A ile nieskonfis- 
kowano? 

Organizacje przemytnicze działają 
znakomicie. Od skromnych „wagabun- 
dów“ pogranicznych obejmują bogate 
i wpływowe osobistości w Warszawie, 
posiadające własne konta bankowe, 
właścicieli poważnych firm, kupców, 
Pewne ryzyko przedsiębiorstwa z pro- 
centem wynagradzają olbrzymie zyski. 

Autor tych rewelacyj widzi dwa 
główne powody rozrostu przemytnic- 
twa: mieskcordynowanie akcji zapohbie- 
gawczej, która dziś rozbija się między 
K. O. P., urzędy celne, akcyzowe, straż 
graniczną i policję, ludzież zły system 
premiowania za wykrycie szmugla. 
Nagrody, dzięki formalistyce procedu- 
ry, dochodzą do rąk szainteresowa- 
nych często dopiero po latach. 


sposób prze- 


„GAZETA PORANNA“ z dnia 27 stycznia 1930. 


Rendezvous w „Seville, 
(Róg Piekarskiej). 

Kto po całodziennej pracy 

Pragnie spędzić miłe chwile 

Ten natychmiast swoje kroki 

Wprost skieruje do „Seville“. 


Tam w „Seville“ wszystkie pisma 
Znajdziesz luby Czytelniku; 

Siedząc przy wybornej kawią 

Bez hałasu, wrzawy, krzyku, 

Czujesz się, jak w własnym domie 
Lepiej niżli w „Louvrze“, w „Romie“, 


Gdy się czasem chcesz zabawić 
Wejdź do przepięknego baru, 
Gdzie przy tanich, dobrych trunkach 
Wśród inelodji skrzypiec czaru, 
Wnet zapomnisz o niedoli 
I o wszystkiem, co cię boli. 

Bruno Frenkel 


Ostatnie 


Umarły niedawno w Sanatorjum 
pacjent uzyskał przed śmiercią przy- 
tomność i poprosił, by go ogolić, obmyć 
i przebrać w czystą bieliznę. Przytem 
wyraźnie żądał, by namydlić go tylko 
mydłem do golenia Górskiego, po go- 


Str. 


życzenie 
| leniu nasmarować twarz kremem Ani- 
i tra, a głowę wymyć znakomitym 
szampoonem TIakme, ponieważ naj- 
większą przyjemnością jest używać te 
artykuły, 


Omal nie zabiła 


NIE ZMAJĄC SOBIE SPRAWY Z CZYNU. 


Lwów, 26 stycznia. 
(—) Przed Senatem HI, pod prze- 
wodnictwem radcy Bajorka, odbyła się 


, wczoraj rozprawa o zbrodnię ciężkiego 


Napad wilków pod Stanisławowem 


PORWAŁY WIEPRZA 


I ZBIEGŁY DO LASU. 


(Od naszego korespondenta.) 


Słanisławów, w styczniu. 
Mimo słabych stosunkowo mro- 
zów zdarzył się w okolicy Stanisła- 
wowa wczoraj niecodzienny wypadek. 
Olo w jasny dzień popoludniu wpadła 
gromada wilków do wsi Bratkowce. 
Bestje były widocznie glodne, bo szu- 


| kaly pożywienia. Śmiałość zgłodnia- 
| łych zwierząt była tak wielką, że mi- 
| mo krzykn mieszkańców wpadły wil- 
| ki do obejścia tamiejszego gospodarza 
Jana Dre zdzaniuka, a porwawszy 
znajdującego się na podwórzn wieprza 
zbiegły do lasn. 


70-letni siarzet podpzlaczem. 


CHCIAŁ SIĘ ZEMŚCIĆ NA WYCHOWANKU. 


Lwów, 26 stycznia 

(M Przed sądem przysięgłych sta- 
nął wczoraj 70-lełni starzec Michał 
Masink ze wsi Sałaszyn koło Smolina, 
oskarżony o zkrodnię podpalenia, któ- 
rej dopuścił się wśród niezwykłych o- 
koliczności. Slarzec ten mieszkał ostat 
nio u wychowanka swego Semka Min- 
dyka i jego żony Kaśki, którzy odzie- 
dziczyli majątek żony Masiuka. Ma- 
siukowa bowiem umierając, spisała 
testament, mocą którego cały majątek 
zapisała wychowankowi, a męża zu- 
pełnie pominęła. Masiuk pozostał wte- 


Policyjne czołgi 


UKAZAŁY SIĘ ZWYKŁYM SAMOCHODEM CIĘŻAROWYM, 


(teieionem od naszego korespondenta) 


Warszawa, 25. stycznia. (st). 

związku z ukazaniem się w prasie 
wiadomości o tem, że policja raj 
truje się w samochody pancerne, ana- 
wet czołgi, ze źródeł miarodajnych | 
dają, że wiadomość ta jest wręcz zmy- 
śloma i nie odfowiada prawdzie, Fakt 
ten bawiem przedstawia się następują- 
co: krajowe zakłady mechaniczne Ur- 
sus podjęły się dostarczenia komendzie 
głównej FP. jednego samochodu cięża- 
rowego dwutonowego dla celów prze- 
wożenia większych rezerw  policyj- 
nych w wypadkach potrzeby. Jak wy- 
nika z opisu technicznego, jest to awy- 
czajny samochód ciężarowy z pilatfor- 
ma, zaopatrzony w budę bezentową, 
z ławkami po bokach platformy dla 
13 Indzi. Samochód ten tylko różni się 
od zwykłego tem, że boki jego zaopa- 


RADJO DLA WSZYSTKICH 


Odbiorniki Kryształkowe 


POLMET . ..30 zł. 
LEOPOLIS. . . 
STANDARD . 

NORA.. 
LOLO ZAGR. .50 zł. 


PANRADJO CHORĄŻCZYZNA 5. 


róg Akademickiej. 


W | trzone są w 2 mm. blachę pantemą, a 


to dla ochrony przewożonych poliejan- 
tów od kul. 


dy na łasce u swego wychowanka, któ 
ry rzekomo z nim się źle ohchodził, 
bił go i odmawiał mn jedzenia. 
| Starzec postanowił się zemścić i 
dnia 25 października ub. r. podpalił 
zabudowania Mindyka. Powstały pożar 
zniszczył dwa domy mieszkalne, staj- 
nię i stodołę, które spłonęły wraz z 
zbiorami, Dochodzenia policyjne wy- 
kazały, że podpalenia tego dokonał 
Masiuk. Podejrzenie na niego padło 
odrazu, gdyż był on już raz karany 
| za rcedralenie. Aresztowany przyznał 
się do tej zbrodni, a na usprawiedli- 
wieniec swoje podał, iż czynu tego do- 
konał z rozpaczy. 
Na odbytej rozprawie obrońca o- 
skarżonego adw. dr. Vogelfainger, po- 
| stawił wniosek, by oskarżonego poddać 
| zbadanin psychjatrycznemu. Trybunał 
do wniosku tego się przychylił, wobec 
tego rozprawę odroczono. 
Trybunałowi przewodniczył nadrad 
ca Zgóralski, oskarżal prok. Sobolew- 
ski. 


Prezydent Grudziądza znalazł Się 


w niebezpieczeństwie utraty życia: 


Warszawa, 25 stycznia. (AW) „Ex- 
press Por.“ donosi z Grudziądza, że 
cały dzień wczorajszy trwały tam roz- 
ruchy bezrobotnych, opanowanych 
przez elementy komunistyczne. Wy- 
chodzący z ratusza prezydent miasta 
Włodek, zaatakowany przez tłum bez- 


robotnych, znalazł się w pewnym mo- 
mencie w niebeznieczeństwie życia i 
dopiero policja umożliwiła mn przedo- 
słanie się do domn. Należy zaznaczyć, 
że liczba bezrobotnych w Grudziądzu 
stale wzrasta i dosięgła już obecnie 
cyłry 2.400 osób, 


Strażników leśnych 


ZRABOWALI PIENIĄDZE I RZECZY WARTOŚCIOWE. 


Lwów, 26 stycznia. 

. (—) Onegdaj po południu w lesie 
p. Stanisława Komorowskiego w Boja- 
nowie, pow. Nisko, 4 uzbrojonych w 
karabiny i zamaskowanych bandytów 
napadło na powracających z lasu 


strażników leśnych Piotra Parelę, Woj- 
ciecha Szpyłę i kasjera Franciszka Pi- 
stora. Bandyci po steroryzowaniu zra- 
bowali im 750 zł., uzyskanych ze sprze 
daży drzewa, oraz 3 zegarki kieszon- 
kowe i 3 papierośnice, poczem zbiegli. 


przyjaciółki 


| uszkodzenia ciała. Zbrodnia ta wyni- 
| kła na tle jakiejś niezrozumiałej psy- 
| chczy i może słanowić ciekawy ma- 
| terja? dla badań naukowych. 
Oskarżoną była Z9-letnia Salomea 
Tułab, bona do dzieci i służąca. Przed 
dwoma laty poznała ona zawodową 
koleżankę Annę Jankowską, z którą 
łączyły ją przyjazne stosunki. Dnia 
5 kwietnia ub. r. wieczorem Jankow- 


JEDYNIE Oryg. 


EUMIG- HARTLEJ IV 


zwyc'ęzcą. 


cenie wyłączający stację miej- 
scową. 

To szczyt produkcji radjowej. To 

klasa najwyższa, 


Zatem Oryg. Eumig-Hartley IV. 


| Jedyny 4-lampowy aparat w tej 
|: zł. 660 wyłącznie u Zastępcy 


na Polską 


Lwów, Legjonów 1. Tel. 4-58. 


ska przenosiła, swoje rzeczy z miasią 
do mieszkania swej matki na Lewan- 
dówce. Oskarżona Tułab ofiarowała 
się jej z pomocą. 

Gdy znalazły się na Błoniach Ja- 
nowskich, tuż za mostem kolejowym, 
naraz bez zgoła żadnej przyczyny Tu- 
łab, która miała w rękach młynek do 
mielenia mięsa, uderzyła nim z całej 
siły w głowę swą koleżankę, a gdy la 
upadła na ziemię, napastniczka w 


przystępie jak gdyby obłędu, po- 
częła ją w dalszym ciągu o9- 
kładać tym młynkiem i gdyby 


nie zjawienie się zaalarmowanego 
krzykami kolejarza Karasia, lankow- 
ska byłaby niechybnie poniosła śmierć. 
Przesłuchana w policji, nie mogła u. 
dzielić wyjaśnień, co do motywu swe- 
go kroku, twierdząc, że nie wie, co się 
jej stało. Podobnie broniła się w śledz- 
twie, a także i na wczorajszej rozpra- 
wie. Zapytywana przez Przewodni- 
czącego, czy nie czuła jakiejś ansy do 
Jankowskiej, czy nie miała złości z ja 
kiegokolwiek powodu, oskarżona kate 
goryczmie zaprzeczyła, odpowiadając 
ponownie, że do dzisiejszego dnia nie 
zdaje sobie sprawy dlaczego czynu te- 
go się dopuściła. 

Przesłuchana następnie poszkodo: 
wana Jankowska, która po wypadku 
tym przez kilka tygodni leżała w szpi- 
taln, również nie mogła nic konkrste 
nego podać, poczem oświadczyła, że 
nie przyłącza się do postępowania kar= 
nego i nie żąda ukarania. Po przemó- 
wieniu Prokuratora Jasienickiego i 0- 
brońcy dra Weinsafta, Trybunał, u- 
względniając wszystkie łagodzące 0- 
koliczności i przyjmując, że oskarżo- 
na działała w psychozie, zasądził ją 
na 5 miesięcy więzienia z zawiesze* 
niem kary. Oskarżona wyrok przyjęła: 
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Handel delikatesów i Pokój do Śniadań 


S. BLASBALGA Jagiellońska 4, pod zarządem S. FINKELSTEINA 


ec PZA del katesy, marynaty, oil wieki sery, Owoce i t Pupnat: o Cr 


Prezes „Selrobu” aresztowany |: 


POD ZARZUTEM OKRADZENIA KASY „ZGODY“. 


Lwów, 26. stycznia. 
{—) We wczorajszym numerze w 
„ubryce „Aresztowania“ donieśli- 
śmy o oddaniu do aresztów policyj- 
nych Michała Himczyszyna, pod za- 
rzutem okradzenia kasy stowarzysze 
nia stolarzy „Zgoda“ przy ul. Pie- 


PANIE 


dbające o swoją cerę i pra- 
gnące zachować świeżość 
i urok młodości słosują: 


Krem Abarid 


Najodpowiedniejszy do twarzy, przygoto- 
wany na miodzie i wyciągu z lilji białej. 
krem Abarid usuwa zmarszczki, zapo- 
biega tworzeniu się nowych i nadaje 
twarzy świeży młodzieńczy wygląd. 


Puder Abarid 


Hygieniczny, o subtelnym zapachu, nie- 
widoczny, nie zawiera metali, nie psuje 
cery i uadaje jej matową białość. 


Mydło Abarid 


Neutralne. przygotowane na najdelikat- 
niejszych: tłuszczach, nadaje się nawet 
do bardzo wrażliwej cery. 


Otąbki Abarid 


Niezastąpione mycia twarzy, szyji 

i biustu, wa pory skóry, pobu- 

dzają transpirację, zapobiegają tworze- 
niu się pryszczy i plam : 

Skład Główny 

Perfumerja „PERFECTION”, 

Szpitalna 10., Marszałkowska 55. 


Warszawa, 


szej. Jak się dowiadujemy Himczy- 
szyn, ongiś jeszcze jako działacz so- 
cjalistyczuy, pełnił funkcje kasjera 
w Stowarz. „Zgoda*. Gdy zaczął u- 
prawiać w tem stowarzyszemiu agita 
cję komunistyczna, został ze stanowi 
ska swego usunięty. Już wówczas 
wyszedł na jaw brak poważnej kwo- 
ty, a tak się złożyło, że po usunięciu 
go z tego stanowiska Himczyszyn 
aałóżył sklep korzenny, przy ul. Go- 
łaba. W międzyczasie Himczyszyn 
przeszedł oficjamie do „Selrobu* je- 
dneści i nawet z ramienia tej partji, 
jako jej prezes przy ostatnich wybo- 
rach kandydował na posła z miasta 
Lwowa. 

Do niedawna rządy w Stow. „Zgo 


Aparat do golenia oryg. z nożyk. 


EL) 
„Gillette sej 
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kosztują łącznie 


śś tylko 3 zł. 
„ilen xi os PE 


da“ DEAE w rękach komuni- 
stycznych. a z ich ramienia Himczy- 
szyn, pełnił funkcję przewodniczące 
2 i z tego tytułu mial klucze do ka- 

. Przed kilku zaledwie dniami ob- 
jał rządy w Stow. „Zgoda* nowy 
zarząd, a we dwa dni później, popeł- 
nioną została. kradzież kilku tysięcy 
złotych w gotówce, oraz książeczki 
M. K. O. na kwotę 5.000 zł. Książecz 
ka ta była winkułowana, a mfio to 
złodziej pieniądze ` podjął, gdyż od 
chwiłi popełnienia kradzieży, do 
chwili ujawnienia jej upłynęło 24 
godzin. Podejrzenie padło na Him 
czyszyna, któregu też aresztowano. W 
a ea ustalono, że osobnik, 
który w M. K. O. podejmował pienia 
dze na owa ah AR w pierwszej 
chwili podpisując się rozpoczął od li 
tery „H“, a dopiero potem rozmyślił 
się i podpisał się innem nazwiskiem. 


Wściekła gonitwa pijanego szofera. 


ZLANY KRWIĄ POSTERUNKOWY ZDOŁAŁ PIJAKA ZATRZYMAĆ 
DO ARESZTÓW 


I SPROWADZIĆ 
Lwów, 26. slyczmia. 

(—) Wczoraj wieczorem około 
godz. 10.30 na ul. Rejtana zajechała 
autodorożka Nr. 8385 prowadzona, — 
jak się następnie okazało, — przez 
szofera Piotra Kuczerę. Gdy do auta 
tego zbliżył się posterunkowy Polań 
ski z V Komisarjatu. szofer puścił 
maszynę w ruch, a ruszając, potrącił 
bokiem stojacą przy tej ulicy doroż- 
kę Nr. 90245 i odjechał. Polańskie- 
mu szofer dorożki wydał się podej- 
rzany, to też gdy na jego wezwanie 
nie stanał, Polański wsiadł do auto- 
dorożki Nr. 90245, kierowanej przez 
szofera Bassa i podążył za uciekają- 
eem autem. 

Rozpoczęła się gonitwa po eałem 
śródmieściu. Dorożka Nr. 8385 prze- 
jechała ul. Trzeciego Maja, Kościusz 
ki, Sykstuska, pl. Mariacki, Sienkie- 
wieza, Akademicka. Na ul. Choraąż- 


[| 


| 
| 


poster. Polańskim stanęło w poprzek 
drogi usiłując ją w ten sposób zatrzy 
mać. 

Szofer Kuczera nie dał się po- 
wstrzymać lecz wjechał w przeszko- 
dẹ i uderzył przodem bok auta Nr. 
90245 silnie je uszkadzajac. 

Zatrzymany wroaszcie Kuczera, mie 


chcial się wylegitymować, a cofając 
się autem umyślnie, najechał kołem 
na nogę poster. Polańskiemn, poczem 


NADESŁANE. 


HALO —> RADJO -> LWÓW 


Zawiadamiam P. T. Publiczność i Sza 
nowną Klijentelę, że oprócz iamp, świe 


czników, żarówek i przyborów elek- 
trycznych został otwarty osobny dzial 
Radjo-techniczny. 

Polecam wszelkiego rodzaju części 


radjowe, oraz komplety Detektorowa do 
odbioru audycji 
RADJO—STACJI—LWÓW 
M. PISCHNOT 


daw. R. Ditmar br. Brinner A. G. 
Lwów, pi. Marjacki 9. — Telef. 10— 4. 
1345-30 


znown począł uciekać. Poster. nie dał 
za wygranę, lecz "uczeydł się maski 
wozu, 1 wicdy szofer Kuczera oraz Xw- 
den z pasażurów zaczęli bić go laską 
po palcach, chcąc zmusić do ustągie- 
nia. Posler. Polański znalazł się w ta- 
kiej sytuacji, że gdyby był puścił ma- 
skę, byłby zleciał na bruk i byłby się 
zabił. 

W lakim slanie, auto wlokąc za 
ba posler. Polańskiego, przejochałn 
przez całą ulicę Kopennika aż do ul. 
Sykstuskiej, obok VI. Komisarjatu PP. 
i tam zostało zatrzymane, Ocukajacy 
krwią poster. Polański doprowadził 
wówczas Kuczerę i jego dwóch paza- 
rów do Komisarjatu, gdzie spisano pri- 
lokól. Pasażerowie llumaczyli się, 
byli pijani i że szofer na własną reke 
urządził tę dziką. gonitwę. Kuezorę a- 
resztowano, zaś obu pasażerów po wy- 
łegitymowaniu pozostawiono: na wol- 
nej stopńc. 


BNO- 


Ż0 


Pocobało mu sie w Mzskwie 


POSEŁ MEKSYKAŃSKI NIE CHCE WRACAĆ DO MEKSYKU. 


Londyn, 25. stycznia. (AW). Z No- 
wego Jorku donoszą, że poseł mcksy- 
kański w Moskwie nie chce uczynić 
zadość wezwaniu swego rządu, kitóry 
domaga się odeń natychmiastowego o- 
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CLAUDE ORVAL. 


KINO. 


Zwolna przepływała przez bulwary 
tala spacerowiczów. Zmierzchało... 


Gigantyczne reklamy świetlne kucha- 
ły snopami promieni ku niebu. Krystjan 
Sugeres i Ludwik Duphand zatrzymali 
się przed jednem z kin. Wielkie litery 
reklamowały jakiś nowy przebój kinema 
tograficzny. 


— Czy chciałbyś wstąpić? — zapytał 
Dupkand. 

Przyjaciel jego 
ruchem głowy: 

— Nie, nie... 

— Czemu? Czy nie lubisz kina? 

Przez chwilę trwało milezenie. Widać 
było, że Sugeres przypominał sobie w 
tej chwili jakiś straszny moment ze swe- 
go życia. Po chwili rzekł zmienionym 
głosem: 

-- Chodźmy dalej, jeżeli chcesz mi 
sprawić przyjemność, nie mów nigdy w 
mojej obecności o kinie. 

Ale potem Sugeres sam zaczął opo- 
wiadać o swem przeżyciu. On, który tyle 
cierpiał w milczeniu, poczuł nagle po- 
trzebę wyspowiadania się przed swym 
przyjaciełem, sądząc, że w ten sposób 
ulży sobie. Gdy znaleźli się w mieszka- 
niu Duphanda, Sugeres począł opowia- 
dać niepewnym głosem: 

— Nie gniewaj się na mnie, Ludwiku 


drgnął i zaprzeczył 


za to, ze oyłem ostatnio troszkę skryty 
wobec ciebie. Zwróciłem uwagę, że je- 
steś tem dotknięty. Nie oponuj, mój 
drogi. Od kilku lat nie mogę poprostu 
myśleć o kinie Propozycja twoja, wypo- 
wiedziana dzisiaj na ulicy, otworzyła w 
mem sercu dawno zabliźnione rany Te- 
raz opowiem ci wszystko. Od chwili, 
gdy zdarzył się ów nieszczęśliwy wypa- 
dek, stałeś się mym najserdeczniejszym 
przyjacielem i czyniłeś wszystko, co le- 
żało w twej mocy, aby mnie rozwese- 
lic) 

— Krystjanie, jeśli ta spowiedź spra- 
wia ci jakąkolwiek przykrość, wolę że- 
byś nie nie mówił... 

— Nie, nie... Chcę ci właśnie opowie- 
dzieć. Cierpień moich nigdy się nie po- 
zbędę bez względu na to, czy pozostanę 
w samotności, czy też prowadzić będę 
8:25 hulaszcze... 

Po upływie kilku minut Krystjan po- 
led opowiadać dalej: 

— Nie będę ci opowiadał szczegółów 
tej katastrofy, jaka mi się przytrafiła 
przed trzema laty. Byłeś przecież pierw- 
"szy, który starał się mnie wówszas uspo- 
„koić. Jak sobie pewnie przypominasz, 
"była to katastrofa samochodowa: auto 
przygniotło swym ciężarem moją żonę, 
córeczkę i przyjaciela mego Lucjana 
| Courtois. Nawet w tej najcięższej chwili 
los zakpił ze mnie, pozostawiając mnie 
przy życiu. Siła zderzenia wyrzuciła 
ninie na odległość kilku metrów ed auta, 
a gdy podniosłem się z ziemi, czułem, 
że jestem zupełnie zdrów. Wiesz, jakie 


„jajacej nigdy krasie młodości. 


Meksyku. Wobec tego rząd meksykań- 
ski wydał nowe zarządzenie, nakazu 
jące całemu personalowi poselstwa 
meksykańskiego w Moskwie, aby 
przerwał urzędowanie. 


zz 


musialem ciyba 
ale trudno — 


ytle pędziienm potem. 
wyglądać jak szaleniec, 
żyć musiałem. 


Jedna rzecz trzymała mnie wówczas 
przy życiu i dodawała sił do wytrwania: 
gdy córeczka moja miała trzy lata my- 
ślałem o tem. w jaki sposób zachować ja 
na przyszłość w tej niewinnej, najpięk- 
niejszej postaci. Fotografje wydawały mi 
się nieodpowiednie w tym celu, albo- 
wiem zazwyczaj na zdjęciach dzieci: wy- 
chodzą nienaturalnie. A ja chcialem zą- 
chować ja taką, jaką jest w istocie. I 
wówczas wpadłem na pomysł sfilniowa- 
nia mego dziecka. Gdy zdarzyła się owa 
katastroia miałem już kiłka filmowych 
zdjęć. Również kilkakrotnie zdejmowa- 
łem moją żonę filmowym aparaiem. W 


"miesiąc po katastrofie wyciągnąłem z pu 


dełka te najdroższe taśmy lilmowe, zam- 
knąłemm się w salonie i począłejm wyświe 
tlać owe filmy. Gdy ujrzałem na płótnie 
po raz pierwszy roześmianą twarz żony 
i dziecka, ścisnęło mi się serce z bólu, 
lecz później ogarnęła mnie słodka ra- 
dość, bo zdawało mi się, że żona moja 
i dziecko żyją — są razem ze pną w 
tym samym pokoju. 


Od tego dnia kiłka razy dziennie za- 
mykałein się w salonie, przebywając w 
towarzystwie nieboszczki żony i nieżyją- 
cego już dziecka. Uważałem siebie za 
szezęśliwszego męża i ojca od innych, 
albowiem ja jeden tylko zawsze kedę 
widział żonę mą i dziecko w vieprzemi- 
Nawet w 
ostatniej chwili meso życia bedę mógł 


moją młodą żonę i trzyletnie 


oglądać 
dziecko. 

Pewnego wieczoru, gdy porządkowa- 
lem papiery w pudełku znalazłein jakąś 
zapomnianą taśmę filmową. Natycnmiast 
zgasiłem światło i puściłem w mwh apa- 


rat. Przypomniał mi się ów dzień. Zdję- 
cia tego dokonałem na krótko przed ka- 
tastrofą podezas spaceru, na jaki wybra- 
ła się żona moja z córeczka i Lucjapem 
Courtois. Lzy stanęły mi w oczach, gdy 
ujrzałem znowu mą córeczkę, gdyż tym 
razem tyłko ją zdejmowałem. 

W chwili, gdy taśma filmowa dobie- 
gała już końca, spostrzegłem na dalszym 
planić jakieś dwie postacie częściowo za- 
kryte krzakami. Uśmiechnałem się mi- 
mowoli, gdyż przy dokonywaniu zdjęć 
nie zależało mi ua tem, by przyłapać na 
gorącym uczynku parę kochanków. Na- 
stępnego dnia przystąpiłerm znowu do 
wyświetlania tego obrazu. Całą uwagę 
skierowałem na ową parę, którą zauwa- 
żyłem poprzedniego dnia. Nagłe jedna 
z tych postaci odwróciła się i poznałem 
swą żonę. 

Sugeres przerwał. Głębokie westernie- 
nie wydarło się z jego piersi. Po chwili 
zakończył drżącym głosem: 

— Czy mam ci jeszcze opowiadać da- 
lej? Co się potem stało niewiem. Dosta- 
łem jakiegoś ataku szału. porwałem 
płótno na drobne. kawałki i wszystkie 
obrazy spaliłem w piecu. Potem cheia- 
łem odebrać sobie życie. Ach, czemu nie 
starczyło mi na tyle odwagi? — zakoń- 
czył Krystjan Sugeres, wybuchając spaz- 
matycznym płaczem. Tłum. C. 8. 


Nr. 9112 
Z DNIA. | APOLLO! 
Kto dowiódł braku PORANEK Filmu 
dźwięk. 


kultury ? 
Lwów, 26. stycznia. 

Tramwaj naładowany do pełności... 
Pora. gdy wyroknicv życia udają się 
do biur, przedsiębiersiw į tym podab- 
nych warsztatów prav... Na jednym 
z przystanków wytwoórna dama wska- 
kuje lekko, elastycznie (snać kultura 
fizyczna ma w niej swoją adopitkę) na 
plalformę wozu. W tym momencie 
inna, rówmie clegancka pani, pośpie- 
sznie dobiega przystanku. Konduktor, 
klóry już zbliżał do ust trąbkę sygna- 


lewą, zatrzymuje się, aby pozwolić 
wsiąść przypuszczalnej nowej pasa- 
zeree. (Lecz dama nie wsiada, tylko 
wykrzykuje żywe pod adresam pani, 


zmajdującej się ma platformie: 
— Niunia, dobrze, ze cię spotykam, 


mim do ciebie bardzo pilmą sprawę. 


Na to wezwamie pasażerka zstępuje 
uu slapen | zaczyna się ożywiona, 
półszcplem prowadzona rozmowa. 

Konduktor czeka przez dłuższą 
chwilę, pasażerowie zaczymają się mie- 


«icnpbiwić, a panie... rozmawiają. 

Wreszcie kendukter deeycdiujo się 
ua interwencje: 

— Proszę, czy pani jedzie, czy 
wysiada ? 

- Nuż zaraz. chwifeczkę.. — rzu- 


tonie. 


Do daję 


ci pami w polrytywanym 
— Prosze się 
sygnał do odjazdu... 
Dama z aBdyanacyą 
platforme, wyrzucając z zaciśmiętych, 
ukarminowamych ustok najbardziej sy- 
czące, najbardziej druzgrczące: 


decyciować, 


"wsłopuje na 


— Jmpertynet, bez żadnej kultury! 

„Daruje pani. O jaką kwlturę tu 
chodzi? Gzy o tę sałonewą, dla którcj 
nie tu miejsce i pora — czy o kulturę 
Życia. społecznego, adin której jed- 
nestka pawinna się podperzadkować 
prawódłom ogólnie chawiazującym? 

Ta dnusa zdaje się być pam zupeł- 
A co smtlniejsze bo, że 


nie nieznana. 

wśród naszych pań z (l. zw. „lepszej 
sfery‘ mie jest pami jedynym wyjąt- 
kiem J. P. 


e a 


Na Karnawal 


najpiękniejsze nowości w jedwabiach 
(rep. geoige'ach - liulach w wyro- 
bach fantazyjnych 
poleca w olbrzymim wyborze 
firma 


ANTONI UWIERA 
LWÓW, UL. HALICKA L. 10. 


Filje: Tarnopol, Drohobycz, Stryj, 
Tarnów. 
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CO MUKI NEMO. 


Wielka niespodzianka! 


Śpiewający Blazen 


Dziś o 11:30 


LA 
Spiewający błazen. 
TEN FILM DŹWIĘKOWY, JA K POETÓW KSIĘGI 
DZEWNE NAM W DUSZY WY WOŁUJE DŹWIĘKI, 
BOWIEM PROWADZI NAS W DANTEJSKIE KRĘGI, 
NA DNO LUDZKIEGO CIERP IENIA I MĘKI. 


MIŁOŚĆ DO DZIECKA CZYSTA I BEZ SKAZY, 
KOBIECEJ ZDRADY BOLESNA POWSZEDNIOŚĆ — 
PRZEZ ŁEZ ZASŁONĘ WIDZIANE OBRAZY 
DAJĄ NAM ŻYCIA ŚLICZNĄ B EZPOŚREDNIOŚĆ. 


FILM TEN WYCESKA ŁZY KAŻDEJ KOBIECIE, 
MĘŻCZYZNA Z NIEGO TREŚĆ MYŚLOWĄ MA ZNÓW: 
RO NA TYM DŁUGIM | SZEROKIM ŚWIECIE 

ILEŻ TO ŻYJE ŚPEWAJĄCY CH BŁAZNÓW? 


CI KTÓRZY Z NAME KAWAL ŻYCIA USZLI, 
WIEDZĄ TO DOBRZE, 0 CZEM MŁODOŚĆ NIE ŚNI: 
PERŁA POWSTAJE PRZEZ CIERPIENIE MUSZLI, 
MEKA RODZICEW JEST SZTUKI I PIEŚNI. 


Kryzys teatralny w Budaneszcie. 


DYRERTOROWIE TEATRÓW ZA ZNIESIENIEM PUBLICZNYCH PRÓB GE- 
NERALNYCH. 


Lwów, 20 stycznia. 

Powszechny w Europie — a 
lakże zresztą poniekąd i w Ameryce — 
kryzys Icalrów ste eszczędził również 
i stolicy Węgier. Zaniepokojeni coraz 
wyraźniej As użjącym się tym sta- 
rem rzeczy dyrtkiorzy scen dramaty- 
cznych i lirycznych zwołali ogólne 
zgromadzenie, na klóre zaproszano rô- 
alralnych, aby łą- 
cznie obmyśleć środki zaradcze. Po 
długich i ożywionych debatach zapa- 
dła przedewszyztkiem uchwała —- jako 
pierwszy krok sana«c:yjmy -— 

zniesienie prób generalnych. 

W Budapeszcie istnieje mianowi- 
cie wciąż jeszcze, dawno już wprowa 
dzvny system urządzania prób gene- 
ralnych, na które —- oprócz krytyków 
—- olrzymują zaproszenia pisarze, ar- 
tyści, dziennikarze, słowem 
tualna śmietanka miasta, Otóż dyre- 
ktorowie teatrów  budapcszteńskich 
micechelnem okiem palrzą na tę uprzy- 
wilejowaną publiczność, uirzymując, 
że w len sposćhb wystawiane sztuki 
padają, zanim ieszcze ogół mo- 
żność ocenienia i osądzenia 
Zdaniem dyrektorów goście, 


ma 
jali. 
zapro- 


intelek- ! 


| 
| 


| 
| 
| 
| z 


nie krępują 


się w ferowaniu z wysokości swego 


aulorylelu sądów, często nieuzasadnio 
nych, 
przez szary 
odciąyany jesl 


Tragedja. staruszki. 


a przyjmowinych | pokornie 
ium, który w ten sposób 


od sztuk, wystawionych 
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Ettingera potiski 


usuwa radykalnie bez bolu uporczy 
we nagniotki i zgrubiałe naskórki, 
Skład I wyrób 


Apteka M. Ettingera 
Lwów, plac Gołuchowskich 


przeważnie z wielkim nakładem kosz 
tów i pracy i, jak sobie obiecywali dy- 
rektorzy i reżyserowie, rokujących 
duże 

nadzieje powodzenia. 


Częslo nawet krytycy mlegają wpły- 
wom tych faworyzowanych widzów z 
prób generalnych i doslosowują do ich 
wyroków swoje recenzje, czyniąc lem 
nierzadko niezasłużoną krzywdę szlu- 
ce, jejsaulorowi i dyrekcji (eatru. 

Stąd decyzja dyrcktorów i prośba, 
zamieszczona przez nich do kryly- 
ków, aby pedtrzy mali ich w tem posta 
nowicniu, uspruwiedliwionem smut. 
| nym stanem rzeczy. Dla krytyków 
zreszlą zmiesienie prób generalnych 
będzie też pewną ulgą, nie będą bo- 
wiem musieli pisać swoich recenzyj o 
jedenastej rano (po odbyciu generalnej 
próby) w warunkach, utrudniających, 
a często uniemożliwiających im inte- 
lektualną prace i bezstronną ocenę, 
ale wicczorem, po premierze, , której 
publiczność * złożona jest z żywiołów, 
mnicj krylycznie z zasady usposobio- 
nych i bardziej przejmujących się 
sztuką i grą, 


STYBKO WYŚWIE TLONA ZAGADKA, 


Lwów, 26. slycznia. 
(=) W tych dniach stanęła paryska 
policja kryminalna przed: 
zagatką kryminalną, 
którą jednak rozwiązała niebawem z 
nieoczekiwanym zaiste rezultatem. 
Oto przed kilku dniami pewien. pan, 
wszedlszy do magazynu antykwar- 
skicgo 60-letniej Away Vernier, aby 
zakupić tam jakiś bibelot,  spostnzegł 
z przerażeniem, że właścicielka leży 
za kontuarem martwa... 
Zaalarmował natychmiast poliaję, 
która stwierdziła, ;ż slaruszka została 
zastrzelona... 
Zrazu musiało Się aain nasunąć 


ZAWIADOMIENIE 


Fabryka narzędzi chirurgicznych 
i weterynaryjnych 


J. JODI 


w Warszawie ul. Marszałkowska 31. 
w na:bliższych dniach otwiera 


ODDZIAŁ WE LWOWIE 
przy ul. Łyczakowskiej 3, telef. 82-61. 


> 


przypuszczęnie, że padła ona ofiarą 
mordu rabnnkowego.., 

Lecz nieznany sprawca nie maruszył 

żadmego Ż cennych przedmiotów, Zna je 

dujących się w magazynie. 

A więc komuż zależało na życiu: 
slaruszki ? 

Niebawem tę tajemnicę zdołamo 
wyświetlić, Oto okazało się, że sędziwa 
kupcowa pozoslawala w intymnych 
stosunkach z pewnym 


młodym nicponiem, 
27-1etnm_ elektrotechnikiem, 
dem Michardem. 
Po pewnym czasie Michard posta- 
now ił 


Edwar- 


Zerwać 
z pamią Vernier j otwarcie jej to oznaj- 
mił. A gdy kupcowa zaczęla mu w 
gorzkich słowach wymawiać kilkulet- 
nią zmaczną pomoc fimansową — Mi- 
chard, niesiony wieikim priewem, 
zastrzelił nieszczęśliwą... 
Niezwykła ta tagedja: rozeszła się 
w Paryżu szerokiem echem... 
——— 


Najlepszy odb'ór tylko z apara- 
tu kompletnego kryształkowego 


„POLMET” 


Specjalista cherób . skórn. i wener, oraz 


kosmetyki 


Dr. SCHWARZ 


Lwów, Słowackiego 4, naprzeciw główne] 


potzty Tel. 16-61. 
Usuwanie plam, brodawek, znamion, 
włosów. Leczenie żylaków. Dratermia. 
Lampy kwarcowe, 1274-10 
p a as 
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„GAZETA PORANNA“ z dnia 27 stycznia 1930. 


NADESŁANE 


W związku z oświadczeniem Ste- 
fana Piotra Romana Niemczynowskie- 
go, urzędnika Banku Gospod. Krajaw., 
urrieszczonem w kilku pismach lwow- 
skich i krakowskich, zaprzeczającem 
prawa używamia nazwiska Niemczy- 
nowiskich urzędnikowi kolejowemu Ste 
fanowi Niemczynowiskiemu i jego sio- 
sirom, upraszamy JW.Pana Redaktora 
o umieszczenie następującego sprosto- 
wania i wyjaśnienia w te; sprawie: 

Stefan Piotr Roman Niemczymow- 
ski, urzędnik Banku Gospod. Krajaw. 
umieścił w kilku pismach oświadcze- 
nie, że z osobą aresztowanego Stefana 
Niernazymowskiego, urzędmika kolejo- 
wego niema nic wsplnego — co rze- 
czywiście odpowiada prawdzie. 

Nie wystarczyło jednakowoż jemu 
to ogłoszenie i skłoniło go do dalszych 
wystąjpień, ale już nie przeciw osobie 
aresztowanego Stefana Niemczynow- 
skiego, lecz przeciw nazwisku jego ro- 
dziców już zmarłych i przeciw jego 
rodzeństwiu, które ze sprawą areszto- 
wanego brata również niema mic 
wispólm:ego. 

Sprawa przedstawia się następują- 
co: Ojciec Stefana Niemczynowskiego, 
urzędnika kolejowego Leopold Felilks 
Niemczymowski, syn Faustyna i Iza- 
belti z Wołyncewiczów Niemczynow- 
skich ur. 17. listopada 1836 w majet- 
ności Repla w Wileńskiem, po powsta- 
niu w roku 1863 zmuszony uchodzić 
z kraju, udał się do Paryża, a następ- 
nie około roku 1875 przyjechał do 
Ausłrji i tu, by bezpiecznie móc żyć 
i uniknąć wydamia go władzom rosyj- 
skim przez rząd austrjacki, otrzymał 
od ś. p. Stanisława Niemczynowskiego 


krawca zamieszkałego we Lwowie 
pnzy uł. Pułaskiego 9, ojca Stefana 
Piotra Romana  Niemczynowiskiego 


metrykę zmarłego stryja tegoż ostat- 
niego, Walerego Niemczynowsikiągo ur. 
29. listopada 1836 w Jezupolu. 

Wynika z tego, że ś. p. Leopold 
Feliks Niemczynowski otec  Stelema 
Niemczymowskiego miał zupełne pra- 
wio do mazwiska i szlachectwa rodu 
Niemczynowskich, a tylko z wyżej 
wymienionych powodów zmuszony był 
używać ale tylko imiemia Walerego, 
swego imiennika, lecz zupełnie z nim 
niespokrewintonego i nie szlachcica. 

Dowodem prawdziwości wyżej przy- 
toczonych faktów jest przeprowadzona 
rejestracja uczestników powstania z 
roku 1863 przez Ministerstwo Spraw 
Wojskowych Sekcja Opieki, które na 
podstawie dowodów przedłożonych 
przez wdowę po ś. p. Leopołdzie Fe- 
liksie Niemczynowskim t. j.: 1. me- 
tryki chrztu Leopolda Feliksa Niem- 
czynowiskiego, 2. metryki chrziu Wa- 
lerego Niemczynowskiego, 3. metryki 
ślubu i 4. dokumentu szlacheckiego 
Leopolda Feliksa. Niemczynowskiega, 
reskryptem z daty Warszawa dnia 
30. września 1920 Nr. 166394/158 u- 
znało wdowę Manję Niemczymowską 
jako wdowę po 'welteranie, mającym 
w powstaniu stopień olicera z prawem 
do dożyiwotniej pensji. 

Że te wszystkie przytoczone fakita 
zmane są Stefamowi Piotrowi Romano- 
wi Niemezynowskiemu, to mie ulega 
żadnej wąjlipliwości, a to tembardziej, 
że ten Stefan Piotr Roman Niemczy- 
nowski, urzędnik Banku Gosp. Kraj. 
wypożyczał sobie na dłuższy czas od 
wdowy ś. p. Marji Niemczynowskiej 
dokwnent, stwierdzający szlachectwo 
$ p. Leopolda Feliksa Niemczynow- 
skiego ojca Stefana Niemczynowskie- 
go, urzędnika kolejowego celem docho- 


Z życia prowincji. 


Kronika wołyńska. 


(Od naszego korespondenta.) 


Łuek, w styczniu. 

Święto Jordanu. Na całym Wołyriu 
obchodzono onegdaj nader uroczyście 
święto prawosławnych, Jordan. W uro- 
czystościach tych wzięli udział przedsta- 
wiciele władz cywilnych i wojskowych, 
oddziały wojskowe i przysposobienia woj 
skowego. 

Bałcerkiewiczówna i Marr w Łucku. 
W najbliższych dniach wystąpią w tea- 
trze miejskim w Łucku znana artystka 
warszawska Marja Baleerkiewiczówna i 
aktor filmowy Jerzy Marr, w komedji 
„Najpiękniejsze oczy na świecie”. 

„Reduta“ w Dubnie. W Dubnie odbył 
się przed kilku dniami gościnny występ 
„Reduty“, która przy zapełnionej sali o- 
degrała „Marję Stuart“ Słowackiego. 

Pożegnanie komendanta powiat v2go 


policji państwowej w Kostopolu. Dnia 
19. bm. w sali Domu Ludowego w Kosto- 
polu odbył się bankiet wydany przez 
miejscowe społeczeństwo z okazji poże- 
gnania ustępującego komendanta powia- 
towego P. P. podkomisarza Antoniego 
Tarnowskiego. 

Pożar młyna Liceum Krzemienieckie- 
go. Wczorajszej nocy, około g. 2 wybuchł 
groźny pożar w młynie wodnym we 
wsi Sytno, należącym do Liceum Krze- 
mienieckiego, a bedącym w dzierżawie 
Jana Ejsmonta. Wskutek pożaru uległa 
połowa młynu zupełnemu zniszczeniu, 
przyezem straty obliczają na 30.000 zł. 
Pożar powstał, jak ustaliło docnodzenie, 
wskutek podłożenia ognia przez dzierża- 
wcę, Ejsmonta. 


Kronika złoczowska. 


(Od naszego korespondenta.) 


Złoczów, w styczniu. 

(M) Przedstawienie amatorskie. Dnia 
17. bm. odegrał w sali tut. Sokoła zespół 
Koła dramatycznego podof. zawod. 52. 
pp. w Złoczowie sztukę Alega i Kedue- 
go pt. „Rozwód*, reżyserował st. sierż. 
Żak rzewicz. Wykonanie wypadło nadspo- 
dziewanie, gdyż gra amatorów była bar- 
dzo dobra, czego dowodem były niemil- 
knące oklaski publiczności. Ogólny po- 
klask i uznanie za wprost artystyczne 
wykonanie swoich ról zyskali: pp. Mar- 
cheska, Zakrzewiczowa, Kogulka, Mierz- 
wińska, tudzież panowie reż. st. sierż. 


Zakrzewicz w głównej roli, sierż. Gile- 
wicz, sierż. Teodorowski i st. sierż. To- 
maś. Wykonanie tej sztuki jost dowo- 
dem, co może ofiarna pełna poświęcenia 
praca jednostek, które pomimo ciężkiej 
zawodowej pracy, zawsze jeszcze znaj- 
dują czas na szerzenie kultury i oświaty. 
Jest to również zasługą dow. 52. pp. p. 
ppułk. Chodźki-Zajki, który wszelkiemi 
siłami popiera wszelkie usiłowania pod- 
oficerów zmierzające do podniesienia po 
ziomu wykształcenia podwładnych żoł- 
nierzy i zachęcenia ich do pracy kultu- 
ralno-oświatowej, 


Kronika stanisławowska. 


(Od naszego korespondenta.) 


Stanisławów, w styszniu. 

Gwiazdka dla polskich dzieci szkół 
wiejskich. Dnia 12. bm. Zarząd tut. Kiła 
T. S. L. oraz Komitet „Chleb głodnym 
dzieciom“ urządzili Gwiazdkę dla pol- 
skich dzieci szkół wiejskich z uajbliż- 
szej okolicy Stanisławowa. Zjecnały więc 
do szkoły im. Król. Jadwigi ze swymi 
nauczyciełkami, nauczycielami i rodzica- 
mi dzieci z Drohomirczan, Krechowiec, 
Mykietyniec, Pasiecznej, Uhrynowa Szla- 
checkiego i Wołczyńca. W obesności ca- 
łego zarządu Koła T. S. L., prezesa za- 
rządu okręgowego T. S. L. p. Chamca, p. 
Migockiej, miejscowego duchowieństwa 
z ks. administratorem Peciakiem na cze- 
le, r: starosty Winiarskiego, p. inspekto- 
ra Furmankiewicza i wielu innych człon 
ków i sympatyków T. S. L. ks. Barg od- 
prawił w kaplicy szkolnej Mszę św. w 
czasie której szereg kolend ^degrała or- 
kiestra tut. państw. sem. naucz. męsk 
pod osobistem kierownictwem prof. Dab- 
rowskiego. Po mszy św. dziatwa szkały 
żeńsk. im. Król. Jadwigi przedstawiła w 
pięknym obrazie Narodzenie Dzieciątka 
Jezus. Następnie dziatwa w liczbie 260 
przeszła do sali, w której wśród zasta- 
wionych stołów stało drzewko przystro- 
jone wspaniale przez dziatwę ćwicze- 
niówki tut. państw. sem. naucz. n.ęsk. 
Do zebranych przemówił serdecznie ks. 
administrator Peciak, prezes T. 5. L. p. 
Weiss i sekretarz Koła p. Łuczyński, 
wreszcie oświetłono drzewko i z piersi 
polskich dzieci zabrzmiała kolenda „W 
dzień Bożego Narodzenia“. Po pokrze- 
pieniu ducha przystąpiły panie z T. S. L. 
i Komitetu „Chleb Głodnym Dzieciom“ 
do pokrzepienia dziatwy skromnem śnią 
daniem. W międzyczasie ks. Rarg i p. 
Migocka rozdali dzieciom ciepłe płaszcze 


i trzewiki, zaś panie dr. Kopaczyńska, 
radczyni Lewicka, Zofja Wenzlówna, 
Krzeczkowska, prof. Zoija  Iargeshei- 


mer, Kostecka. Płażyńska rozdawały do- 
brze napełnione torebki ze słodyczami. 
Na tem miejscu podkreślić należy zasłu- 
gi niestrudzonych całej uroczystości pp. 
Salomei Kosteckiej, ks. Barga, prof. Łu- 
czyńskiego, dzięki którym choinka urzą- 
dzona w naszem mieście przez T. S. L. 


e | A 


dzenia rzekomych swych praw do 
szlachectwa i herbu rodu Niemczy- 
nowskich. 

Łączymy wyrazy szacunku Józef 
i Jadwiga z Niemczynowskich Lesz- 
czyńscy, |mż. Leon i Stanisława 
z Niemczynowskich Cieślikowscy. 


po raz pierwszy wypadła nadzwyczajnie. 

(K) Zjazd koneesjonarjuszy wódcza- 
nych województwa  stanisławowskiego. 
Dnia 19. bm. odbył się w Stanisławowie 
Zjazd koncesjonarjuszy wódczanych, na 
którym jednogłośnie zapadła uchwała 
przystąpienia do Związku  uprzywilejo- 
wanych koncesjonarjuszy wódszanych 
Rzeczypospolitej Polskiej w Warszawie. 
Równocześnie postanowiono wybrać za- 
rząd, w skład którego weszli p. Schwe- 
felgeist z Tłumacza jako prezes, p. Że- 
gystowski z Dołiny jako sekretarz, F. J. 
Michajluk jako skarbnik, a p. Białs i Pa- 
cahan jako członkowie wydziału. Prze- 
bieg Zjazdu miał charakter bardzo pe 
ważny. 


NADESŁANE 


Sa ja Iwowska TE im 


DETEKTORY: 


Leopolis, Nora, Marconi, Raha, Lolo, 
oraz aparaty lampowe po cenach naj- 
niższych — jedynie u firmy: 


NORBERT ARNOLD, optyk 


Lwów, Jagiellońska 9, tel. 75-05 


Dla reklamy Hartley - Eumig 4-łampowy — 
z głośnikiem w luksusowej skrzynce 


zł. 580. 
Na dogodnych warunkach. 


E E: o oE 7 etno) 
Stowarzyszenie Wzaj. Pomocy Kupców 
i Młodzieży Handlowej we Lwewie, ul. 
Halicka |. 19. 
urządza w sobotę dnia 1. lutego b. r. 
w salach własnych na dochód Fundnszu 
Budowy Domu Zdrowia 
WIECZÓR KOSTIJUMOWO MASKOWY 
Muzyka wojskowa 19. pp. Bufet we włas- 
nym zarządzie. Confetti, Coriandoli, Nie- 
spodzianki. Premjawanie Kostju mów. 
Początek o godzinie 10-tej wieczorem. 
Wstęp ściśle za zaproszeniami, które 
wcześniej nabyć można w handlu WP. 
B. Błockiego, ul. Akademicka l. 12. Bi- 
lety wstępu po cenie zł. 3.50, Akademi- 
ckie zł. 2.50. kra familijny (4 osoby) 
zł. 10.—. 
Za Komitet: Cwetler Tadeusz, Lewicki 
Aleksander, Hoszewski Ludwik. 
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Asyst. Państw. Szkoły Położnych we 
Lwowie 


Dr. JÓZEF DOLIŃSKI 


specjalista chorób kobiecych i położnik 
ordynuje Sobieskiego 3. I. p. Tel. 83—06. 


1220-2 
Dr. Ignacy Better 


Ordynuje jak zwykle w sezonie zi- 
mowym w Krynicy willa „Krakus”. 


Dentysta-Technik 


Kazimierz SCHWARZ 


b. asystent bł. p. Dra Marcina Reichen- 
steina przyjmuje od 9—1-szej i od 3—6-tej 


WAŁOWA 23. TELEF. 28-60. 


Dr. Renner 


Stomatolog Dentysta 
Kętrz; ńskiego 21. 


SPECJALISTA CHORÓB SKÓRNYCH 
I WENERYCZNYCH 


Dr. LAUTERSTEIN 


Lwów, Sykstuska 37 (róg Słowackiego), 
Usuwanie włosów, pilám, brodawek zra. 
mion, Diatermia, lampa kwarcowa 

7511-10 


Sogowiista chorób kobiecych 
i akuszer 


Dr. M GRAF 


Lwów, Kopernika 11. Tel. 24-70. 
ord. od godz. 9—11 i 3—5. 


Obecnie iajmodniekry i ZŁ. 


Kwiat śnieżny! 


Na dancingu czy na balu 

Od szeregu długich lat, 
Wszystkie Panie zawsze chwalę 
Tylko cudny „Śnieżny Kwiat“, 


Jeśli Pani przy spotkaniu 

Panu poda swoją dłoń, 

Ten natychmiast w powitaniu 

Krzyknie: „Kwiat Śnieżny“ przecudna 
woń! 


OKULISTKA 


Dr. Kornelja Grafowa 


Lwów, Kopernika 11. Tel. 24-70. 
Ord. od godz. 9—11 i 3—5., 


„ELEKTROFON'" 


Romanowicza 2. telef. 72-94 
Wykonuje instalacje elektryczne, poleca 
radjoodbiorniki detektorami 

wyrobu. 


Podziękowanie. 


Poczuwam się do miłego obowiązku 
serdecznego podziękowania Dyrekcji 
Tow. Ubezp. „Przyszłość Sp. Ake. w 
Warszawie, oraz Filji tegoż we Lwewie, 
ul. Kilińskiego 1. za nadzwyczaj saien- 
ne i szybkie wypłacenie mi pełnej kwo- 
ty, na która mąż mój błp. adwokat Dr. 
Józef Parnas był ubezpieczony we wspo 
mnanem Towarzystwie. 


Przekonana o dodatniej  działałności 
Towarzystwa, polecam je każdenm jako, 
dobrą i zaufania godną instytucję. 

Tarnopol, w styczniu 1930 r. 
Róża Parnas 
wdowa po adwokaci, 
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KRONIKA | 


STYCZNIA 
Niedziela 


REDAKCJA BEZWARUNKOWO MANU. 
SKRYPTÓW NIE ZWRACA. 
M 
TEATR WIELKI: 

Niedziela, 26-go stycznia © godz. 
popoł. „Opowieści Hofmana“. Ceny 
żone. 

Niedziela, 26-go stycznia e godz. 
„Maman do wzięcia“. 

Poniedziałek, 27-go stycznia o g 
„Księżniczka Chicago“ tani dzień. 

Wtorek, 28-go stycznia o godz. 
„Maman do wzięcia“. 


330 
zni- 


7.30 
7.30 


250 


x 
TEATR MAŁY: 
Niedziela, 26-go stycznia o godz. 11.30 
w południe „Akademja Harcerska". 
Niedziela, 26-go stycznia o godz. 3.30 
popoł. „Mirła Efros“ gośc. występ W. 
Siemaszkowej (ceny zniżone). 
Niedziela, 26-go stycznia o godz. 7.30 
„Mirla Efros“ gośc. występ W. Sieina- 
szkowej. 
Poniedziałek, 27-go stycznia o g. 
„Mirla Efros“. 
Wtorek, 28-go stycznia o godz. 7.30 
„Mirla Efros“. 


1.30 


* 
REPERTUAR TEATRU „GONG“. 
Niedziela, 26. bm. „Rapacka w Gon- 
gu” o godz. 7.80.i 9.30. Zniżki ważne. 
Codziennie dwa przedstawienia o 7.20 
i 9.30 wiecz. 


x 
REPERTUAR KINOTEATRÓW: 

APOLLO: „Śpiewający Błazen“ z Al 
Jolsor:em. 

CASINO:. „Przedziwne kłamstwo Ni- 
ny Petrówny* z Brygidą Helm. 

CHIMERA: „Królewska kochanka“ 

COLOSSEUM: „Groza śmierci™ i „Lot 
nik w płomieniach". 

FATAMORGANA: „Miasto miłości“. 

GRAŻYNA: „Żywy trup“. 

KOPERNIK: Całość. Obie serje ra- 
zem. „Hr. Monte Christo“. 

LEW: „Miłosny szept nocy”. 

LUNA: „Aloma córa morza“. 

MARYSIEŃKA: Całość. Obie serje ra- 
zem. „Hr. Monte Christo". 

OAZA: „Dama w tygrysim płaszczu” 
oraz „Pat i Patachon“. 

PALACE: „Statek komedjantów* film 
dźwiękowy. 

PASAŻ: „Czy Eddie Poło zawinił“. 

PAN: „Orły wojenne“. 

POLONJA: „Tancerka z Moskwy“. 

PROMIEŃ: „Kozacy“. 

STYLOWY: „Miasto rozkoszy“. 

UCIECHA: „Ostatni — Syn“. 


KAKTUSY, EUPHORBIE, 


akcesoria. 
W niedziele i święta otwarto 10—13. 


BACH Rynek 2., Lwów, Tel 67-32 


Instytut tańców „STEN“ 
Grodz ckich 2. 
przyjmuje wpisy na najnowsze 
tańce od 6—8 w. 
DANCING niedziela 6 w. 


COLUMBIA 


Wagneria Chopinata 


KAIM, Kopernika fi. g 


WE WELLE 170) 
ie aaqomesci teatralne. 


Znakomita krotochwila .,Ma'nan do 
wzięcia“, znanego publicysty i autora 
dram. Adama Siedleckiego, porywa zdro- 
wym. jurnym humorem. którego trady- 
cja sięga Fredry, a nawet Reja z Na- 
głowic. Kapitalne typy po nist'zewsku 
narysowane, z których na pierwszy plan 
wysuwają się „Maman do wzięcia* p. Ra- 
sińskiej, znakomita postać kresowej kie 
mulier w świetnej interpretacji Michnow- 
skiej. rozbrajający typ majora w wyko- 
uaniu Rasińskiego, oraz popularny na 
bruku warszawskin typ niebieskiego 
ptaka kreowany przez Okorniekie:y0, roz 
pętują na szczelnie zapełnionej widowni 
huragany śmiechu. Dekoracja ILi-go a- 
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„GAZETA PORANNA“ z dnia 27 stycznia 1930. 


NOWO OTWORZONA FABRYKA WYROBÓW SREBRNYCH I METALOWYCH 


JAN FEDEROWICZ 


Lwów, Zyblikiewieza 45, Telefon 88—17 
przyjmuje r 
wszelkie zamówienia w zakres wyrobów srebrnych wchodzące, jak: 
papierośnice, cukiernice, etażery, lichtarze, kandelabry, jakoteż zamówienia na 


akcesorja kościelne i liturgiczne. — Pizyjmuje 


się również wszelkie naprawy 


w ten zakres wehodzące. 
PROSPEKTY ! KOSZTORYSY ODWROTNIE. 


Strzel 


ający złodzieje 


WPADLI W RĘCE POSTERUNKOWYCH. 


Lwów, 26. styczmia, 
(— Przedczoraj posterunkowi Al- 
bin Perycki i Stanisław Kohiełka z po- 
sterunku Wojntycze, pow. Sambor, ści- 
gajac w gminie Wykoty złodzieji, któ- 
rzy usiłowali dokonać włamania do 


| 


sklepu Michała Lichwy, użyli broni 
palnej. Złodzieje zrewanżowali się 
strzałami, które na szczęście chybiły. 
W dalszym pościgu wszystkich trzech 
a lo Józefa Kostnsla, Jana Prosę i Jó- 
zeia Dąbrowę ujęto. 


Rozpruli Kase sądu grodzkiego 


KORZYSTAJĄC Z PODROBIONYCH KLUCZY. 


Warszawa, 25. stycznia. (AW). No- 
cy dzisiejszej do lokalu sądu grodzkie- 
go przy ul. Tykocińskiej włamali się 
kasiarze, rozpruwając kasę ogniolrwa- 


| 45: 


Kasiarze ci dostali się do środka 
przy pomocy podrobionych kluczy. Na 
mie,sce włamania przybyła policja i 


| daxtyloskop ceiem zdjęcia odcisków. 


ktu, przedstawiająca wagon I. kl. na li- 
nji Warszawa-Kowcl, jest witana okla- 
skami. Powtórzenie tej arcywesołej no- 
wości repertuarowej, granej Jbecaie na 
wszystkich scenach Polski, odbędzie się 
dzisiaj tj. w niedzielę, dn. 26-10 bm. 
wieczorem oraz we wtorek, dn. 28-go 
bm. w Teatrze Wielkim. 

Dziś popołudniu „Opowieści Hoffma- 
na“, piękna opera Offenbacha w Teatrze 
Wielkim, po cenach popołudniowych. Do- 
skonała obsada z pp. Bedlewiczem, Hin- 
glerówną, Łowczyńskim, Okońska, Pia- 
tówną, Popowiczówną, Szlemińsia, Tar- 
nawskim i Zopothem na czele, słaranna 
reżyserja p. Tarnawskiego, oraz świet- 
ny dyrygent Opery warszawskiej p. Gó- 
rzyński przy pulpicie. dają resojmię, że 
wykonanie tego wszechświafowego arty- 
dzieła muzycznego słać będzie na wy: 
sokim poziomie. 

Dziś popołudniu i wieczorem .Mirla 
Efros“, rozgłośna sztuka Gordina w Te 
atrze Małym, w wykonaniu zespołu arly 
stów warszawskich, którzy dają prawdzi 
wy koncert gry aktorskiej, oraz z wy 
siępem niezrównanej Wandy Sismaszko- 
wej, kreującej z prawdziwą :nae$s'r'ą rc 
lẹ tytułową. Zespół warszawski, który w 
tryumfialnym pochodzie odwiedził si iico 
Wilno. Łódź i inne większe muasia Pol- 
ski, wzbudzając wszędzie niekłamany za- 
chwyt prasy i publiczności, pozostaje wt 
Lwowie jeszcze tylko dni parę. 

Malicka—Węgierke—Sawan zawitają 
do Lwowa i grac będa swoje niezrówna- 
ne „Trio“, dowcipna komedję Lenca, ty! 
ko trzy razy tj. w środę 29-go, czwartek 
30-go i piątek dn. 31-go bm. w Teatrze 
Wielkim. Kasy rozpoczęły już sprzedaż 
biletów na występy tych ulubieńców ca- 
łej Polski. 

Zniżki ważne od poniedziałku 27-go 
bin. w Teatrze Małym na ostatnie przed- 
stawienia „Mirli Efros“, znakomitej szłu- 
ki Gordina w wykonaniu Zespołu Arty- 
stów Warszawskich, z występem znako- 
mitej W. Siemaszkowej. 


Teatr rewii „Gong“. Ostatnie dni wy 
stępów Haliny Rapackiej, która codzien- 
nie zbiera wyrazy szczerego uzatnia pu- 
bliezności. Dnie te zarazem są taniemi 
dniami w „Gongu“, gdyż ceny biletów 
zniżone są niemal o 50%. W przyszły 
czwartek premjera rewji pt. „Kochanie 
zdejm maskę“, do której przygotowania 
są w pełnym toku. Dziś w niedzielę zniż 
ki obowiązują. 

* 

Kokieteryjnie zaczyna lwowską elitę 
towarzyską wabić znowu „Nasze Oczko”, 
teatrzyk lit.-art. akademicki, który przy 
gotowuje w pierwszych dniach lutego 
nielada niespodziankę: nową, wesołą, 
aktualną rewję. Tytuł? — Okryty wova- 
lem tajemnicy. Zespół? — Znany z „Ran 
dki pod Wiedeńską'* — zasilony nowemi 
i pięknemi gwiazdami i meteorami obu 
płci: Szczegóły niebawem. 

Ra, 


Komunikaty. 


Zebranie członków Lwowskiej Orga- 
nizacji BBWR. odbędzie się 27. bm. tj. 
w poniedziałek o godz. 18.($.), (przy ul. 
Sykstuskiej 43 parter). Przemawiać bę- 
dą Posłowie: Tadeusz Potworowski, o 
sprawach gospodarczych, Dr. Henryk 
Lowenherz, o sytuacji politycznej i Dr. 
Zdzisław Stroński, jako referent sej- 
mowy Klubu BB. dla spraw samorządo” 
wych, zreferuje kwestję samorządu we 
Lwowie. Na zebranie powyższe zapia- 
szamy członków i sympatyków lwowskiej 
Organizacji Bezpartyjnego Bloku. 

Akademja ku czci śp. dyr. Mieczysła- 
wa Sołtysa odbędzie się staraniem Zwią- 
zku Muzyków - Pedagogów, dnia 26. bm. 
w małej sali Tow. Muz. Początek o godz. 
-tej' popołudniu. Wstęp wolny. Wyko- 
nawcy: Helena Ottawowa (fortepian), 
Zofja Drexler Pasławska (śpiew), chór 
«onserwatorjum. Przemówienie wygłosi 

. Marja Kelies-Krauzowa. 

Program Kasyna i Koła Lit-Art. na 
bieżący tydzień: W czwartek, 30, bin. o 
zodz. 20-tej: Teodor Parnicki, „W cieniu 
»bfitego kłosa*. (Chiny współczesne). Bi- 
‘ety do nabycia w Kancelarji Kasyna i 
Koła Lit.-A rt. 

Baczność Legioniści! Zarząd Oddziału 
«ewiązku Legjonistów Polskich we luwo- 
wie, przy ulicy Gródeckiej 1. 69 I. p. u- 
rządza w niedzielę, dnia 26. stycznia br. 
` godzinie 17-tej (5-tej popoł.), Komplet 
Taneczny. Muzyka wojskowa. Bufet we 
własnym zarządzie. Goście i syinpatycy 
mile widziani. 

Zwyczajne Walne Zgromadzenie Sie- 
warzyszenia Asystentów Uniwersytetu i 
Akad. Med. Weterynaryjnej, odbędzie 
się 28. bm. o godz. 18.30, w sali wykła- 
dowej Anatomji patologicznej, przy ul. 
Piekarskiej 52. 

Orkiestra Bursy im. Dekerta cargra 
w niedzielę, dnia 26. stycznia v xośrieże 
św. Mikołaja w czasie mszy św. o godz. 
10. rano szereg kolend. 

Opłatek w Związku strzeleckin w Da 
widowie, Dnia 22. bm. odbyła się stara- 
niem Zarządu i Komendy Związku Strze 
leckiego w Dawidowie pod Lwowem, u- 
roczystość wspólnego opłatka. Jako gość 
i reprezentant władz administracy jnych, 
obecnym był P. Starosta Lwowski Eck- 
har — z ramienia Komendy Okręgu Nr. 
VI. kapitan Nalepa, Komendant Obwodu 
Nr. 26 i Kpt. Dr. Matkowski XK-mdt Po- 
wiata, oraz miejscowy Ksiądz Proboszcz, 
pk również Prezes Zarządu i Prezes Ko- 
a Przyjaciół Zwiazku Strzeleckiego w 
Dawidowie. 


Kronika policyłna. 


(—) Włamania i kradzieże. Edward 
Ebersohn, zam. przy ul. Sykstuskiej 19, 
doniósł wczoraj policji, że wczoraj nie- 
znany sprawca włamał się do jego kan- 
celarji i skradł z szuflady biurka kwotę 
450 zł. — Po otwarciu drzwi wytrychem 
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skradziono wczoraj z mieszkania Franci- 
szki Guzowskiej, zam. przy ul. Łycza- 
kowskiej 148, srebro stołowe, garderobę, 
oraz gotówkę w kwocie 450 zł. łącznej 
wartości 1060 zł. 

(—) Aresztowania. W aresztach po- 
lieyjnych spoczęli wczoraj: Dawid Seif 
zam. w Zamarstynowie, przytrzy:nany ra 
kradzieży mieszkaniowej na szkodę Lim- 
bacha, przy ul. Kochanowskiego 43, Bro- 
nisława Karnag za kradzież z wła ianiem 
do restauracji Maurycego Stecil:va, przy 
ul. Gródeckiej, skąd po rozbiciu auto- 
matu skradł gotówkę 46 zł., Marja Ho- 
loch oraz Marja Zamorska za kradzież 
portfelu na szkodę Czesława Jareka, 
Władysław Bogucki za włóczęgostwo, Jó- 
zef Haciej za paserstwo, Waf Hochberg 
za nieprawy handeł sacharyną, oraz Ro- 
man Lipiec za kradzież lejc, na szkodę 
firmy Wixel, Jan Kmić za usiłowaną kra- 
dzież w realności przy ul. Staszica 6, 
Władysław Woźny jako poszukiwany za 
kradzież, Andrzej Horyń, Józef Cienica, 
oraz Kucharski Wojciech za opilstwo i 
wywołanie zgorszenia, oraz Pawłyka Jó- 
zef za włóczęgostwo. 


1,— 


Dia nadawczych stacyj Marco- | 
niego najodpowiedniejszy 
radjoodbiornik 


Marconi ego 


Komplet detektorowy 44 zł. 


Hotel „Savoy“ 


uliea Sobieskiego 7 
poleca frontowe, słoneczne pokoje 
po niskich cenach. 
Dła stale zamieszkałych bardzo znaczny 
opust, "Teleion 19. 
—— 


Życie karnawała. 


Kasyno i Koło Lit.-Art. komunikuje, 
że zapowiedziany na 16. lutego bal ko- 
stjumowy dla dzieci przeniesiony zostaje 
na dzień 23. lutego. W dniu zaś 16. lu- 
tego w godzinach od 1934—2-ej, odbędzie 
się urozmaicony „dancing w ogrodzie 
zoologicznym“. Wśród odpowiednio ude- 
korowanych sal biorący udział w zaba- 
wie zjawią się w nakryciach  (przybra- 
niach) głowy, imitujących wszelkie oka- 
zy ze Świata zwierzęcego (ptaki, płazy, 
gady, ssaki itp.). Maski jednak na twa- 
rzy i pełne kostjamy niedopuszczatne. W 
czasie zabawy produkować się będzie 
chór żab, a ptaszki odtańczą oryginalną 
tango gołąbków. W dniu 23. lutego cdbę- 
dzie się znów na tle dekoracji z bajki 
o królewnie śpiącej w szklanej górze, do 
której broni przystępu smok, kostjumo- 
wa zabawa dla dzieci w sodzinacn mię” 
dzy 16—18. Za najpiękniejsze kostjumy 
3 główne nagrody i 12 dodatkowych. Po 
zabawie dziecięcej — zwykły dancing. 
Bliższych informacyj, wskazówek, a e- 
wentualnie i wzorów udzielać będzie 
przez 10 dni codziennie od g. 19—20 spe 
cjalna Komisja, w sali parierowej na 
lewo. 

Dancing w Ogrodzie Zoologieznym. 
16. lutego Kasyno i Koło Lit.-Art. Dan- 
cing w ogrodzie zoologicznym". 23. lu- 
tego — Kasyno i Koło Lit.-Art. „Bal pod 
szklaną górą z łaskawym współudztałem 
smoka, śpiącej królewny i 7 rycerzy- 
ków“. Zabawa kostjumowa dla dzieci w 
godzinach od 16—20-tej. 1. marca — Ka- 
syno i Koło Lit.-Art. — Wielki doroczny 
bal kostjumowo-maskowy. 

Bal LOPP. Szybko się zbliża, a ledwo 
kilka dni dzieli nas od niego, to też pra- 
ca przygotowawcza przybiera na tempie 
i na energji. I tak onegdaj odbyło się 
pod przewodnictwem płk. inż. Englischa 
nader liczne zebranie Komitetu Panów, 
na którem dyr. Tiger przedłożył sprawo- 
zdanie z dotychczasowej pracy, a więc 
przygotowania karnetów, zamówienia or- 
kiestr, urządzenia bufetu i kiosków oraz 
nadzwyczaj pomysłowych ozdób do ko- 
tyljona. W szeroko rozwiniętej dyskusji 
omawiano efektowne oświetlenie sali, 
rozmieszczenie muzyk, dekorację i cały 
szereg szczegółów. połączonych z uświet 
nieniem tej przemiłej imprezy. Uderzał 
zaś przedewszystkiem bardzo ożywiony 
nastrój i zainteresowanie oraz wiara w 
powodzenie balu w myśl utartego już po- 
wiedzenia: niema to jak na valu LOPP I 
Co lotnicy, żo lotnicy! 

Komunikat Związku Artystów Scen 
Polskich (Teatry Miejskie). Konkure na 
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„Miss Leopolis* odbędzie się na Reducie 
Artystów Teatrów Lwowskich, zapowie- 
dzianej na dzień 1-go lutego w salach 
Hotelu Krakowskiego, Obiór 1ajpiękniej 
szej łwowiańki odbędzie się droga ple- 
biscytu, głosować będą uczestnicy Re- 
duty, zapomocą kartek, otrzyrianych 
przy wejściu. Miss Leopolis poza  pię- 
knym upominkiem, który otrzyma od je- 
dnej z wielkich firm lwowskich, będzie 
miała prawo fotografowania się w pier- 
wszorzędnym zakładzie fotograficznym, 
a jej podobizna zostanie umieszczona w 
pismach ilustrowanych., Komitet balowy 
Reduty Artystów uprasza piękne Panie 
o zgłaszanie naprzód swych kandydatur, 
celem zaopatrzenia ich w pięknie wyko- 
nane numery, pod adresem Związku AT- 
tystów Scen Polskich w Teatrze Wielkim 
w godzinach od 11—2-giej popot. Zgło- 
szenia można uskuteczniać osobiście, pi- 
semnie lub telefonicznie na Nr. 69—78. 
Na tejże Reducie odbędzie się również 
konkurs na „100% mężczyznę”, oraz na 
kostjum, który odznaczać się hędzie nie 
bogactwem, lecz oryginalnością ʻi nowo- 
ścią pomysłu. Obydwa te konkursy zo- 
staną odznaczone również pięknemi pre- 
mjami. Zabawę urozmaici łoterja fanto- 
wa. Jak widzimy, atrakcji na Reducie Ar 
tystów nie zabraknie. 

Bal Reprezentacyjny Tow. Bratniej Po- 
mocy Stud. Politechniki Ilwowsk. Podtrzy 
mując tradycję lat ubiegłych urządza i te- 
go roku Brać Technicka, dnia 1$.jII. r. b. 
Bał Reprezentacyjny w salach II. Domu 
Techników, przy ul. Abrahamowiczów 
14. Znana ogółowi naszego miasta przed 
siębiorczość i humor technika lwowskie- 
go daje gwarancję, że Bal urządzony 
przez Nich, będzie należał do najwspa- 
nialszych atrakcji obecnego karnawału. 
Więc wszyscy, tak młodzi, jak i starzy 
(przepraszam: dorośli) winni w tym 
dniu znałeść się w ich gronie, by prócz 
zabawy podziwiać wysiłek zbiorowy tech 
nika lwowskiego i społeczeństwa, które- 
go owocem jest II. Dom Techników. Za- 
proszenia wydaje Komitet balowy w lo- 
kalu Bratniej Pomocy od dnia 1. lutego 
r. b. od godz. 13—14. 1236 

Dnia 8. lutego br. Korpus Podofice- 
rów Zawodowych 40. Pułku Piechoty — 
urządza w sali Sokoła IV, przy ul. Ły- 
czakowskiej „Wielki Wieczór Karnawa- 
łowy“. Zaproszenia wydaje się w kan- 
celarjj Dowództwa 40. pp. przy ul. Pio- 
tra i Pawła. 

—— 


Polonja gdańska 
PONIOSŁA DOTKLIWĄ STRATĘ. 


(Telefonem od naszego korespondenta). 


Warszawa, 25. stycznia. (st). Dziś 
rano zmar} w Gdańsku prezes polskiej 
gminy w Gdańsku i poseł na Sejm 
gdański ks. prof. Miszewski, Zmarły 
przed kilku dniami został podczas po- 
siedzenia sejmu gdańskiego  tkmięty 
paraliżem mózgowym, który. spowoado- 
wał wbezwładnienie części ciała, a po 
kiku dniach cierpienia śmierć. Zgon 
prezesa gminy polskiej wywołał bole- 
sne echo w całem społeczeństwie pol- 
skiem, ponieważ zmarły długaldłmią 
pracą zasłużył się około sprawy pol- 
skiej dla W. M. Gdańska i był powsze- 
chnie lubiany i poważany, 


"W Zduńskiej Woli 


powtórzyły się demonstracje bezro- 
botnych. 
(Telefonem od naszego korespondenta.) 
Warszawa, 25 stycznia. (st) Przed 
'okalem powiatowych związków za- 
wodowych w Zduńskiej Woli zgroma- 
dziło się wczoraj około 200 bezroboł- 
nych, wśród których znajdowało się 
wielu agitatorów komunistycznych. — 
Policja rozprószyła demonstrantów, 
którzy zebrali się ponownie w Aleji 
Kościuszki, usiłując przedostać się do 
magistratu. Silne oddziały policji nie 
dopuściły do dalszych awantur. 


Składki. 


Zamiast kwiatów na trumnę śp. Wa- 
ierji Duzinkiewiczowej składają zł. 25.— 
na rzecz Brata Alberta. Steianowie 
Stemzlowie. 
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„GAZETA PORANNA“ z dnia 27 stycznia 1930. 
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c= PÓJŚĆ 


do kina „PALACE“ 


Poszukaj swego nazwiska 
w naszym dziale inseratowym "3 


„Statek Komedjantów* premiera, która weszła na ekran kina „Palace“, 
wspaniałą wystawą, grą artystów i pięknemi wkładkami śpiewnymi pobija wszy- 
stkie dotychezaa wyświetlane libny dźwiękowe. Laura la Plante, główna boha- 
terka filmu stwarza w roli Maguelji Hawko kreacje rzeczywiście niepospolitą, a 


godnym partnerem jej okazał się Józef 


Schiłdkraut. Najsilniejsze jednak wraże- 


nie czyni przepiękny spiew Laury la Plante, która pieśnią o Missisipi chwyta 


za serce słuchaczy. 


Wotec ogicmnej siły atrakcyjnejtego nowego filmu dźwiękowego, Czytel- 
nicy nasi przyjmą bezwatpienia z pełnem uznaniem čo wiadomości, że cenna 


premja dla Czytelników „Gazety Porannej* w formie 


Kina „Palace“ nadal ma swój walor — 


gralisowego wstępu do 
a mianowicie przez cały czas wyświetla- 


nia filmu dźwiękowego „Statek Komedjantów* zamieszczamy i będziemy zamie- 
szczali w części inseratowej według z góry ułożonego klucza, szereg nazwisk i a- 
dresów Czytelników „Gazety Iorannej', zarówno ze Lwowa, jak i z prowincji. 


Rzeczą Czytełników naszych będzie przeglądać pilnie 


„Gazety Porannej* celem przekonania 
ginalnym rebusie. 


część inseratową 
się, czy ich nazwisko figuruje w tyim ory 


Każdy z mieszkańców Lwowa, który znajdzie swoje nazwisko, wydruko- 
wane w „Gazecie Porannej', winien zgłosić się w przeciągu 48 godzin z odnoś- 
nym numerem i dowodem swej identyczności, między 10—12 przedpołudniem w 


naszej Administracji (ul. Chorażczyzny 


31. I. p.), gdzie otrzyma kartę, upoważ- 


niającą do wstępu na pierwsze przedstawienie o godzinie 4 popołudniu. Czytel- 
nicy, którzy już znają film „Statek Komedjantów“, mogą na tej samej podstawie 
otrzymać asygnatę na program następny. 


Czytelnicy prowincjonalni mogą 


4 dni od chwili zainieszczenia ich nazwiska. 


w tym terminie im niedogadzało, mogą 
śbą o ewentualna zwłokę. 


się zgłosić po odbiór karty w przeciągu 
Gdyby zaś przybycie do Lwowa 
listownie zwrócić się do Redakcji z pro- 


A wiec przeglądajcie wszyscy pilnie dział inseratowy „Gazety Porannej". 
W nagrodę za to czekają Was najpiękniejsze wrażenia, które dostarcza niezrów- 


nany film dźwiękowy ..Statek Kon-edjantów', wyświetłany w kinie 


„Palace 


Nowy rekord Gdyni. 


AMERYKAŃSKIE TEMPO ROZWOJU. 


(leieionem od naszego korespondenia.) 


Warszawa, 25. styczmia. (st). O a- 
merykańskiem tempie pracy i rozwo;u 
portu w Gdyni świadczy fakt, że na 
dzień 14. stycznia osiągnięto rekordo- 
wą cyfrę przeładunków, która wyno- 
siła 14.500 ton. Na ten nawy rekord 
zdolności załadunkowej i przeładunko- 


| wci portu naszego w Udyni złożyło się 
załadowanie około 10 tys. tom trans- 
portów masowych z Polski, głównie 
węgla, cukru itd, oraz wyładowanie 
4.500 ton surowców dla przemysłu i 
rolnictwa polskiego. 


Śpizedzz zbiorów Bismarcka 


w Hamburgu. 


Lwów, 26, stycznia. 

Część zbiorów « muzeum Bismar- 
cka wystawiomo niedawno na sprzedaż 
w Hamburgu. Sprzedano  bibljotekę, 
zawierającą wszystkie dzieła odnoszą- 
ce się do Bismarcka, a przez niego sa- 
mego kompłetowaną, jego laskę apace- 
rową, oraz pióra, którym podpisywał 
umowy na kongresie berlińskim w r. 
1878. Powodem sprzedaży było to, iż 
wnuk Bismarcka, obecnie radca lega- 


Ze sportu. 


cyjny poselstwa niemieckiego w Lom- 
dynie, otworzył w tem samem miescie 
prywatne kouknrencyjne mazam, 
tłumnie odwiedzane. 

Bibljotekę Bismamcka, ocenianą na 
sunię 40.000 marck, sprzedano zale- 
dwie za 2.350 marek socjalistycznej 

| księgarni w Hambumgu. Za listy Bis- 
marcka płacono od 12 do 27 marek, 

| za listy jego żony po kilkadziesiąt 
fenigów. Sie tramsit gloria mundi. 


Popisy łyżwiarzy lwowskich. 


Lwów, 26. stycznia. 

Dnia 26. słyczmia. br. o godz. 6-tej 
wieczór urządza Wojskowy. Klub Spor- 
towy 5. Pułku Artyłerji Polowej na 
własnym torze Ślizgawikowym przy ul. 
Janowskiej l. 3 papisy znanych łyż- 
wiarzy lwowskich, którzy dla propa- 
gandy tego pięknego sportu zaprodu- 
kują solową jazdę Panów,  jakoteż 
jazdę sztuczną parami. Nazwiska ni- 
że) wymienionych dają pelną gwaran- 
cję wysokiego poziomu imprezy tem 


| więcej, że niektórzy z nich powrócili 
z międzynarodowych zawodów, biorąc 
w mich udział jako reprezentanci Pol- 
ski i członkowie Lwowskiego Towarzy- 
stwa Łyżwiarskiego. Jazdę solową i 
popisową Panów reprezentuje uztero- 
| krotny mistrz Polski p. imż. Kikiewicz, 
jazdę parami sztuczną czterokrotni mi- 
| strzowie Polski p. Zwofża Bilarówna i p. 
kpt. Kowalski Tadeusz oraz wiicemi- 
| strzowie Okręgu Lwowskiego p. Marta 
Rudnicka i p. r. Teheur oraz para 


Nr. 9112 


| p. Frankówna i p. Łowczyński. Po- 
czątek popisów o godz. 6-tej wieczór. 


Podczas popisów przygrywać będzie 
orkiestra 14. p. ułanów jazł. Wstęp 
na tor w dniu popisów 1 złoty. 


* 
NOWA PLACÓWKA SPORTOWA 
WE LWOWIE. 
Lwów, 26. stycznia. 
Zawiadamia się P. T. Spomtowców, 
że w dniu 30. listopada 1929 został 
zorganizowany klub spodtowy pod na- 
zwą L. K. S. „Bojaowiec'. W sklad 
tegoż klubu wchodzą: jalko prezes Na- 
zastępca Kruszeinicki 
Roman, sekretarz Kołodziej Jam, za- 
stępca:*  Marszałkiewicz Zbigniew, 
skanbnik Berger Władysław. Zgłosze- 
nia na członków przyjmuje się w Se- 
kretarjacie klubu przy ul. Zielonej 7 
parter, czynnym od 6—8 (18—20). 
Sekretamiat przyjmuje członków do 
wszystkich sekcyj. 
* 
POGOŃ IB — CZARNI IB 2:1. 
Lwów, 26. stycznia. 
Dalszy ciąg zawodów o mistrz. kl. 
B. przyniósł zwycięstwo Pogoni IB 
nad Czarnymi IB. Gra ucierpiała z po- 
wodu złego stanu lodu. Rezerwom 
A-klasowych drużyn mpałrzaba jeszcze 
b. intensywnych wysiłków i treningn, 
by mogły odpowiadzieć swemu za- 
daniu, 


dzieja Józef, 


* 
NIEDZIELNY PROGRAM HOKEJOWY. 
i Lwów, 26. stycznia. 
Dzisiejszy program hokejowy przed- 
stawią się bardzo obficie. Już o 10-tej 
rano zmierzą się na Gdańsku Pogoń 
z Lwowianiką w zaw. towarzyskich. W 
| barwach Pogoni wystąpi po raz pienw- 
szy Hemmerlimg. 
O godz. ł2-tej odbędzie się b. cie- 
kawe spotkanie tow. Gzarni-Lechja na 
torze Świtezi. Obydwie drużyny wy- 
stąpią w składach wzmocnionych o 
graczy z LTE. 
| O godz. 14.30 odbędą się na Gdań- 
sku zawody mistrz. klasy B. Ukraina- 
| Pogoń IB, 
x 
Z PRZEMYSKIEGO NARCIARSTWA. 
Lwów, 26. styczmia. 
Przemyskie Towarzystwo Narcia.- 
rzy urządza w Siankach w dniach: 
31 stycznia zawody o odznakę 
sprawności, 1 lutego bieg na 16 klm, 
2 lutego bieg zjazdowy. — Zgłoszenia 
zawodników przyjmuje sekretariat P. 
T. N. Przemyśl, Słowackiego 14, do 28 
włącznie 
e * + 
Konsulat Włoskiego Kiubu Turysty- 
cznego (Touring Club Haliano) w Me- 
djolanie komunikuje, iż członkowie 
korzystają podczas podróży we Wło- 
szech ze znacznych zniżek i rozma- 
itych innych ulg. Wpisy przyjmuje 
konsul T. ©. I. cavaliere Marceli Fryd- 
man we Lwowie, 3 Maja 12, mezanin, 


w godzinach przedpołudniowych. 


na pociąg Bukareszt - Gałacz. 


Bukareszt 25 stycznia (PAT). Na 
pociąg pośpieszny, zdążający z Buka 
resztn do Gałaczu usiłowano dokonać 
zamachu. Dynamit położony na torze 
ikołejowym wybuchł przed nadej, 
śeiem pociągu, niszcząc szyny na prze 
strzeni 75 em. Uszkodzenie naprawia 
mo natychmiast tak, że w dwie godzi 
ny po wybuchu pociąg mógł udać sie 
w dalszą drogę. 


. p OT 


„UAZBTA PORANNA": 


z dnia 


27 siyeni 1930. 


po cenach zniżonych od 30 do 509, zaa: 


Ceny przykładowe 


Raglany pe zł. 100, 75 i 50. | Kapelusze zamiast zł. 


"FRAWY KOLEJOWE 


Ubrania po zł. 125, 90 i 50. | 


$uowencie na bibljotski 


kolejowe. 


Lwów, 26 stycznia. 
Polskie zwróciło się 
komunikacji w naslępującej 


Zdr eczcenie 
do Min. 
sprawie: 

Uważając bibljoteki za jeden z My- 
wrych czynników akcji kulluralno- 
"wiatowej wśród pracowników kolejo- 
wych, stara. się Zyednaczenie Kol. Pol. 
u jak zajelfilsze wyposażenie bibljo- 
tek w popauarne i poważniejsze dzie- 
ła polskiej liloratury, nie szczędząc na 
len cel środków pieniężnych, niestety 
bardzo ograniczonych. 

Bibljotcki jednak zwłaszcza w o- 
środkach kolejowych wysuniętych na 


| 
| 
| 
| 
| 
| 


„dobrej książki jest głębiej 


wschód, jak Równe. Zdołbunów, Bro- 
dy. Husiatyn ild. wymagają szczegól- 
niej trozskliwego i ilościowo bogatego 
zaopatrzenia w książki, gdyż i wobec 
oddalenia tych miejscowości od miast 
nastręczających więcej rozrywek du- 
chowych i z uwagi na mały procent 
ludności rdzennie polskiej, potrzeba 
odczuwana 
i co za lem idzie popyt za odpowiednią 
lckturą jest silnicjszy. 

Wobec tego Zjednoczenie prosi 
Min. Kanunikacji o przyznanie odpo- 
wiedniej subwencji na powyższy cel. 


Ubiegiy tydzień giełdowy. 


Lwów, 26. slycznia. 
Stagnacja na gieldzie iwaw- 
skiej utrzymuje się nadal. Brak golów- 


(Jk). 


ki paraliżuje wszelką  przedgiębior- 
czość, lo też nawot 20% dywidenda od 
akcji Banku Polskiego nie wywołała 
ruchu zwyżkowego.. Dołarówki sianęły 
przy kursie około 72 do 73, a spokula- 
cja zapewne jeszcze się nią niejedno- 
krotnie zajmować będzie, ho emisja 
nastąpi dopiero w jesieni. Już dziś wia- 
domo, że będzie ona tylko 4% (do- 
tychiczas 5%) i że plan gry nowej emi- 


sji nie będzie lapszy od dotychczaso- 
Lwów, 26. stycznia. 
Izba  przemysłowo-handlowa we 


Lwowie zwraca uwagę, że zezwolenia 
na przywóz towarów zakazanych na 
I kwarta? b. r. wydawane są przez 
Mimisterstwo przemysłu i handlu je- 
dynie tym firmom, które przedłożyły 
odpiey wykupionych na rok bieżący 


świadectw przemysłowych. Celem więc 


Lwów, 26 styeznia. 


Tczekulywa parlji sjońskiej zwo- 
łuje konicrencję gospodarczą do Lwo- 
ma. Żaproszenie podpisali posłowie i 
różni działacze sżonistyczni we Lwo- 
wie, kilku dyrektorów bankowych, na- 


proc. 
krótkim czasie po odcięciu kuponu zy- 


wej. W listach zastawnych niema pra- 


wie żadnych abrotów, a transakcja 
większa naloży do rzadkości. Nato- 


miast jest duże zainleresowanie akcja- 
mi chodorowskiemi. W tym roku dało 
Towarzystwo na 2 stare akcje, tj. I. c- 
misji jedną nową II. emisji bezplatnie 
i wyjpłaca dywidendę 16 proc. od I. i 
II. emisji, czyli od starych akcji ŻE 
Liczyć się z 'tem nalaży, że w 


skają akeje na kursie calą, 
dywidendy. 


lub część 


 eglamentacia przywozu. 


przedłożenia tych odpisów Minister- 
stwu przemysłu i handlu i dokonania 
uwierzytelnienia finmy, klóre wniosły 
podanie o przywóz na IL. kwartał r. b. 
a które dotąd nic przedłożyły odpisów 
świadectw przemysłowych na r. 1930, 
zechcą jak najrychlej złożyć je w Izbie 
wraz ze świadectwami oryginalnemi. 


niślyczna konierencja gospodarcza. 


leżących do partji sjońskiej i sjonisty 
czni członkowie lwowskiej Rady przy- 
hocznej. Ctwarcie konferencji nasląpi 
w sali przy ul. Bóurlarda w niedzielę, 
dnia 2 lutego. 


| 


| GIEŁDY. 


STADLER, Lwów, Jagiell ńska 15. 


Ceny przykładowe 


72 tylko 36, 
45 „ 28, 
20 „ 10.. 


GIEŁDA WARSZAWSKA, 

Warszawa, 25 stycznia (PAT). 1 proc, 
pożyczka inwestycyjna 120 i pół, 123, 
122 i pół, 5 proc. pożyczka dolarowa 72, 
75, 78, 5 proc, pożyczka konwersyjpa 
49 trzy czwarte, 8 proc, L. Z, Banku Go- 
spodarstwa Karj. (Egg, aj Oęgate52 JE 
dna czwarta, 

Waluty i dewizy, Dolary 8,85 Kopen- 


haga 237,98, ondyn 43.28, N. Jork 8.88, 
N, Jork wypłata telegraf, 8.89.8, Paryż 
34.94, Praga 26,32, Szwajcarja 171,84, 
Wiedeń 125,14, Włochy 46.56, Tallin 
237,30. 

Warszawa, 25 stycznia (PAT). Bank 
Dyskontowy 124, Bank Handlowy 117. 


Bunk Polski 183 i pół, 184, 183 i pół, 
Bank Zw, Sp, Zarob, 78 i pół, Siła świa- 
tło 92 i pół, War, Tow. F, Cukr. 27, Gró- 
dek 650, Nobel 1, Starachowice 21 i pół. 
Borkowski 7 i pół, Gdański Monopol ty- 
ton, 2,77,60, 

GIEŁDA WIEDEŃSKA. 

Wiedeń, 25 stycznia (PAT). Amster- 
dam 284,95, Belgrad 12,50 pięć ósmych, 
Berlin 169,52 Bruksela 98,80, Budpeszt 
124,07, Bukareszi 421 i trzy ósmych, Ko- 
ponhaga 189.60, Londyn 3451 trzy czwar 

ika 95,80, Medjołan 37.11 i jedna 
czwarta, N h Jork 709.15, Oslo 189,40, Pa- 
yż 27,85 i „pół, Praga 20 „97 i pięć ósmych 
nołja 513 i jedna ósma, Warszawa 7950 


pół, 7978 i pół, Zurych 136,98, Amery- 
sańskie 706, Niemieckie 169,27, Włoskie 
dal2. Jugosłowiańskie 12,40. Czeskie 


094 i pięć ósmych, Węgierskie 124,21, 
szwajcarskie 136,63, Angielskie 3448 i pół 
tenta koronowa 1.05, Dunaj S, Adria 
'3,20, Tureckie 27 i pół, Bankvercin 21 
jedna czwarta, Kreditanstalt 5i z r. 
'29 47 i pół, Kompas 12.20, Laender- 
ank 27,20, Merkury 20.40, Kolej póle. 
033, Czerniowce 51 Austr. kol, państw, 
5.55, Alpiny 36,16, Skoda 372, Ziele 


inwski 50 i pół. Karpaty 4.98, Galicja 
6.75, 
GIEŁDA ZURYCHSKA, 
Zurych, 25 stycznia (PAT), Paryż 


0.33, Londyn 25,19, N, Jork 517,60, Bru 
ksela 72,10, włochy 27,09, Iliszpamja 
58 i jedna czwarta, Amsterdam 208, Ber 
un 123,68, Wiedeń 72,85, Stockholm 
138,95, Oslo 138.30, Kopenhaga 138.45 
"of ja 3,73: pół, Praga 15.31 i pół, Buda 
„eszt 90.51 i pół, Białogród 9,12 i trzy 
szwarłe, Ateny 6.71, Konstantynopol 
22 trzy czwarte, Bukareszt 3.07 trzy 
rzwarte, Helsingfors 13, Buenos 
208, 


Aires 


GIEŁDA LONDYŃSKA, 

Londyn, 25 stycznia (PAT). N. Jor. 
186,59, Paryż 123,89, Berlin 20,36 jedna 
ósma, Montreal 491 „87, Hiszpanja 36,90. 
Bruksela 34.93 pięć ’ósmych, Włochy 
92.98, Szwajcarja 25,18 siedm ósmych. 
Kopenhaga 18.19 trzy czwarte, Stockhołm 
18.13, Oslo 18.21 pięć ósmych, Helsing- 
fors 193,57, Praga 161. 13, Budapeszt 27,83 


Beigrnł 27€, Sotj ai.  Rumunja FIS. 
Wiedeń 34 60, Martwa 43,38, 
GIEŁDA PARYSKA, 

Paryż, 25 słycznia (PAT), Londyn 


123,89 i pół, N, Jork 2546 jedna czwarta, 
Bruksela 354.45, Hiszpanja 335,62, Wło- 
chy 492, Kopenhaga 681, Amsterdam 
1023, Oslo 680 jedna czwarta, Stockholm 
683 i pół, Praga 75,40, Rumunja 15,15, 
Wiedeń 358, Berlin 608 jedna czwarta, 


OBROTY PRYWATNY 
Lwów, 26. stycznia. 
Tendencja lekko zniżkowa.  Ubrót 
słaby. 
DEWIZY: Dolary ameryk. 8.87.00— 


8.87.50, dolary kanad. 8.79.00—8.79.50, 


Koszule zamiast 45 tylko 25, 


35 
30 


20, 
17 zł. 


wk WO ącik radjowy. 


PROGRAM AUDYCYJ RADJOWYCH, 
Niedziela 26 stycznia 1930, 

WARSZAWA 1411 12.10 Por, symf, 
z Fih., Warsz, 14.20, Dwa lance odegra 
na harmonji p, Wł, Kaczyński, 14,50 
Dwa Tańce, odegra p, Kaczyński, 15,20 
Chór „arfa“ 16.20 Muz, z płyt gram, 16,50 
Płyty gram, 1740 Konc, reprez, ork. P, 
P, 20,15 Konc, popul. Ork, P. R, 23,00 
Radjokabaret, KRAKÓW 312 17,40 Wie- 
czór kolend, POZNAŃ 334 17,00 Kone. 
gram. 18,50 Muz. franc, 20,15 Konc. muz. 
polskiej 22,30 Muz, tan,' KATOWICE 408 
16,00 Kone. popul. 17,40 Koncert, 19.20 
Intermezzo muz, WILNO 385 10.15 Na- 
bożeństwo z Bazyliki Wil, Chór katedral 
ny. LIPSK 259 15,00 Płyty gram. 16.45 
Muz, kamer, na instrum, dętych, 18.00 
Konc, wojsk. KOPENAGA 281 12.00 Por. 
muz, 15,30 Konc. radjoork, 20,00 Wie- 
czór węgierski, 21,15 Pieśni duńskie, 
21.85 Konc. wiecz, BRNO 342 16,00 Konc, 


ork, LONDYN 356 17.30 Konc. popul. 
18,45 Recital fort, 2205 Muz, kamer. 
SZTUTGART 360 16, 00 Konc, radjoork, 


21,00 Muz. europejska od czasów Mozar 
ła, FRANKFURT 390 16.30 Konc, BER- 
ŁIN 418 18,30 Pieśni rosyjskie w wyk, 
Kwintetu Czerkieskiego 19,30 Lekki kon 
cert ork, dętej, LANGENRERG 473 7.00 
Por. muz, 13.00 Lekki konc, PRAGA 187 
19,00 Muz, popwi, 20,00 VII konc. symf. 
Filh czeskiej. WIEDEŃ 516 11.00 Konc. 
wied, ork, symf, 15.30 Konc, popul, 17,55 
Kwartet smyczkowy 18,55 Aleksander 
Moissi przy mikrofonie. MONAGHJUM 
533 11.30 Por, muz, 12.00 Konc. popul. 
16,00 Muz. popul, 20,00 Konc. radjoark. 
PARYŻ 1725 16,00 Transm, konc, z sali 
Gaveau 20.15 Prod. muz. 21.10 Cafe 
Concert, 


Radioamatorze 


nie idź za głośną reklama, a każ 
sobie zademonstrować detektor 


„Leopolis" 


Poniedziałek, 27 stycznia 1936, 

WARSZAWA 1111 12,05 Muz, z płyt! 
gram, 16,45 Muz, z płyt gram, 17, 15 Muz. 
lekka, 19 .25, Płvty gram, 1940 Komł 
PAT, 20,30 Operetka „Tabina- zebrak“ ly, 
Aschera 23 „000 Muz. tan, KRAKÓW 312 
12,05 Konc. płyt gram, POZNAŃ 334 
13,05 Konc, gram, 17,45 Kone, lekkiej 
muz, w wyk, ork. wojsk. 56 pp. KATO. 
WICE 108 16.45 z płyt gram, WILNO 385 
12.05 Poranek muz, popul, w wyk, ork. 
P, R, 2300 Muz, tan, LIPSK 259 13.15 
Płyty gram, 16,30 Konc, Lipskiej Ork, 
smyf. 19,30 Konc, radjoork, 21.10 Kone, 
kamer, KOPENHAGA 281 15,30 Konc. 
popoł, 20,10 Serenada wyk. ork, sinycz, 
22,40 Folmer Jensen — recital fort, 
Mozart, LONDYN 356 13,00 Muz, orga- 
nowa, 16,40 Włoskie sonaty  wioloncze- 
lowe, 20,45 Konc, ork, wojsk, 23,15 Daw- 
na muzyka, Wywk. The Tempłars (zesp. 
madrygałowy) R, Dołmetsch (klakikord), 
SZTUTGART 360 16.00 Konc. radjoork. 
FRANKFURT 390 20,15 Konc, popul, 
radjoork, 21,15 Konc. dawnej muzyki, 
BEHIN 418 16.30 Konc, solistów, 18,00 
Muz, z hotelu Bristof, 20,00 Transm. z 
pery Miejskiej na Unter den Linden 
Fra Diavolo“ — opera Auber, LANGEN 
BERG 473 12.00Muz, mechaniczna, 13,05 
Lekki konc, TA 30 Muz. kamer, 20.00 


Str. 14 
EEE ——na Tomato Rank 
Konc, małej radjoork. PRAGA 487 12,35 
Konc, ork. 21,30 Recital fort. K. Solca, 
WIEDEŃ 516 11.00 Por, muz, kapeli de 
la Gerda, 15,30 Lekki konc. 20,00 Konc. 
chóru, MONACHIUM 533 16,30 Konc, 
popularny radjotria, 19,30 Konc, symf, 
PARYŻ 1725 13,30 Konc, płyt gram. 16,45 
Konc. organizowany przez „Les Ro 
sati“, śpiew i recytacje, 19,35 Płyty gram, 


OGŁOSZENIA. 


Obwieszczenie. 


Wobec uruchomienia we Lwowie 
radjofonicznej stacji nadawczej, przy- 
pomina się wszystkim mieszkańcom 
Województwa Lwowskiego co mastę- 
puje: 

Kupno i używamie aparatów odbior- 
czych tak detelktorowych, jak i lampo- 
wych, oraz sprzętu radjowego doziwo- 
lone jest tylko na podstawie upoważ- 
nień na posiadanie i używamie radjo- 
stacji odbiorczej (Art. 8. ustawy z dn. 
3. VI. 1924 r. o Poczaie, Telegrafie 
i Telefonie Dz. Urz. R. P. Nr. 58 
poz. 584). 

Upoważniemia powyższe wydawane 
są bez żadnych trudności przez wszyst 
kie Urzędy ipacztawo-telegraficzne Wo- 
jewództwa Lwowskiego. 

Za. sprzedaż aparatów odbiorczych 
i sprzętu radjowego osobom nieposia- 
dającym upoważnień grozi sprzedaw- 
com grzywną do wysokości 5.000 zł. 
(Amt 52 wyż. wym. ustawy), za zakup 
sprzętu radjowego, oraz używanie ra- 
djoodbiorników bez upoważnień, grozi 
grzywna do wysokości 5.000 zł. i a- 
reszt ścisły do 6-ciu miesięcy, lub 
jedna z tych kar. 

Prócz powyższych kar nastąpić mo- 
że konfiskata radjospnzętu ma rzecz 
Państwa (Art. 28 tejże ustawy). 

Winni umyślnego pnzeszkadzamia 
organom Państwa w wykonywaniu 
kontroli, zgodnie z powyżej wymienio- 
ną ustawą będą karani aresztem do 
jednego miesiąca i gnzywiną do 1000 zł. 
lub jedną z tych kar (Art. 30 powyż- 
szej ustawy). 

Zawiadamia się, iż powołane wła- 
dze i organy rozciągną jak najostnzej- 
szą kontrolę nad sprzedażą, zakupem 
i używaniem radjospezętu i będą ści- 
gały z całą surowości, wszystkie oso- 
by, nie stosujące się do przepisów po- 
wyżiszej ustawy. 

Zaznacza. się równocześnie, że sam 
fakt zakupu radjosprzętu bez upoaważ- 
nienia stanawi przestępstwo, kitóre pod 
lega surowym karom, a nieświadomo- 
ścią ozy też nieznajomością przepi- 
sów nikt nie może się tłumaczyć. 

We Lwowie, dnia 20. stycznia 1930 r. 
Wojewoda 
Gołuchowski m. p. 
x 

Powyższe obrmieszczemie Pana Wo- 
jewody podaję do wiadomości ogółu 
mieszkańców Król. Stał. miasta Lwo- 
wa, oraz wzywam włascicieli wagle- 
dnie administratorów domów  czyn- 
szowych do umieszczemia go w bra- 
mach względnie klatkach schodowych 
tych domów w widocznem miejscu w 
ciągu trzech dni, pod rygorem zastoso- 
wania środków przymusowych na pod- 
sławie ant. 45 rozp. Prezydenta Rzeczy 
pospolitoj z 22. IM. 1928 Dz. Ust. Nr. 
56 poz. 342 o postępowaniu przymuso- 
wem w administracji. 

Lwów, dnia 22. stycznia 1930 r. 
p. o. Prezydenta Król. Stoł, m. Lwowa 

Komisarz Rządowy 
w. z. Frankowski, 


„GAZETA PORANNA” z dnia 27 stycznia 1930. 


„SZTUKA 


Zakłady dla fotografij 
~ i powiększeń 
Lwów, Legjonów 1. I. p. 


tel. 30-57. 
wykonuje powiększenia wszelkiego ro- 
dzaju t. j. kredkowe, sepja, grawury, 


szkice, pastele, akwarele, oleje i t. p. 
wraz z oprawą 
na dogodne spłaty miesięczne. 


TEEN... nanim ** CHE odd 1 


f POMOC LEKARSKA, 


Długoletni; sekuudarjusz szpitale powiu, 
i były lekarz klinik wiedeńskich 
Dr. M, MONDSCHEIN 
Stanisławów, Golvchowskiego 30, 
specjalista w leczeniu chorób skórnych 
i zastarzałych wenerycznych, Kosmetyka 
lekarska į leczenie radykalne żylaków, 


Specjalista chorób skórnych, wenerycznych 
i kosmetyki 
b. sək. szpitali 
Dr. I. MU ND wiad. i ane 
ordynuje od 8-10, 2-6, w niedziałę od 9-1. 
LWÓW, ASNYKA I, (róg Piłsudskiego) 
Tel. 48-01. — Leczanie żyląków 


Specjaliste chorób dróg moczowych i wennr. 


Dr. Ignacy Lówenheck 
ord. od 8—9 I 3—5. 
Lwów, Tr;bunalska 4. Tel. 48-11 


LEKARZ DENTYSTA 
A. JUNGFER 
Lwów. Na Błonie 2 (vis a vis Kopytko. 


wego) | 
dla PT, kolejarzy i urzędników państw, 
dogodne warunki spłaty 8931-3 


a] 


B. lek, szpit. wied, 

Dr. NCRBERT JUPITER 
specjalista chorób skórnych, wenerycz- 
nych i kosmetyki, Stanisławów,  3-g9 
Maja ff, Usuwanie włosów elektroliza 
naświetlanie lampą kwarcową, leczenie 

bezoperacyjne żylaków 5410-? 


Specjalistka chorób jamy ustnej i zębów, 
absołwentka kliniki dentystycznej 


Dr. med. EUGENJA BONGOWA 


ordynuje od 3—6. Wałowa 11. I. p. 
telefon 55—20. 
Pracownia nowoczesnej techniki Genty- 
stycznej. 998 


Specjalistka choróh skórnych į wenerycz 
b. Sekund, Państw, Szpitala Powszechn, 


Dr. FRISCH-SAWICKA 
ordynuje dla kobiet od 2 do 6 obecnie 
ul, Łozińskiego 9, Telefon 81—603, boczna 
pl Akademickiego, naprzeciw Kawiarni 
Szkockiej, 9219-8 


SPECJALISTA chorób jamy ustnej i zę- 
bów Lekarz - dentysta H. PASS, Krót- 
ka 2, róg Gródeckiej 60. Zęby sztucz- 


ne na raty i po cenach zniżonych. %46-4 


CHOROBY weneryczne i  zastarzałe 
skórne, neurastenję seksualną, leczy 
specjalista Dr. Frisch, ul. Wałowa 11. 
Telefon 55—20. 610 14 


PRZYJMUJĘ na praktyczny kurs kroju 
1 szycia. „Jolanda“, Staszica l. 8, il. p. 
718-10 


NAUKA I WYCHOWANIE, 
10 groszy za wyraz 


Poważna firma poszukuje 


Obszernego lokalu biurowego 


obejmującego 1 wielką salęi 3—4 pokoje 


z wiekszym magazynem 


Dzielnica obojętna (z wykl. HI-ciej). — Pośrednictwo wykluczone. 
Szczegółowe ořerty pod „Jasny lokal“ do Administracji. 


| tylko najwybitniejsze siły fachowe kra- 


KTO PODEJMIE się wytresowania psa. 
Zgłoszenia z referencjami do Admin. 
pod „Pies. 1252 


ARTYSTA-MALARZ, kandydat [nżynie- 
rji-Architektury poszukuje lekcji ry- 
sunków lub innego odpowiedniego za- 
jęcia. Pod: „Rysunki“ do „Gazety Po- 
rannej“. 1128-3 


KTO chce się uczyć różnych przedmio- 
tów bez pomocy% nauczyciela, znajdzie 
odpowiednie podręczniki w nowym ka 
talogu wydawnictwa „Pomoc Szkolna“, 
który wysyła na żądanie bezpłatnie 
księgarnia H. Wajnera, Warszawa, 
Bielańska 5/51. 1229-3 


Szoferzy 


którzy ukończyli 
LWOWSKIE KURSY SAMOCHODOWE 
Inż. Aleksandra Juhrego, Lwów, Koper- 
nika 54. 

wyróżniają się swą dokładną znajomo- 
ścią fachu, gdyż kursy te prowadzone są 
przy największych warsztatach i gara- 
żach samochodowych w Małopolsce. Do- 
kładna i szybka nauka. Ulgi niezamoż- 
nym. — Wpisy codziennie. — Informa- 
cje i programy udziela Zarząd Kursów. 
1077-2 


Kursy Maturyczue i Dokształcające 


„WIEDZA“ 


Kraków, uł, Studeucka 14 I p, 


przygotowują na ustnych lekcjach kur- 
sów zbiorowych w Krakowie, oraz w dro- 
dze korespondencji, zapomocą Świeżo 
przez fachowych profesorów opracowa- 
nych skryptów, wskazówek  progriinów 
i tematów, 
Kursy obejmują: 
1 Kurs maturyczny gimnazjum wszy- 
stkich typów j seminarjum naucz, 
2, Kurs średni 5-ta i 6-ta kłasa gimn, 
3, Kurs niższy w zakresie 4-ch klas 
gimnazjum, 
4. Kurs 7-miu klas szkoły powszech- 
nej. 
5 Kurs przygotowujący do egzaminu 
specjalnego uprawniającego do skróconej 
służby wojskowej, 
Na kursach „Wiedza* udziełają nauki 


kowskich zakładów średnich od 5—6 go- 
dzin dziennie, Uczestnicy kursów pisem- 
nych otrzymują oo miesjąc, prócz całko- 
witego materjału naukowego tj skryptów 
wskazówek į programów tematy z 5-ciu 
głównych przedmiotów do opracowania, 
a podczas egzaminów kollokwjalnych ko- 
rzystają z wyojeczek geograficznych i z 
nauki czytania map, 

Do dyspozycji uczniów  (-eniej kur- 
sów, tak zbiorowego, jak į koresponden- 
cyjnego, gabinet przyrodniczy i geogra- 
liczno-geologiczny, oraz bogata biblio- 

POSADY POSZUKIWANE, 


leka, 

Żądać bezpłatnych prospektów. 
| 3 grosze za wyraz, | 
p GRE ccc rza 


ROBOTY murarskie we dworze, probo- 
stwie lub na wsi przyjmie w przedsię 
biorstwo lub w zarząd Konc. majster 
murarski Franciszek Kozaczek w Ro- 
hatynie. 1256 


BUCHALTER-bilansista bankowiec z 
księgowością przemysłowo-handlową 
poszukuje posady. Zgłoszenia „Bitan 
sista“ du admin. 1193-3 

WIEDEŃSKIE jadalnie i sypialnie, gabi- 
net meski, łóżko mosiężne, salon kom- 
pletny z lustrem mahoniowem, witryn- 
ka mahoniowa z bronzami, szafa na 
książki oszklona, szafy dępowe i wiele 
innych rzeczy okazyjnie do sprzeda- 
nia. Wiadomość: Rynek 42. firnia Mar- 
kiewicz, sklep korzenny. 1131-4 


Nr. 9112 


POSZUKUJĘ posady, drzewno-budowla- 
ne oraz stolarskie i betonowe robo- 
ty. Posiadam długoletnią praktykę z 
wieloletniemi świadectwami.  Zgłosze- 
nia do Admin. pod „J. C.* Borysław. 

1185-3 


OSOBA inteligentna, uczciwa, lat 25, po- 
szukuje posady jako gospodyni u sa- 
motnego starszego pana lub ua pieba- 
nji. Umie bardzo dobrze gotować, ro- 
zumie gospodarstwo miejskie i wiej- 
skie. Miejscowość obojętna. Łaskawe 
zgłoszenia listownie. A. Skibówna, Do- 
lina. 1253 

INTELIGENTNA, 24 lat brunetka, przyj- 
mie posadę gospodyni u osoby samot- 
nej, dobrze sytuowanej, chętnie w leś- 
niczówce lub folwarku, może zają: się 
dzieckiem. Miejscowość obojętna. Fo- 
ważne zgłoszenia z warunkami do „Ga 
zety Porannej* pod „Czarno oka“. 


1250 
PENSJONATY i LETNISŚA 
10 groszy za wyraz. 
pensjonat ZOFJÓWKA otwarty, pierw 


szorzędne utrzymanie z opałem 10 zł 
dziennie; prześliczna zima. 
1133-10 


miarkowanych. 8501 


1000—2000 zł. miesięcznie zarobią zdolni 
agenci przy sprzedaży ratalnej obliga- 
cyi państwowych najnowszym syste- 
mem. Płacimy najwyższą bezkonkuren- 


ZAKOPANE willa „Wiktorja* na drodze 
do Sanator. naucz. poleca pokoje z ca- 
łem utrzymaniem po cenach bardzo u- 

WOLNE POSADY, 
10 groszy za wyraz 
a CÓZZCZZZZZCZZZE OZN ŻOZLZZZZOO OE ŻCZZĄ 


cyjną prowizję. Agentom, wykazują- 
cym się obliczeniem innych banków 
płacimy stałą pensję. Początkujących 


pouczamy. Zgłoszenia: Bank ludowy, 
Stanisławów. G30-5 


CHCESZ otrzymać posadę? Musisz ukoń- 
czyć kursy fachowe korespondencyjne 
profesora Sekułowicza, Warszawa, Żó- 
rawia 42 h. Kursy wyuczają listownie: 
buchalterji, rachunkowości kupieckiej, 
korespondencji handlowej, stenogradji, 
nauki handlu, prawa, kaligratji, pisa- 
nia na maszynach, towaroznawstwa, an 
gielskiego, francuskiego, niemieckiego, 
pisowni oraz gramatyki polskiej. Po u- 
kończeniu Świadectwo. Żądajcie pro- 
spektów. 623-12 

50 Zł. dziennie zarabiać mogą dobrze 

prezentujący się i energiczni Panowie 

(Panie). Zgłoszenia osobiste w Stani- 

sławowie, ul. Kamińskiego 25, w par- 

terze. 1265 


KILKU Panów (Panie) do ajencyjnej 
rozsprzedaży pierwszorzędnego artvku- 
łu poszukuje Polski Instytut Wydaw- 
niczy we Lwowie, ul. Mickiewicza 10, 
II. piętro Zgłoszenia w godzinach u- 
rzędowych. 

12064 


ZASTĘPCY zdolni i ustosunkowani we 
wszystkich miejscowościach  Malopol- 
ski zostaną przyjęci do pierwszorzęd- 
nej Instytucji ubezpieczeniowej na ko- 
rzystnych warunkach. Zgłoszenia: 
Skrzynka pocztowa 82, Lwów. 1293 


RUTYNOWANEGO  pszezelarza  wzglę- 
dnie ogrodnika z pszczelarskiem wy- 
kształceniem przyjmie się zaraz. Zgło- 
szenie wraz z odpisem świadettw prze 
syłać na adres Irena Zbierzchowska, 
Piaskowa 15. 1295-3 


— S 


Í MIESZKANIA I SKLEPY. | 


10 groszy za wyraz, 

DWA POKOJE z osobnym przedpokojem 
w śródmieściu, wykwintnie umeblowa- 
ne, liit i telefon do dyspozycji, nada- 
jace się dla lekarza, adwokata, biuro 
it. p. natychmiast do wynajęcia. Zgło- 
szenia teFfefon 70—66. 1258 


POSZUKUJĘ willę 2—3 pokoi, kuchnia 
od 15. czerwca do 1. września blisko 
Lwowa prócz Brzuchowic. /głoszenią 
„Wila“, Biuro Briicka, Kościuszki. 

1290 


Av. SM „GAZETA PORANNA“ z duia 27 stycznia 1930. 


DWA POKOJE ewentualnie z kuchenką 
gazową do wynajęcia za rocznym czyn 
szem. Bandurskiego 9. boczna Gipso- 
wej. 12559 


dolarówkii premiówki ŚWIATOWEJ MARKI 
na dogodnych warunkach spłaty m NUT OMOBILOWA 


POKOJE tanio miesięcznie odda hotel 
pod „Trzema Murzynami', Krakowska 


1. 9. 1120-5 TP 
nabyć można przodująca w jakości, bezkonkurencyjna w cenie 
i KORESPONDENCJA. F w Powszechnym Banku Gospodar CZYM | | (małe wozy— wielkie wozy — wozy sportowe) 
1 ` 
ia al 1.4] spółdz. z ogr. odp. w STANISŁAWOWIE. Poszukuje 


MI! Ze spokojem podejmij list w ponie- | Zdolni zastępcy i początkujący za wysoką prowizją 


zastępców 


Szczęśliwe 3 Renomowana angielska 


działek! Pa! Usieniek. 1262 i stałą gażą poszukiwani. 
ART nA s nr AA s poczta Zgłoszenia : Oferty z podaniem dokładnych dat osobistych składać $ 
8 mapes, ponauy oya Powszechny Bank Gospodarczy mogą finansowo silni, w automobilizmie i z organizacją Ș 
dobrze obznajomieni reflektanci pod: „Generai Manager Și 
__ Spółdz. z ogr. odp. w STANISŁAW z ogr. odp. w STANISŁAWOWIE. 18184“ an die Annoncen-Expedition Heinrich Schalek JĄ 
i KUPNO I SPRZEDAŻ, i I Wien, I., Wollzeile 11, Oesterreich. | 


2 „800 Z Pianina nowe za- POSEZONOWA 
2 "= graniczne czarne, ŚWIATOWEJ SŁAWY SPRZEDAŻ 

e Tap SJ Noblesse: 

8, łat, ska sE Z 

„MONIUSZKO“ żimorowicza 10. p N 3 U M A T Y K 1) W ih r, = i 11 

— m agiellońska 11a. 

RESTAURACJĘ, Pokoje Śniadankowe W a a OBR RPO a 
ZF sprzedani. Zgłcsze- do oddznřa. Tylko zasobne firmy z tej MEE |UNIEWAZNIAM  zgubioną | ksiażeszkę 
nia: „Mały wkład“ „Gazeta Pong nas branży zechcą spiesznie kierować zg: ‘oszenia APTEKA PKU. Kolomyja. Wołoszczuk, u a me 

| = $ x 1 sub: „W. R. 9790“ do Rudolť Mosse, Wien I., Dra Jana SaN >. A 

DLA NORA Tompisine AA Seilerstätte 2. i ja UNIEWAŻNIA się zgubioną  nsiążeczkę 

prawki ,, “< tylko plac Halicki 3 LWÓW wojskową na nazwisko Jerzy Matski, 
1213-5 = | plac Bernardyński 1 wydanę przez PKU. Sanok. 1255 
s mop. | STROJENIE i naprawę iortepianoów leca: 

NA LÓD kompletne garnitury „SPORT* przyjmuje Smutny, Ghmielowikiego 5 z 3 — PH we d- PRZEPISYWANIE i powielanie prac, ko. 
tylko plac Halicki 3. 1213-5 Tel. 15—98. 1117 3 neyo MEES s respondencji, cenników, Ost, Pasaż Mi- 

= re «PARA = w A -i mrożeniom” kolascha 9449-30 
Ę > = u 5 . 

| KAMIENICA 2 piętrowa ze stajniami | RYDZE, korniszony marynowane, domo- e [e | ayate pieda sę y 
| murowanemi przy ul. św. Antoniego |. we poleca Jasnogórski, Janowska 4. Ej gg PRACOWNIA Trykotarska Lwów, Le- 
ane > V, Wiadomość RE 1232-2 3 cj PH | E alina Ta WAY 
i E å m~n nah S 2 powa w e ele nek, podrabia poń- 
| ; ———' | NAJMODNIEJSZE paryskie karnisze sty- „fi | Podróżującego | „czochy i łapie oczka. 1292 
| FORTEPIAN krótki, PIANINO kupię za- lowe. Od najtańszych do nijwyswini- Ej = z działu młyńskie- 
raz, Bolo: płacę. Hanak, Piłsudskie- niejszych. Ramowanie obrazów. Helzel, EM » | go i technicznego UNIEWAŻNIAM zagubioną  ksiażeczkę 
| _go 21. pierwsze piętro. 1041-5 Pasaż Hausmana 3. 1234-2 Z (ij | za stałą pensją i wojskcwą wydaną przez PKU. Bv- 
AR g == Z O g ; czacz. Michał Chomyn, syn Fedia, Iry- 
| ŁÓŻKA żelazne, mosiężne, = ;śa8 NAPRAWIA, strzyże, czyści dywany per z A prowizi® nogi? buchowce powiat Buczacz. 1207-3 
| słynnej marki „Jarnuszkiewicz* pole- skie smyrneńskie, kilimy i fabryczne, TECHEBU* RZ 
acasREnEnner, Legionów 32. ę BEJS-12 beda solidnie, tanio. Borowska, » Do kina „PALACE“ 
| Bernardyński 12. Sklep kihimów. 1288 Kraków, ad 


SCHWEIGHOFERA światowej sławy FOR 
TEPIANY, PIANINA po bardzo przy- 
stępnych cenach, na dogodne spłaty 
poleca wyłączne zastępstwo „MONŁU- 


SZWALNIA . 


chronne. 


SZKO* Zimorowicza 10. 9301 3 
RÓŻNE DONIESIENIA. 
10 groszy za wyraz 
| oczna Ó OKO AAA 


ZAMIENIĘ parcelę na letnisku za auto 
osobowe, może być z dorożki. Zgło- 
szenia do administracji pod „Zamiana“ 

1260 


FEJLETON „GAZ. POR.“ z 27. I. 1930. 


E/ E w w 
ajemnica 
Odwrócili się szybko do starego George'a, 
który z podniesioną głową i ożywieniem na twa- 
rzy, bacznie się im przyglądał. 
— Schowek w depozycie przy Lombard Street 


— mamrotał. — Doskonały plan, istotnie, dosko- 
nały plan. 
Mężczyźni przysłuchiwali się z zapartym od- 


dechem. 

— Poprostu genjalna myśl, sir. Czy nie mówił 
pan o schowku przy Lombard Street? — mrucza! 
— Safe z hasłem? Jak jednak ukryć to hasło — to 
właśnie kwestja. Ja jestem ezłowiekiem honoro- 
wym, może pan na imnie polegać. — Skłonił się 
głęboko jakiejś wyimaginowanej osobie. — Czy nie 
mógłby pan go ukryć w ten sposób? 

Stary George brudnym, wskazującym palcem 
pukał w swoją dłoń. 

— Czemu nie? Czy czytał pan moją książkę? 
Mała książeczka, ale niezmiernie pouczająca, nie 
zwykłe pouczająca, sir. Ryciny i znaki najdokład 
niejsze. Wybitny pracownik w British Museum po 
magał mi w pracach przygotowawczych. Nosi ty- 
tuł... tytuł... Znużonym ruchem przeciągnął ręką po 
czole i opadł na krzesło, biedny, politowania godny 


konuje najtaniej bieliznę i plz? o- 


I a Ti GI 
JENERALNE ZASTĘPSTWO 
| 


= 


„IRENA*, Sykstuska 17, 


9770-15 


| | 


nadają się do odbioru Stacji miejsćowej laez także wszystkie inne apa- 
raty które przewyższają je nawet konstrukcją i słłą odbioru 
a zwłaszcza aparaty deiektorowe Mikrodyna o wiele tańsze od apa- 
ratu Marconiego. 


E ZWRACAMY okci Że nietylko Marconiego aparaty detektorowe 
p DOM RADJOWY, Lwów, Czarneckiego 3., tel. 6-74. 


Edgar Wallace 


starzec, bezładnie mrucząc do siebie. 
pw otarł czoło, na które wystąpiły krople 
potu 

Mało brakowało, mało kaakowató! — rzekł o- 
chryple. — Na Boga, mało brakowało, a byłby nam 
powiedział. 

Connor spojrzał nań podejrzliwie. 

— Co to wszystko znaczy z tą książką? — spy- 
tał. — Już drugi raz stary Goerge coś plecie o tem. 
To pozostaje w związku z Reale'm — prawda? 

Spedding skinął głową potakująco. 

| 7 Chodźmy — rzekł Connor, spojrzawszy na 
zegarek. — Już czas. Zostawimy starego, by piłno- 
wał domu. George, chodź-no tu! 

Stary George podniósł głowę. 

— Zostaniesz tu i nie oddalisz się, zanim wró- 
cimy. Słyszysz? ` 

— Słyszę, panie Connor — odrzekł stary z wy- 
razem niezwykłej godności, a ostry wiatr północno- 
zachodni zacinał im twarze, gdy wyszli w ciemna 
noc. 

— George — mówił Connor, odpowiadając na 
pytanie Speddinga — och, on u nas jest od szeregu 
lat. Jeden z naszych spotkał go, jak napół nagi wa- 


Florjańska T 


JEDWABIE, koronki, kj hafty najta- 
niej BLAUSTEIN, Wałowa 11. 


za darmo 


mogą dziś pójść następujący 
Czytelnicy „Gazety Po.annej" 


TARCZYŃSKI ONUFRY, ul. Leona 
Sapiehy 71. 

MICHALUK, ul. Kopernika, 

MUELLERÓWNA JADWIGA, pl. Ber 
nardyński. 

Dr. KURZ ADAM, Bema 26. 

WEBER JÓZEF, Dyrekcja kolej. 


1207-13) 


ięsał się w okolicy Limehouse i przyprowadził go 
do nas. Było to w czasie, kiedy się jeszcze nie zna- 
łem z „Szajką miejską”. Służył mi za straszydło, 
vdpędzająe ciekawych. W każdym razie opłaca się 
so żywić. 

Spedding powiedział Connorowi, by zaczekał 
chwilkę, a sam wszedł do urzędu pocztowego 
w Westbourne Grove i nadał długą depeszę. Skie- 
rowana była do kapitana „Polecat“, który stał na 
kotwicy w Cardiff, a urzędnicy zgoła nie rozumieli 
tekstu. 

U wylotu Queen's Road napotkali dorożkę i ka- 
zali się zawieźć do banku; tu wysiedli i w poprzek 
ulicy podeszli do Giełdy. Kilku ludzi w unifor- 
mach, wałęsających się w pobliżu, zamieniło spoj- 
rzenia z Connorem, a gdy dwaj przywódey, okręż- 
3a drogą zmierzali do Lombard Street, tamci ru- 
szyli za nimi, trzymając się w pewnej odległości. 

— Straż odeszła o czwartej — rzekł Spedding, 
wsuwając klucz do ciężkich drzwi zewnętrznych. 
Czekał parę minut w nieprzeniknionym mroku we- 
stybulu, dopóki Connor nie wpuścił sześciu ludzi 
w mundurach, którzy szli za nimi. 

— Czy wszyscy? — spytał Connor. — Bat? 
Jest! Goyle? Jest! Lamby? Jest! 

Jednego po drugim wywoływał po imieniu, 
a oni odpowiadali. 

— Możemy zapalić światło — rzekł Spedding 
i wyciągnął rękę, szukając wyłącznika. 

W świetle lamp elektrycznych, Spedding zo- 
baczył najwpaniałszą kolekcje łotrów, jacy kiedy- 
kolwiek hańbili mundury dzielnego oddziału. 

(C. d mp 


Str. 16 „GAZETA PORANNA“ z dnia 27 stycznia 1930. 


GENERZLNE | 
PRZEDSTAWICIELSTYWO 
| 


zawiadomienie. 


Niniejszem zawiadamiamy P. 


największej europejskiej fabryki bias zen. wsgobów 


samochodów ciężarowych posia- 
dające w Warszawie fabryczną 
stację obsługi poszukuje 


Fabryki Porcelany i Wyrobów Cera- 
" micznych S. A. w Cmielowie. 


w Woj. ilwowskiem, tarnopołskiem i stanisławowskiem na własny rachunek. 


Przedstawicielem naszym jest p. Jan Malinowski, Lwów, Hausnera 1. 5. 
II. p. i tylko za zamówienia temu oddane bierzemy odpowiedzialność. 


Przedstawicieli 


na Małopolskę Wschodnią. 
Oferty uprasza się składać u 
portjera Hotelu George'a 
pod „M“. 


FABRYKA PORCELANY I WYROBÓW CERAMICZNYCH S. A. 


w Cmiełowie. Skład fabryczny w Krakowie, ul. Basztowa 1. 1%. telefon :2—-49. 
1248-2 


RESTAURACJA, Mleczarnia sczonowa w 
wielkim Parku do wydzierżawienia. 
Wiadomość: „Poranna“ pod „Konce- 
sjonowane*. 1230-2 


Do P. P. 
Wtascicieli realności! 


konserwacja, dozór i naprawa wodocią- 
gów za ryczałtowem niskiem wynagro- 
dzeniem; przeróbki instalacji do wodo- 
mierzy. 

Zakład instalacyjny L. SCHLACHTER 


ŻAKIETY wełniane zł 12,—, Pullovery 
jedwabne 15, koszule 3, kombinacje 
strojne 5, pończochy 150 tylko w ma- 
gazynia „Golf“, Lwów, Kilińskiego 1, 

9261-25 


SYPIALNIE, jadalnie, salonowe, biuro- 
we i kuchenne solidne poleca Spółka 
Rzemiosł, Lwów, plac Halicki 10, w po 


dwórzu. 1013-16 > 
UNIEWAŻNIAM skradzione dokumenta p HA Eime ih H T 
Slefan Masnowski, 1901,  Bocysław. MEBLE NA RATY! E 
książeczkę wojsk., wydało PKU. Stryj. Ceny gotówkowe — poleca 


dowód osobisty, Egzamin szolerski wa: Magazyn Mebli 
źne od 1028 r. 1236-3 STEIL i Ska 
— Wo Lwów, Kaźmierzowska 28. Tel. 64-13. 


SONNY BOY SĘ 
z „Śpiewającego Błazna* 
zobaczycie najlepiej przez wspaniałe o0- 
kułary, które sprzedaje za bezcen 
„OPTYKA“, Piłsudskiego 19. 
931-6 


Precz z robota zagr. 
Wytwórnia Kamieniarsko-Rzeźbiarska 


BERNARD KOBER 


Lwów, Pilichowska. 
Wykonuje po cenach fabrycznych na miej 
scu wszelkie roboty Kamieniarskie z gra- 
nitów i labradorów szwedzkich oraz kra- 

jowych. 828-50 


TŁUMACZENIA we wszystkich językach 


wykonuje Biuro przekładów 


plac Akademickj 1, Telef, 27—70, 
9417-10 


PIEKNA CERA jest decydującym efek- 
tem na sali balowej. Ostągnać ja m^- 
żna tylko racjonalnemi zabiegami w 
jedynym fachowym zostającym pod in- 
gerencją łekarza Instytucie Kosmetycz- 
nym, Lwów, Boularda 4. Maski pię- 
kności, młodości, radjowe, parafinowe. 

1177-2 


Przedstawiciel] na Polskę i Gdańsk Dom 
Handlowy „EMHA* Kraków, Stradom 16 


GRAMOFONY i płyty kraj. i zagr. jak: 
Columbia, His Master, Polydor, l:runs- 
wik, najnowsze nagrania taneczne, śpie- 


7 NERWOL ” 


ADW. DR. JAKÓB HAUSMANN 


prowadzi kancelarję wy perwszorzędnych tenorów ete. Na- 
w adw. Joachimem Henrykiem Hausma- grania skrzypcowe. Wszystkie zdjęcia 
nem we Lwowie, ul. Kolłataja 8. hemika Dra FRANZOSA, jedyny filmu „Śpiewający błazen“ poleca naj- 


Telefon 62—78. taniej 
Maiwina ROSENMAN 


LWÓW, JAGIELLOŃSKA 17. Tel. 17-25. 
Warunki najdogodniejsze. 


1291 


radykalny i wypróbowany środek 
'nacieran'e, przeciw 


REUMĄTYZMOWI 


kłuciu z powodu przezię ienia, po- 
strzałowi, ischiasowi i t. p. 

Żądać w aptekach Żądać w aptekach, 
Wyrób i główna sprzedaż: 


APTEKA MIKOLASCHA 


Lwów, Kopernika I. 


1124-10 


Nie masz pieniędzy 
Nie wstydź się! 
FAMETA — Fabryka mebli — 
Ska z ogr. odp. — Lwów, Krasic- 
kich 18a. M 

sprzedzje E B L E 
każdemu bez poręczyciela na ra- 


PRACOWNIA TRYKOTARSKA 
ul. Prowiantowa 8, wykonuje i przerabia 


z sę HR 
4 


E NS 


garsonki, kamizelki, podrabianie poń- ty od 5 Zł bez podwyższenia 
czoch i podnoszenie oczek. cen. 

Kursa tryketarskie. 972-10 | - a JR 
Każdemu bez poręki -<gg | Elektryczne świeczniki 
sprzeda NA-TE" TŁ SOBIESKIEGO 12 a. ampułki, lampy 
iirma gy IL Telef. Nr. 43-39, Gr hatina stołowe, biurowe 

ŁO SZYK i szafkowe 
MĘ- MEBLE Bim: "r 
ształu | alba- 
— Co. ożeniłeś się z Chinka? wszelkiego rodzaju NA DŁUGOTERMI- SINOW8  jakoteż 
— Będziesz się śmiać, ale Chiny są NOWE SPŁATY. elektr. żelazka, 
dat»ko, a tam żyje moja teściową. kuchenki,  czaj- 
(zew niki i t. p. po- 


Na zimę. 


Należy się już zaopatrywać w najrozma- 
itsze pantofle, papueze, berlaezy itp. eie- 
płe obuwie, które poleca i wykonuje na 
zamówienie znana fabryka pantofi przy 
ul. Wronewskich 4. (boczna Kopernika, 

telef. 59—88). 6675-30 


leca po cenach 
bardzo  przystę- 
pnych firma 


Jakób KAHANE i Syn 


Lwów, Kopernika 2. tal. 8-91. 
Skład wszelkich przyborów elektrycznych. 


PRENUMERATA MIESIĘCZNA: 
Z dostawą na miejsce lub prze. 

syłką pocztowęg 
Bez dostawy 
Za granicę 


y 74%, UW — 
MaN E 
P_K_ 0, 141.871. 


Nr. 4112 


T. Odbiorców, że z dniem 1. stycznia b. r. Przedstawiciejsiwo 


najbardziej atrakcyjnych cięża- 
rowych wozów amerykańskich 
*do oddania na okręg lwowski. 


Natychmiastowe oferty upra- 
sza się składać u Portjera Hotelu 
George'a pod „B*. 


Praktykę lekarską 


dla specjal. chor. skórn. i wener, 
odstąpię na Górn. Śląsku. 


pod „Lekarz“ do Biura Ogłoszeń 
„Par“, Katowice, Poprzeczna 8. 
1254-3 


Zgł.: 


Maszyny 
Trykotarskie 


najlepsze, ozygiralne zagraniczne 

do wyrobu wszelkich trykołaży, 

pończoch i t. d. dostarcza na do 
godnych warunkach 


Generalna Reprezentacja 


M.Guttmann 


Przemyśl, Jagiellońska 6. 


Ilustrowane cenniki darmo. 


Do kina „PALACE“ 


za darmo 


mogą dziś pójść następujący 
. LL) 

Czytelnicy „Gazety Porannej 

WALDMAN, Błonna 4. 

ROŻENKIER JERZY, ul. Ormiańska 
1. 28. 

TRACHLÓWNA R., ul. Alembeków 6. 

CHARAKÓWNA IRENA, ul. Żółkiew: 
ska 73. 

SCHOLTA JÓZEF, ul. Gródecka 127. 


CENY OGŁOSZEŃ: Za wiersz j-szpaltewy milimetrowy (szer. 30 mm.) ogłoszenie zwykłe za tekstem 15 gr., za wiersz 1-szpalt. milimetrowy (szer. 60 mm.), na- 
desłane 40 gr., za wiersz l-szpalt. milimetrowy (szer. 60 mm.) po kronice 45 gr., za wiersz i-szpalt. milimetrowy (szer. 60 mm.) w tekście (kronika, re- 
pertuar) 55 gr, za wiersz l-szpalt. milimetrowy (szer. 60 mm.) w artykułach 100 gr., za wiersz l-szpalt. milimetrowy (szer. 60 mm.) na pierwszej stronie 
40 gr., drobne ogłoszenia za słowo 10 gr., kupno i sprzedaż za słowo 12 gr., matrymonialne, korespondeucje i prywatne za słowo 12 gr., dla potrzebujących 
pracy lub posady 3 gr. Ogloszenia drobne przyjmujemy tylko za gotówke. Cała strona ogłoszeniowa 300 zł., cała strona tekstowa 600 zł, cała strona pod na- 
główkiem (1-sza) 700 zł. dgłoszenia zamiejscowe 30 proc. droższe. Za ogłoszenia w miejscu zastrzeżonem, ogłoszenia osobno stejące i bez numeru doliczamy 
25 proc. Odpewiedzialności zu terminowy druk nie przyjmujemy. Porta przekazów nie bonifikujemy. — Uwaga: Kolumny ogłoszeniowe są podzielone na 8 
łamów (szpalt), tekstowe na 4 lamy (szpalty). 


OE AO ZZA ZZOZ 
Odp. red. STEFAN KRZYŻANOWSKI. 


Z drukarni Wydawnictwa „Gazety Porannej*, Ska z ogr. odp. pod zarz. J. PŁOCKIEGO we Lwowie, 


